
W  Łiisanie
nadal

padają strzały
K A IR  P A P . Ja k  donoszą z 

B e jru tu , szef rządu  lib a ń s k ie g o  
S a jeb  S a lam  w e zw a ł w  sobotę 
ludność  k ra ju  do  jednośc i w  
„ in te re s ie  L ib a n u  i  A ra b ó w  Pa­
le s ty ń s k ic h ” . W y s tą p ił z ty m  a- 
pele rn  po sp o tka n iu  z p rzedsta ­
w ic ie la m i p a lestyńsk iego  ru ch u  
opo ru . S po tkan ie  o dby ło  się w  
z w ią z k u  ze z b ro jn y m i s ta rc ia ­
m i, do ja k ic h  doszło w  p ią te k  
m ięd zy  w o js k a m i l ib a ń s k im i a 
ko m a nd osa m i p a le s ty ń s k im i w  
p o łu d n io w e j części L ib a n u . Po 
obu  s tronach  b y ły  o fia ry  śm ie r- 
te ł rie.

W  sobotę o f ic ja ln y  k o m u n i­
k a t  l ib a ń s k i u trz y m y w a ł, że sy­
tu a c ja  na p o łu d n iu  k ra ju  po­
w ró c iła  do norm y, jednakże  
w e d łu g  ź róde ł p a les tyńsk ich , 9 
hm . doszło w  re jo n ie  A rk u b  do 
n o w e j w y m ia n y  ogn ia  m iędzy 
żo łn ie rz a m i lib a ń s k im i a ko ­
m andosam i. Z a b ity  zosta ł jeden  
P a les tyńczyk .

„Apollo 17“
w drodze na Księżyc

N O W Y  J O R K  P A P . W  sobotę o 
g o d zin ie  20 czasu w arsza w s kie g o  
p o jazd  ko s m ic zn y  „A p o llo  17”  z n a j­
d o w a ł się w  od leg łości 96 tys . k m  
od K się życ a , po ru sza jąc  się z szyb­
ko ścią  o k . 3.600 k m  n a g o d z in ę .

M IN IS T E R  k u l tu r y  i s z tu k i  
S ta n is ła w  W ro ń s k i (z p ra w e j)  
w ra z  z to w a rzy s zą c y  m i osoba­
m i zw ie d za  K a li's /, na S ta ró w -  
ce. T u , po o i'b u rio w ie , m ieśc ić  
srę będzie  M u ze u m  H is to r ii 
m ia s ta  S zc zec in a.

F o to : A l .  W ituszyń lski

W yjazdowe posiedzenie Kolegium MKiS

Dynamiczny rozwój
kBttnry szczecińskie; do1980r.

@  B u d o iu a  t e a t r u  uj p l a n i e  c e n t r a l n y m  H  P o w s t a n ą :  

G a l e r i a  S z t u k i  P o l s k i e j ,  n o w e  k in a ,  p l a c ó w k i  k u l t u r a l n e
W  D N IU  W C Z O R A JS Z Y M  o b rad ow a ło  w  Szczecinie w y ja z ­

dow e  K o le g iu m  M in is te rs tw a  K u ltu ry  1 S z tu k i z u dz ia łem  
m in is tra  tego re so rtu  S ta n is ław a  W rońsk iego . O becny b y ł ró w ­
n ież  zastępca k ie ro w n ik a  W yd z ia łu  K u ltu ry  K C  P ZP R  E dw ard  
M akuch . Przed posiedzeniem  K o le g iu m  M K iS , w  k tó ry m  uczest­
n ic z y li:  cz ło nko w ie  S e k re ta ria tu  K W  P ZP R  z I  sekre ta rzem  K W  
Januszem  K rych em  i  cz ło nko w ie  P re zyd iu m  W R N  z p rzew od­
n iczącym  S ta n is ła w e m  R y c h lik ie m , goście zapo zna li się z p r io ­
ry te to w y m i b ud ow am i naszego m ias ta  w  zakresie  k u ltu ry .

Z W IE D Z IL I  O N I p lac  b u ­
d o w y  res tau row anego  gotyc­
k iego  R atusza na S tarówce. 
G ościom  tow arzyszy ł p rze w od ­
n iczący P re zyd iu m  W R N  S ta n i-

n e ra ln ą  koncepcją . K o le jn a  w i­
zyta  o db y ła  się w  M uzeum  N a ­
ro d o w y m  w  gm achu p rzy  ul. 
S ta ro m ły ń s k ie j.

Z U D Z IA Ł E M  lic z n ie  p rz y b y -
s ła w  R y c h lik  o ra z  k ie ro w n ik  ły c h  p rz e d s ta w ic ie li szczeciń- 
W y d z ia łu  P ropagandy i  K u l tu -  sk ich  ś ro d ow isk  tw ó rczych  —  
ry  K W  P ZP R  Jan B ogu tyn . lite ra tó w , p la s ty k ó w , a k to ró w , 

Następna  z  k o le i w iz y ta c ja  m u zykó w , d z ie n n ika rzy , d z ia la - 
o d b y ła  się na Z a m k u  K s ią ż ą t czy k u ltu r y ,  p ra c o w n ik ó w  p la - 
P om orsk ich , gdzie  p rz y  m a k ie - ców ek k u ltu ra ln y c h , a k ty w u
cie  o ra z  na  spec ja ln ie  p rzyg o to ­
w a n e j w y s ta w ie  p la n ó w  odbu ­
d o w y  Z a m ku  —  a zw łaszcza 
s k rzyd ła  po łu d n iow e g o  „ te a t ra l­
nego”  zapoznawano gości z  ge-

Kampania sprawozdawczo-wyborcza PZPR

W atmosferze rzeczowości 
i ; frosli
ZPO „Dana»5®

P O D  p rz e w o d n ic tw e m  c z ło n k in i 
'E g z e k u ty w y  K W  P Z P R  H e le n y  Jac 
k o w s k ie j o b ra d o w a ła  w c z o ra j w  

,Z P O  „ D a n a ”  I V  K o n fe re n c ja  S p ra ­
w o z d a w c z o -W y b o rc z a  K Z  P Z P R , w  
k tó r e j u d z ia ł w z ię li:  s e k re ta rz  K W

Makarios odwołuje
wizytę w Kenii
P A R Y Ż  P A P . P re z y d e n t C y p ru , 

a rc y b is k u p  M a k a rio s  n ie o c z e k iw a ­
n ie  o d w o ła ł podróż do s to lic y  K e ­
n ii ,  N a iro b i, p o n ie w a ż  zosta ł u p rz e ­
d zo n y  p rzez  w ła d ze  bezp ie cze ń stw a , 
ż e  zw o le n n ic y  g e n e ra ła  G riv a s a  z a ­
m ie rz a ją  do ko n ać  ja k ie jś  a k c j i  n a  
w y s p ie  podczas jego  n ieobecności.

O d  k i lk u  d n i w  sfe rac h  rzą d o ­
w ych. p a n u je  n ie p o k ó j w  z w ią z k u  
z  o św iad c zen ie m  je d ne g o  z p rze d ­
s ta w ic ie l i  ru ch u  g e n e ra ła  G riv a s a . 
O z n a jm ił o n , że G riv a s  „g o tó w  je s t  
d o  p o d ję c ia  e n e rg ic zn y c h  k r o k ó w ” . 

*  *  *
L O N D Y N  P A P . A g e n c ja  R e u te ra  

d o n os i z N ik o z j i ,  że trze c h  c y p r y j ­
s k ic h  b is ku p ó w  koś c io ła  p ra w o ­
s ław n e g o  p o n o w n ie  w e zw a ło  M a -  
k ą rio s a , ab y  z re z y g n o w a ł ze  s ta n o ­

w is k a  p re z y d e n ta  R e p u b lik i C y p ru .

J e rz y  Ł a z a rz , I  s e k re ta rz  K D  Szcze- 
c in -S ró d m ie ś c ie  W ła d y s ła w  Ł a w r y ­
n o w ic z  o raz  a k ty w  p a r t y jn y  p rze d ­
s ięb io rs tw a .

W  tra k c ie  o b ra d  r e fe ra t  o ce n ia ją  
cy do ty ch c zas o w ą d z ia ła lno ś ć  o rg a ­
n iz a c ji  p a r t y jn e j  w  z p o  „ D a n a ” 
w y g ło s iła  I  s e k re ta rz  K Z  P Z P R  Z o ­
f ia  K ło s iń s k a . Z  k o le i g łos za b ra ła  
d y re k to rk a  p rzed s ię b io rs tw a  D orn i - 
ce la M a z u rk ie w ic z , k tó ra  o m ó w iła  
re a liz a c ję  za d a ń  g ospodarczych  za 
11 m ie s ię c y  Ur.

D o  ko ń c a  lis top a d a  b r . załoga  
p rze d s ię b io rs tw a  w y k o n a ła  zad a n ia  
p ro d u k c y jn e  w a rto ś c i 500 m lr i z ł (w  
cenach z b y tu ) , t j .  o 11,7 p ro c . w ię ­
c e j n iż  za k ła d a n o . P o m y ś ln a  r e a li­
z a c ja  p la n ó w  u m o ż liw iła  z a k ła d ó w  
w y d a tn e  zw ię k s ze n ie  d o staw  na r j  
n e k  w e w n ę trz n y  a t r a k c y jn e j o d z ie ­
ż y  z d z ia n in , e la s tik u  i  in n y c h  tk a  
n in . W  tra k c ie  10 m ie s ięc y  b r . p o ­
n a d p la n o w e  d o s ta w y  w y n io s ły  39 
m in  z ł, zaś w s zy s tk o  w s k a z u je  na 
to , że do ko ń c a  g ru d n ia  w a rto ś ć  do 
d a tk o w e j p ro d u k c ji  w z ro ś n ie  o d a l 
szych  11 m in  z ł.

Z A B IE R A J Ą C  głos s e k re ta rz  K W  
P Z P R  J e rz y  Ł a z a rz  'o m ó w ił p e r ­
s p e k ty w y  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io -

(D okończen ie  na  s tr. 2)
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społecznego o d b y ło  się, w  S a li 
A n n y  J a g ie llo n k i Z a m ku  K s ią ­
żą t P om orsk ich , u roczyste  o- 
tw a rc ie  W szechnicy K u ltu ry ,  
k tó reg o  d oko na ł k ie ro w n ik  W y ­
d z ia łu  P ropagandy K W  P ZPR  
Jan  B ogu tyn . Celem  wszechn icy 
je s t u m o ż liw ie n ie  w y m ia n y  po 
g lądów , d y s k u s ji na tem a t a k tu ­
a lnych  p ro b le m ó w  p o li ty k i k u l­
tu ra ln e j,  a także  e s te tyk i m a rk ­
s is to w sk ie j w szys tk ich  dz iedz in  
twórczośc i.

W  in a u g u ra c y jn y m  sp o tkan iu  
w z ię ło  u d z ia ł K o le g iu m  M in is te rs tw a  
K u ltu r y  i S z tu k i, z m in is tre m  re ­
so rtu  S t. W ro ń s k im , k tó ry  w y g ło ­
si! w p ro w a d z a ją c y  w y k ła d  n a  te ­
m a t w ę z ło w y c h  p ro b lem ów  p o lity -  
k i k u l tu r a ln e j  P R L . M ó w ca  szero ­
ko s c h a ra k te ry zo w a ł proces p rze ­
obrażeń  d o k o n u ją c y c h  się w  pod- 
¡loszerwu ra n g i k u ltu ry  w  życ iu  
sp o łecznym , co je s t w y n ik ie m

Tragiczny wypadek
saa b u s f # w l e  
elektrowni 

w Hawyiti Czarnowie
8 G R U D N IA  b r. n as tą p ił t ra ­

g iczny  w yp ad e k  na budow ie  k o ­
m ina  e le k tro w n i w  N o w ym  
C za rnow ie . W  w y n ik u  a w a r ii 
w in d y , pon ios ło  śm ie rć  sześciu 
p ra c o w n ik ó w  Bydgoskiego Przed 
s ię b io rs tw a  B u d o w y  Pieców 
P rzem ysłow ych .

Szczegółow ym  us ta len iem  o - 
ko lieznośc i i  p rzyczyn  za is tn ia ­
łego w y p a d k u  z a jm ie  się spe­
c ja ln a  k o m is ja  re so rtu  b ud ow ­
n ic tw a  i  p rze m ys łu  m a te r ia łó w  
bud ow la nych .

R o dz iny  o f ia r  w yp ad ku  zo­
s ta ły  o toczone tro s k liw ą  op ieką.

D ochodzenie  w  sp raw ie  w y ­
p a d ku  p ro w ad zą  kom petentne  
o rgągą  śledcze.

u c h w a ły  V I  Z ja z d u  P a r t i i .  P o d k re ś lił 
ta k że  w y s iłk i, ja k ie  są p o d e jm o ­
w a ne, b y system  k ie ro w a n ia  ży ­
c iem  k u ltu ra ln y m , je g o  s tro n ą o r ­
g a n iza c y jn ą  o d p ow iad a ł is tn ie ją c y m  
p o trzeb o m  sp o łecznym . I»o w y k ła ­
d z ie  uczestn icy sum  k a n ia  za d a w a li 
szczegó łow e p y ta n ia , d o tyczące  
p rze d s ta w io n y c h  p rzez m in is tra  
p ro b le m ó w .

K U L M IN A C Y J N Y M  p u n k to m  
p ob y tu  p rz e d s ta w ic ie li reso rtu  
k u ltu r y  na Z ie m i S zczecińskie j 
b y ło  w spólne  posiedzenie  ko le ­
g iu m  m in is te rs tw a  z u dz ia łe m  
w o je w ó d zk ich  w ła d z  p a r ty jn y c h  
i  a d m in is tra c y jn y c h .

P rzedm io tem  o b rad  b y ło  osta t- 
teczne ro zp a trze n ie  w n io s k ó w  
sk ie ro w a nych  pod adresem  M i­
n is te rs tw a  K u l tu r y  i  S z tu k i, a 
zw iązanych  z re a liza c ją  p ro g ra ­
m u ro z w o ju  k u ltu r y  w  naszym  
re g ion ie  do  ro k u  1980, p rz y ję te - 

( Dokończenie  na s tr. 2)

S p ra w a  obsa dy

s ta n o w is k  w  rzą d z ie

Dziś spotkanie 
S r a n d t - S c h e ® !

B O N N  P AP . P rzew odn iczący 
p a r t i i  k o a lic y jn y c h  —  S ocja lde ­
m o kra tyczne j, ka n c le rz  W i l ly  
B ra n d t i  W o ln e j P a r t i i D em o­
k ra ty c z n e j m in is te r  sp ra w  za­
g ran icznych , W a lte r Scheeł m a ­
ją  spotkać się dziś, w  n iedz ie lę  
w ieczo rem  na  p ie rw szą  rozm o­
w ę  pośw ięconą sp raw om  obsa­
dy p ersona lne j s tan o w isk  w  no­
w y m  gab inec ie  fed e ra lnym . 
R ozm ow a o dbyw ać się będzie  w  
cz te ry  oczy.

Z  W IE L K IM  
Z A IN T E R E S O W A N IE M

czytam y lis ty  nadchodzące 
do re d a k c ji w  o dpow iedz i 

na nasz ape l pod hasłem

„Jak widzą 
swoje miasto 
-  po roku?“

C zekam y na k o le jn e !

Zachęcam y w szys tk ich  C zy­
te ln ik ó w  „K u r ie ra “ , 
aby n a p is a li do  nas 

co sądzą

T  O  S Z C Z E C IN IE  D N IA  
D Z IS IE JS ZE G O ,

▼ O T Y M  CO O S T A T N IO  
ZR O B IO N O

T  I  CO JESZC ZE N A L E ­
Ż Y  U C Z Y N IĆ ,

aby w s zys tk im  nam  ży ło  
się tu  sp oko jn ie  i  dobrze.

U C Z Y M Y  przede wszy­
s tk im  na  w y p o w ie d z i ucze­
s tn ik ó w  naszej u b ie g ło ro ­
czne j a n k ie ty  -  sondażu pt.

„ J A K  W ID Z Ę  SW O JE 
M IA S T O ? “

C zekam y na o p in ie  o za­
ła tw ie n iu  sp raw , k tó re  p o ­
ru s z a li w  lis ta ch  p u b lik o ­
w a nych  w  „K u r ie rz e “ .

^
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W y j a z d o w o  p s s i e d r o i a - e

lęolesjldsm MECiS
(D okończen ie  ze s tr. 1) tyw n o śc i p ro d u k c y jn e j P ra c o w ­

n i K o n s e rw a c ji Z a b y tk ó w , zm ie 
go na p ią tk o w e j sesji W o je w ó - rza jące  do p rzysp ieszonej te r -  
d z k ie j R ady N a ro do w e j. U czę- m in o w e j o db ud o w y  Z a m k u  K s ią  
s tn icy  wspólnego  ko leg iu m  skon  ¿ą t P om orsk ich , 
c e n tro w a li się g łó w n ie  na  tych

W  u z n a n iu  zas ług  d ln  dotychcza  
sow cgo d o ro b k u  k u ltu ra ln e g o  Z ie m i 
S zc zec iń sk ie j m in is te r  S t. W ro ń s k i 
u d e k o ro w a ł o d zn a k a m i za s łu żo n e ­
go D z ia ła c za  K u ltu r y  — p rz e w o d n i­
czącego o ra z  w ic ep rze w o d n iczą ee -  

........... ' “  * - St.

N A  zakończenie w spólnego 
ko le g iu m  głos za b ra ł I  sekre ta rz 
K W  P Z P R  —  J. B rych , s tw ie i>  
dzając, że o b rad y  zosta ły  za­
kończone k u  o bopó lnem u zado­
w o le n iu . P od z ię kow a ł ró w n ie ż  
za z ro zu m ie n ie  i  p rzych y ln e  u - 
s tosunkow an ie  się m in is tra

zagadn jen iach  z p ro g ra m u , k tó ­
re  w ym a g a ją  pom ocy i  p op ar­
c ia  re so rtu  k u ltu ry .

W  w y n ik u  d y s k u s ji usta lono,
:e n a jw ażn ie jszą  in w e s tyc ją  k u l 

tu ra ln ą , w  o m a w ia n ym  okresie, 
je s t b ud ow a  now ego te a tru  w  
Szczecinie, d la tego  też tę  in w e ­
s tyc ję  zaakceptow ano i  w łą czo ­
no do p la n u  centra lnego. W  ca­
łośc i za ła tw ion o  p o s tu la ty  szcze­
c iń sk ich  ś ro d ow isk  tw ó rczych .
U znano za słuszne i  ce low e, de­
k la ru ją c  pom oc w  zgrom adze- 
m u  ob io ró w , u tw o rze n ie  G a le m  K is  s t  W ro ń skiego do na  
S z tu k i P o ls k ie j w  M uzeum  Wa- „  postu i a t6 w . 
ro d o w ym  w  Szczecinie. Pełne
pop arc ie  i  pom oc fin a n so w ą  za - w i e c z o r e m  minister resortu 
p ew n io n o  w s zys tk im  szczeciń- wraz z towarzyszącymi osobami 
s k im  fe s tiw a lo m . P o zy tyw n ie  u -  „ " £ 3
stosunkow ano  się do p o s tu la tó w  Bogusława Z a m k u  oraz spotkał się 
dotyczących bazy i  w yposażenia  * przedstawicielami szczecińskich 
k in  w  naszym  w o ie w ó d z tw ie  *nstyŁucJi  artystycznych, placówek K in  w  naszym  w o  e w o iu iw ie .  kulturalnych i redakcji. 
Z a gw ara n to w a n o  ś ro d k i d la  e lek
_____________ .___________ _________ D Z lS  w  godzinach  ra n nych

m in is te r  S t. W ro ń s k i zw ie d z i 
T e a tr L a le k  „P le c iu g a “ , W o je ­
w ódzką  i  M ie js k ą  B ib lio te k ę  
P u b lic z n ą  im . S t. Staszica. N a ­
stępn ie  u da  się do Ś w in ou jśc ia , 
gdzie  odbędzie  się uroczystość 
n adan ia  —  ta m te js z e j p laców ce 
upow szechn ian ia  c z y te ln ic tw a  —  
im ie n ia  S te fana  F lu ko w sk ie g o  
—  d ra m a tu rg a , poe ty  i  p isarza, 
połączona  ze sp o tka n ie m  z ta m ­
te js z y m i b ib lio te k a rz a m i.

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N E  W E J Ś C IU

m /s ,,N o g at”  z  G d a ńs ka  w
balaście ,

s/s „ P s tro w s k i”  ze  S zw ec ji 
z ka m ie n ie m  g ip so w ym , 

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra ”  z  D a n ii 
w  balaście ,

s/s „ T c z e w ”  z  I r la n d i i  w  
balaście .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU

A n g lii  
cą,

m /s „K o p a ln ia  M oszczen ica”  
do W ioch  z w ę g lem , 

s/s „B ie ls k o ” do H o la n d ii z 
w ę g lem ,

s/s „K ie lc e ”  do D a n ii z w ę ­
g le m ,

s/s „G n ie zn o ”  do  D a n ii  z
węglem,

m /s „ P io trk ó w  T ry b u n a ls k i”  
do F in la n d ii z w ę g lem , 

s/s „Jedność R o b otn ic za”  do  
S zw e c ji z k a m ie n ie m  g ipso­
w y m .

Wojewódzka Przedkongresowa

Konferencja SD w Szczecinie

Zadania Stronnictwa
w rozwoju społeczno
-gospodarczym regionu

W C Z O R A J o b rad ow a ła  K O N F E R E N C JA  s ta n o w iła  
w  Szczecinie W o je w ó dzka  p odsum ow an ie  t rw a ją c e j od 2 
K o n fe re n c ja  P rze dko ng re - m ies ięcy  w śród  a k ty w u  S tro n - 
sowa SD, w  k tó re j u d z ia ł n ic tw a  d y s k u s ji nad  T e zam i 
w z ię ło  100 de lega tów  k ó ł, P rze dko ng re so w ym i, w yzn acza - 
o g n iw  i  in s ta n c ji S tro n n i-  ją c y m i zadan ia  SD w  procesie  
c tw a  z naszego m ias ta  i  ro z w o ju  społeczno-gospodarcze- 
w o je w ó d z tw a . O b rad y  p ro - go k ra ju .  R e fe ra t p rz e d s ta w ia - 
w a d z ił p rzew odn iczący  W K  ja c y  p ro g ra m  w o je w ó d z k ie j o r -
SD W a c ła w  G o łko .

Kampania sprawozdawczo-wyborcza PZPR
(D okończen ie  ze s tr. 1)

PROSTO 
SPOD PRASY

C H R A P A N IE  N IE D Ź W IE D Z IA

▼  IN F O R M A C J Ę  o u k ry c iu  
p rze z  p rz e m y tn ik ó w  n a rk o ty ­
k ó w  p rze s y łk i haszyszu w  
k la tc e  z n ie d źw ie d z ia m i „E C H O  
K R A K O W A ”  o p a trzy ło  ty tu łe m  
„C o  słychać?”

▼  O  T Y M  że n ie  je s t w  n a ­
ro d z ie  d obrze ze zn ajom ością  
ję z y k ó w  o b cy ch , poucza n a ­
s tę pu jąc a  h is to ry jk a  (zn a le ­
z io n a  p rzez  nas na la m ac h  
pras y  k r a jo w e j) ;

P e w ie n  k ic lc cc zan tn  H e n ry k  
J . s tu d iu ją c y  zaocznie w  W a r­
sza w ie , n ie  m a ją c  p ra c y  k o n ­
tro ln e j x  ję z y k a  ro sy js k ie g o  
w p a d ł n a  p o m ys ł. Z a p y ta ł  

m ia n o w ic ie , czy  w  h o te lu , w  
k tó ry m  się z a trz y m a ł n ie  m ie ­
s zk a ją  ja c y ś  R o s ja n ie . K u  je ­
go ra dości d o w ie d z ia ł się, że 
m ie s zk a ją . S zy b k o  poszedł do 
p o k o ju , k tó re go  n u m e r podał 
m u  p o r t ie r . Z  tru d e m  dogadał 
się z  c u d zo z ie m ca m i, prosząc  
o n ap is an ie  p ra c y  o P u s z k i­
n ie . W k ró tc e  p ra c a  b y ła  go­
to w a . W iec zó r u p ły n ą ł n a bez­
tro s k ie j zab a w ie .

J a k ie ż  b y ło  zd u m ie n ie  m ło ­
dego c z ło w ie k a , g d y  le k to r  
o ce n ił p ra c ę  n a n iedosta tecz­
n ie , m o ty w u ją c  to  ty m , iż  
w p ra w d z ie  n ap is an a  została  
c y ry lic ą , a le  w  ję z y k u ... b u ł­
g ars k im .

D o w c ip  po lega na ty m , iż  
ten  p rz y k ła d  w y ją tk o w e g o  n ie ­
u c tw a  i  tu pe tu  g aze ty  z a ty ­
tu ło w a ły  —  „P e c h o w y  stu ­
d e n t” . Z a iste ...

W IR Y  S T Y L IS T Y C Z N E

▼  P R A W D Z IW A  dbałość o 
o ry g in a ln ą , now oczesną fo rm ę  
p u b lic y s ty k i p rz e ja w ia ją  w  
p ras ie  p o lsk ie j je d y n ie  d z ie n ­
n ik a rz e  sp o rto w i. O to  k las yc z­
n y  p rz y k ła d  ta k ie j tw órczości, 
z la m ó w  p e w n e j p o czy tn e j g a­
ze ty  p o ra n n e j:  „ O  ty m , że 
R o sia k  został n ie m a l w g n ie ­
c io ny  w  p a rk ie t  — n ie  w a rto  
n a w e t w s p om in ać . M is trz o w ­
s k ie  w y k o rz y s ta n ie  3 se kund  
za w iro w a ło  im  p rzec ie ż  w  
g ło w a ch ” .

B O M B K A  A ’l .A  „ R E L A X ”

▼  „ W IE C Z O R E M  23 g ru d ­
n ia , k ie d y  będziesz ju ż  w  
łó żk u , p rz e c z y ta j ten  tek s t i 
za ś n ij”  — z a le c a ją  a u to rz y  
d o d a tk u  „ K U R IE R A  P O L S K IE ­
G O ”  p .n . „ R e la x ” o p a tru ią c  
ów  p o lec an y  te k s t ta k im  oto 
zd ję c ie m .

(ru up.)

Z e b ra ł:  em es

Kom fortow y
akadem ik

W IO S N Ą  1974 r. studenci 
W yższe j S zko ły  Pedagogiczne j 
w  O po lu  o trz y m a ją  n o w y  dom  
a ka d e m ick i na 600 m ie jsc. B ę­
dz ie  to  p ie rw s z y  na  O po łszczy- 
źn ie  in te rn a to w y  w ysokośc io ­
w ie c  (11 k o n d y g n a c ji) i  p ie r­
w szy  w  k ra ju  tego ty p u  o b ie k t 
o  p odw yższonym  standardz ie  
w yko ńcze n ia  i w yposażenia. O - 
p rócz  240 d w u -  i  trzyosobo ­
w y c h  p oko i w  n o w y m  akade ­
m ik u  za p lanow ano  m . in . p rze ­
s tro n n y . nowoczesny h a ll .  salę 
te le w iz y jn ą  i  zaplecze m agazy­
nowe.

serdeczne p o d z ię k o w a n ia  za w z o ro ­
w ą  p e s ta w ę  p ra c o w n ic z ą  ł  w y n ik i  

w e g o  i so c ja lnego , s p ra w y  p o p rą -  p ro d u k c y jn e . „ „ „ „  , , TJri
w y  k o m u n ik a c ji m ie js k ie j a ta k ż e  I  s e k re ta rz e m  K Z  P Z P R  w  Z P O  
p rz e d s ta w ił w zro s t p ro d u k c ji n a -  „ D a n a ” zos ta ła  p o n o w n ie  Z . K ło -  
szego ro ln ic tw a , g w a ra n tu ją c e j d a ł -  sińska. (a w a )  
sze p o lepszen ie  zao p a trze n ia . S e­
k r e ta rz  K W  z ło ż y ł za ło d ze  „ D a n y ”

1 5  i 1 6  ban. -
p os iedzen ie

S ejm u
W A R S Z A W A  P A P . — P re zy d iu m  

S e jm u  postan o w iło  zw o ła ć  s posie­
dzen ie  S e jm u  w  d n iac h  15 i  16 
g ru d n ia .

P o rzą d e k  d z ie n n y  posiedzenia  
p rz e w id u je  s p ra w o zd an ie  K o m is ji 
P la n u  G ospodarczego, B u dżetu  i F i ­
nansów  o p ro je k ta c h :

— u ch w a ły  o p ia n ie  społeczno- 
gospodarczego ro z w o ju  k r a ju  w  
1973 r„

—  u staw y  b u d żeto w ej n a ro k  1973 
o raz  o p ro je k ta c h  u s la w :

—  o p o d atku  o b ro to w y m ,
—  ó  p o d a tk u  d o chodow ym ,
—  o zm ia n ie  u s taw y  o p ra w ie  

b a n k o w y m .
S p ra w o zd an ie  K o m is ji O b ro n y  N a ­

ro d o w ej o p ro je k ta c h  us taw :
— o ..za opatrzen iu  e m e ry ta ln y m  

żo łn ie rzy  zaw o do w yc h  1 ic h  rodzin .
— o św iadc zen ia ch  odszk o do w aw ­

czych p rzys łu g u ją cy ch  w  ra z ie  w y ­
p a d k ó w  i chorób  pozosta jących  w 
zw ią z k u  ze służbą w o js ko w ą .

S p ra w o zd an ie  K o m is ji P ra c  U s ta ­
w o d aw czy ch  o ra z  K o m is ji S p ra w  
W e w n ę trzn y c h  i  W y m ia ru  S p r a ­
w ie d liw o ś c i o p ro je k ta c h  us taw :

— z m ie n ia ją c e j us taw ę  o stosun­
k u  s łu żbo w ym  fu n k c jo n a riu s zy  M O ,

— zm ie n ia ją c e j us taw ę  o zaopa­
trze n iu  e m e ry ta ln y m  fu n k c jo n a r iu ­
szy M O ,

— o o dszkodow an iach  p rzy s łu g u ­
ją c y c h  w  ra z ie  w y p a d k ó w  i chorób  
p ow sta jąc yc h  w  zw ią z k u  ze służbą  
W M O .

S p ra w o zd an ie  K o m is ji K o m u n i­
k a c ji i Łącznośc i o p ro je k c ie  u sta­
w y  o z m ia n ie  u s ta w y  o łączności.

Akademia Rolnicza
C Z Ł O N K O W IE  ponad  200-osobo 

w e j u c z e ln ia n e j o rg a n iza c ji p a r ty j  
n e j P Z P R  p rz y  A k a d e m ii R o ln ic ze j 
u c ze s tn ic zy li w  u b . p ią te k  w  k o n ­
fe re n c ji  sp ra w o zd a w c zo -w y b o rc ze j. 
W  o k re s ie  sp ra w o zd a w c zy m  n a s tą ­
p i ł  ro z w ó j u c ze ln i (p ow sta ł O d d z ia ł 
M e c h a n iz a c ji R o ln ic tw a , ro zb u d o w u  
Je się  baza n a u k o w o -d y d a k ty c z n a ),  
o p ra c o w a n o  system  o ce n y  p ra c o w n i 
k ó w  n a u k o w o -p e d a g o g ic zn y c h , ściś­
le j  p o w ią za n o  n a u k ę  z  gospodarką, 
d o ko n an o  z m ia n  w  s tru k tu rz e  ueze l 
n i,  za p e w n io n o  w ię ks zą  sa m o d zie l­
ność w  p ra c y  o g n iw  p a r ty jn y c h .

W  to k u  w s ze c h s tro n n e j d y s k u s ji 
o m ó w io n o  w ie le  a k tu a ln y c h  p ró b ie  
m ó w , k tó re  ro z w ią z y w a n e  b ęd ą w  
ra m a c h  p rz y ję te g o  p ro g ra m u  p ra c y  
P O P . Z a b ie ra ją c  głos podczas zeb ra  
n ia  s e k re ta rz  K W  P Z P R  K a z im ie rz  
C y p ry n ia k  n a ś w ie tl ił o s iąg n ię cia  go  
spodarcze A k a d e m ii R o ln ic ze j w  ia 
tach  1971—72.

Z e b ra n i d o k o n a li w y b o r u  11-oso­
bo w eg o  k o m ite tu  ucze ln ia n eg o , 1 se 
k re ta rz e m  zo sta ł d r  H e n r y k  K a m ie  
n ie c k i, ( j f )

FiS „Pelmot t

W a lk a  z  g ru źlicą
w c ią ż  aktualna

T R W A J Ą C E  W  N A S Z Y M  K R A J U  w  o kre s ie  ad 1 do 10 g ru d n ia  D n i 
P rz e c iw g ru ź lic z e  są o k a z ją  do  p o d s u m o w a n ia  n aszych  osiągnięć i n ie p o ­
w o d zeń  w  w a lc e  z tą  g ro źn ą  ch orobą . O cena a k tu a ln e j s y tu a c ji n a  po lu  
w a lk i z g ru ź lic ą  m o że  b y ć  d o ko n an a  w  dw óch p łaszczyznach . M o żna  
ją  ocen ić  z  p e rs p e k ty w y  w ła sn e g o  k r a ju  — i ta  ocena w y p a d n ie  z ca łą  

pew no ś c ią  k o rz y s tn ie  L ic z b a  ch o ry c h  na g ru ź lic ę  (c zy n n ą  i  za k a źn ą )  
z m n ie js za  się  z ro k u  na ro k  w  sposób zn am ien n y . Jest to  z p ew no ­

ścią e fe k t  s k o n c e n tro w a n e j a k c j i  p ro fila k ty c z n o -te ra p e u ty c z n e j p ionu  
w a lk i z g ru ź lic ą *  S ta l .się on m o ż liw y  d z ię k i d o ce n ian iu  tego  p ro b le m u  
przez  n a jw y żs ze  w ła d ze , czego d o w odem  je s t ch oćby fa k t.  że m im o  
t ru d n e j s y tu a c ji f in a n s o w e j k r a ju  p rze k a za n o  5 m il io n ó w  z ło ty c h  d e w i­
zo w y c h  na za k u p  n a jn o w s zy c h  le k ó w  stosow anych w  le cze n iu  g ru ź lic y .

U zy s k a n a  je d n a k ż e  p o p ra w a  n ie  o zn ac za abso lu tn ie , że g ru ź lic ę  m oż­
n a w y k re ś lić  ju ż  u nas z re je s tru  ch o ró b  spo łecznych , że w k ro c z y li­
śm y, ja k  to  się n ie ra z  s łys zy , w  o k re s  au to m aty czn eg o  w y g as an ia  ep i­
d e m ii g ru ź lic y  w  nas zym  k r a ju . P rze czą  tem u  ch o c iażb y  lic zb y  w y ­
k r y w a n y c h  co ro k u  ś w ie ży c h  p rz y p a d k ó w  czy n n e j g ru ź lic y  w ś ró d  do­
ro słyc h . P o g lą d y  tego  ro d z a ju  są p rze to  n ie  ty lk o  n ie słu s zn e, a le  w rę cz  
szk o d liw e . P ro w a d zą  b o w ie m  do n ie uza sa d n io n e j is to tą  s y tu a c ji d e m o ­
b il iz a c ji  spo łeczeństw a , w ła d z , a n a w e t sam ej s łu żby z d ro w ia .

Is tn ie je  jeszcze d ru g a  p ła szc zyzn a o ce n y  naszych osiągn ięć n a po lu  
w a lk i z g ru ź lic ą , w y n ik a ją c a  m ia n o w ic ie  z p o ró w n a n ia  a k tu a ln e j sy ­
tu a c j i w  n aszym  k r a ju  z  ta k ą  sam ą s y tua c ją  ch oćby u n aszych  sąsia­
d ó w , w  N R D  lu b  C zec h os ło w a cji. A  ta  ocena w y p a d a  d la  nas, n ie s te ty , 
n ie k o rz y s tn ie  i d o w o d z i, że w ie le  jeszcze m a m y  do z ro b ie n ia . W p r a w ­
dz ie  z m a la ły  u nas w s k a ź n ik i zac h o ro w ań  n a  g ru ź lic ę , a le  są one 
zn a c zn ie  w y ższe , a n iż e li w in n y c h  k ra ja c h . P od o b n ie  lic zb y  u ja w n ia ­
n yc h  c o ro c zn ie  p rz y p a d k ó w  ś w ie że j g ru ź lic y  są w n as zym  k r a ju  ró w ­

n ie ż  zn ac zn ie  w y ższe . F a k ty  te  m ó w ią  n ie d w u zn a c zn ie  o p o trze b ie  
d a ls zy c h  w y s iłk ó w .

J a k ie  p rze to  za d a n ia  s to ją  p rzed  n a m i n a n a jb liższe  la ta ?  O p a n o w a ­
n ie  g ru ź lic y  w  n as zym  k r a ju  -jest p ro b lem em  z ło żo n y m , w y m a g a ją c y m  

s k o n c e n tro w a n y c h  w y s iłk ó w  n ie -ty lk o  s łu żby  z d ro w ia , a le  i "całego spole
cze ń stw a . G d y b y  w s zys cy  o b y w a te le  p o dda li się b ad a n io m  m a ło o braz­
k o w y m  i u m o ż liw ili w y k ry c ie  zm ia n  g ru ź lic zyc h , g d y b y  z  k o le i w szyscy  
c h o rzy  p o d da li się  p ra w id ło w e m u  le cze n iu , g ru ź lic a  n ie  b y ła b y  u nas  
ta k im  zag a d n ien ie m  sp o łe czn y m  i  e k o n o m iczn y m  ja k im  je s t dz is ia j.

F a k t ,  że E d w a rd  G ie re k  n a  V I I  K ongres ie  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  
rz u c i ł has ło  s tw o rze n ia  N a ro d o w e g o  F u n duszu  Z d ro w ia  m a sw o ją  w y ­
m o w ę  i je d n o zn a c zn ie  o k re ś la  ra n g ę  w s zys tk ic h  a k c j i  p ro fila k ty c z n y c h  
s łu żb y  zd ro w ia , a w ś ró d  n ic h  i  p ro b le m y  zw a lc ze n ia  g ru ź lic y  w  n a ­
szy m  k r a ju .

D r  iu e d . W ik to r  R A K O W S K I

W  R Z E C Z O W E J , p a r t y jn e j  atrno  
s fe rze  to c z y ły  się  o b ra d y  k o n fe re n  
c j i  s p ra w o z d a w c z o -w y b o rc z e j K orn i 
te tu  Z ak ła d o w e g o  P Z P R  w  F a b ry -  

e M e c h a n izm ó w  S a m o ch o d o w y ch  
,P olrno”  w  Szczec in ie .

P o d s ta w ą  o ż y w io n e j d y s k u s ji 
k tó r e j u cze s tn ic zy ło  13 osób s ta ł się 

e fe ra t  s p ra w o zd a w c zy  u s tę p u ją c e ­
go K Z  w y g ło s zo n y  p rz e z  I  s e k re -  
a rz a , A le k s a n d ra  K o z ło w sk ie g o  
j r a z  ocena stanu  re a liz a c ji  zadań  
te c h n ic zn o -e k o n o m ic zn y c h  i pers p ek  
ty  w  ro z w o ju  z a k ła d u  p rze d s ta w io n a  
p rze z  d y re k to ra  n aczelnego , inż. B o  

ustaw a B ru g a ra -K e ti in g a . W  to k u  
•ie lo g o d z in n e j d e b a ty  z e b ra n i d o ­

k o n a li k r y ty c z n e j e c en y  d z ia ła ln o ś -  
o rg a n iz a c ji p a r t y jn e j  za ró w n o  w  

s fe rze  id e o lo g ii ja k  i  p ro d u k c ji.

Z w ró c o n o  u w a gę  n a  ko n ieczność  
przys p ie sze n ia  re a liz a c ji zadań  in ­
w e s ty c y jn y c h  i b a rd z ie j n o w a to r ­
sk ic h  p o czy n ań  w  zak re s ie  o rg a n i­
z a c ji  p ra c y . P o s tu lo w a n o  ta k ż e  p ro ­
w a d ze n ie  sze rs zej p ra c y  z  m ło d z ie żą  
i  lepszą p o lity k ę  k a d ro w ą  w  przed  
sięb io rs tw ie . W ią ż e  się to  in te g ia lr  
n ie  z p o p ra w ą  sto su n k ó w  m ię d z y ­
lu d z k ic h  i da lszy m  u m o cn ie n ie m  
a u to ry te tu  c z ło n k ó w  p a r t i i .  N o w o ­
czesne m e to d y  p ra c y  i  podn ies ien ie  

a w y żs zy  po zio m  ca ło k s z ta łtu  ro z -  
i ja ją c e g o  się szy b ko  z a k ła d u  pow o  

d u ją  w  ty m  w zg lę d z ie  n o w e  i b a r ­
d z ie j z ło żo n e  za d a n ia  d la  o rg a n iz a ­
c j i  p a r ty jn e j.  S tąd  ko n ieczność pod  
noszenia po z io m u  id e ow eg o  i za w o ­
dow ego cz ło n k ó w  p a r t i i .

Zg łoszono  w ie le  w n io s k ó w , k tó re  
zostaną s p o ży tk o w a n e  w  to k u  p ra ­
cy . G e n e ra ln y  ic h  sens to  s ta w k a  
n a now oczesność w  s ze ro k im  z n a ­
c ze n iu  teg o  s ło w a . „P o lm o ” m ą  
przed  sobą p e rs p e k ty w y , k tó re  
u m a c n ia ją  ro lę  z a k ła d u  w  p rz e m y ­
śle m o to ry z a c y jn y m  ja k o  m o n o p o ­
lis ty  w  d o staw ie  o kre ś lo n y c h  p o d ­
zespołów  sam ochodow ych .

K o n fe re n c ja  d o ko n a ła  w y b o ru  no  
W ego  12-osobowego K Z  i u c h w a liła  
p ro g ra m  d z ia ła n ia . I  se k re ta rze m  
K Z  P Z P R  zosta ł w y b ra n y  p o n ow n ie  
A l. K o z ło w s k i, (k k )

Nominacje 
w Politechnice
W  O S T A T N IC H  d n ia c h  M in is te r ­

s tw o  N a u k i,  S zk o ln ic tw a  W yższego  
i  T e c h n ik i p o w o ła ło  n a s ta no w isk a  
d o ce n tó w  p ię c iu  p ra c o w n ik ó w  n a u ­
k o w o -d y d a k ty c z n y c h  P o li te c h n ik i  
S zc zec iń sk ie j. Są to  osoby posiada­
ją c e  p o w a ż n y  d o ro b e k  n a u k o w y ,  
w y ró ż n ia ją c e  się w  p ra c y  w y c h o -  
W ćiw czo -pedagog iczne j ze s tu d e n ta ­
m i. N o w o  p o w o ła n i d o ce n i, to : dr 
T a t ia n a  W asą g , d r  in ż . Z y g f ry d  
J a b ło ń s k i, d r  in ż . S ta n is ła w  S k o ­
czo w sk i, d r  in ż . Z b ig n ie w  W y s o c k i 
o ra z  d r  K a z im ie rz  G o lc zew sk i*

g a n iz a c ji S tro n n ic tw a  w y g ło s ił 
sekre ta rz  SD Tadeusz S tadn ik  
czeńko.

N a jw a ż n ie js z y m  za d a n ie m  S tro n ­
n ic tw a  w  d z ie dz in ie  id e o lo g iczn e j 
je s t a k ty w n e  w s p ó łd z ia ła n ie  z  P Z P R  
w  p o g łęb ia n iu  d e m o k ra c ji s o c ja li­
s ty czn e j w  ś rodow iskach  in te lig cn c  
k ic h , rz e m ie ś ln ic zy c h  o ra z  in n y c h  
g ru p ac h  zaw o do w yc h  d z ia ła ją c y c h  
w sfe rze  usług , zaś w  d z ie dz in ie  
gospodarczej — u d z ia ł w  ro zw o ­
ju  usług , p ro d u k c ji ry n k o w e j o raz  
w  m o d e rn iza c ji i ro zb u d ow ie  sieci 
h a n d lo w e j i  g as tron o m iczn e j.

W IM IE N IU  w ła d z  p a rty jn y c h  w o ­
je w ó d z tw a  głos za b ra ł 1 s e k re ta rz  
K W  P Z P R  Janusz B ry c b . P rze d sta ­
w ił  on ucze s tn ik om  k o n fe re n c ji w y ­
n ik i gospodarcze o siągn ię te  p rze z  
p rze m y s ł i ro ln ic tw o  naszego w o ­
je w ó d z tw a , św iadczące o d y n a m ic z ­
n y m  w zroście  g o spodarc zym  nasze­
go re g io nu . R o lę  rzem iosła  i  spó ł­
dzie lczości p ra c y  w  a k ty w iz a c ji gos­
p o d arc zej p rzys z ły ch  g m in , w s i i  
m a ły c h  m ia s t o m ó w ił w sw ym  w y ­
s tą p ien iu  prezes W K  Z S L  M ic h a ł 
T re jg is .

S E K R E T A R Z  C K  S D  P io tr  S te ­
fa ń s k i m ó w ił o re zerw a ch  is tn ie ­
ją c y c h  w  naszej gospodarce n a ro ­
d o w ej — przem yś le , ro ln ic tw ie  i  
usługach. P o ru s zy ł ró w n ie ż  s p ra w y  
zw ią zan e  z le pszy m , e fe k ty w n ie j­
szym  s ty lem  p ra c y  S tro n n ic tw a  o ra z  
kon iecznością p rzysp ieszenia  te m ­
pa ro zw o ju  d e m o k ra c ji so c ja lis ty cz­
n e j. C z ło n ek  C K  S D  w ic e m in is te r  
Z d z is ła w  R ied tew sk i p rzed s ta w i!  
a k tu a ln ą  s y tua c ję  h a n d lu  i rze m io ­
sła o raz  n a jb liżs ze  za m ie rze n ia  re ­
sortu  w  te j d zie dzin ie .

W  to ku  o b rad  w  trze c h  ko m is ja c h  
p ro b lem ow yc h  k o n fe re n c ja  podsu­
m o w a ła  i p rz e d y s k u to w a ła  w n io s k i 
i p o s tu la ły  zgłoszone p rzez  a k ty w  
S tro n n ic tw a . N a  k o n fe re n c j i w y b r a ­
no 16 d elegatów  na X  K o n gres  S D .,

Z a s łu ż e n i d z ia łac ze  S tro n n ic tw a ;  
P io tr  F ed o rc zu k , S te fa n ia  L ub im ow #  
S te fa n ia  M ie rz e je w s k a , Jó ze f O s tró w  
sk i o raz  F ra n c is ze k  M io d y  ud ek o ­
ro w a n i zostali K rz y ż a m i K a w a le r -' 
s k im i O rd e ru  O d rodzen ia  P o ls k i. 
P onadto  16 d zia łac zo m  S D  p rz y z n a ­
no z ło te , sreb rn e  i  b rązow e K rz y ż e  
Z a s łu g i. ( la w j

50 lat

Kraju Rad

Otwarcie nowych 
p la có w ek  

ku ltu ra ln y ch  
i w y s ta w

W  U B . P IĄ T E K  p rz e b y w a ją c y  w  
S zc zec in ie  w ic e m in is te r  k u l tu r y  i 
s z tu k i B o g us ła w  P ła za  d o k o n a ł 
o tw a rc ia  in te re s u ją c e j w y s ta w y , 
u rzą d zo n e j w  W o je w ó d z k ie j i  M ie j ­
s k ie j B ib lio te c e  P u b lic z n e j im . St,; 
Staszica zo rg a n iz o w a n e j p .h . „50- 
le c ie  Z S R R  w  f ila te lis ty c e  i  l i t e r a ­
tu rz e ” . W  in a u g u ra c j i te j  u d z ia ł 
w z ię li:  z -ca  k ie ro w n ik a  W y d z ia łu , 
K u lt u r y  K C  P Z P R  E d w a rd  M a k u c h , 
p rze w o d n ic zą c y  Z W  T P P -R ,  s e k re ­
ta rz  «K W  P Z P R  J e rz y  Ł a z a rz . B y l  
ta k ż e  o b ec n y  s e k re ta rz  k o n s u la tu  
Z S R R  w  S zc zec in ie  Ig o r  B łaży s .

E k s p o zy c ja  s k ła d a  się z  d w óch ’ 
części. W  p ie rw s z e j p re z e n to w a n e  
są b o g ate  z b io ry  f ila te lis ty c z n e , n a ­
leżące do k o le k c jo n e ró w  in d y w i­
d u a ln y c h  i zb io ro w y c h  z rze szo n yc h  
w  P Z F . W  d ru g ie j — zg ro m ad zo n o  
re p ro d u k c je  d z ie ł s z tu k i r a d z ie c k ie j  
o raz  p o z y c je  z l i t e r a t u r y  p ię k n e j1,; 
p o e z ji, d ra m a tu , p ism  k r y ty c z n y c h  
a u to ró w  ra d z ie c k ic h  tłu m a c zo n y c h  
na ję z y k  p o lsk i.

P o  zw ie d z e n iu  e k s p o zy c ji wr sie­
d z ib ie  Z W  T P P -R  o tw a r to  B ib lio ­
te k ę  L i t e r a tu r y  n a ro d ó w  Z w ią z k u  
R ad zie ck ie go . Jest to  je d y n a  tego  
ro d z a ju  p la c ó w k a  w  k r a ju ,  b ęd ą­
ca f i l ią  W iM B P  O p ró c z b ib lio te k i1 
w  Z W  T P P -R  c zy n n a  je s t  c z y te l­
n ia  czasopism , w  o tw a rc iu  n o w e j 
p la c ó w k i c z y te ln ic z e j w z ią ł u d z ia ł 
k o n s u l Z S R R  w  S zc zec in ie  —  W a-i 
s i l i j  O w c za ro w . N a s tę p n ie , w  c zy ­
te ln i Z W  T P P -R , o d b y ło  się spo t­
k a n ie  z ko n s u le m  Z S R R  w  S zc ze­
c in ie  W . I .  O w c za ro w e m . W ie c z o ­
re m  goście w z ię li  u d z ia ł w  k o n c e r­
cie s y m fo n ic zn y m , z o rg a n izo w a n y m  
z o k a z ji  50 -lec ia Z S R R  p rze z  S zcze­
c iń sk ą  F ilh a rm o n ię , p o św ięc o ny m  
w  całości m u zyc e  ro s y js k ie j i  ra ­
d z ie c k ie j. ( r u j
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Wielostronne rozmowy przygotowawcze
i sprawa uznania NRD

W Helsinkach —  konieczne 
„podkręcenie tempa“

S P E C JA LN I?  W Y S Ł A N N IK  P A P , L u d w ik  M ysa k  pisze z 
H e ls in e k : Sobota i  n ied z ie la  — to  d n i o żyw io nych  k o n ta k tó w  
m ięd zy  poszczegó lnym i u czes tn ikam i w ie lo s tro n n y c h  rozm ów  
p rzyg o to w aw czych  do e u ro p e js k ie j k o n fe re n c ji bezp ieczeństw a 
i  w spó łp racy.

D O  ty c h  n ie o f ic ja ln y c h  spot­
ka ń  p rz y w ią z u je  się obeć- 
n ie  dużą wagę, gdyż w  rozm o­
w ach  w ie lo s tro n n y c h  dostrzec 
można p ew ien  spadek tem pa, 
w y n ik a ją c y  z ró żn ic  zdań co do 
dalszego try b u  p racy . W yraźn ie  
po trze b ny  je s t w ię c  ja k iś  bo­
dziec, by m óc ru szyć  z m iejsca.

Juan Peron
n i e  m o t e

kandydować
S A N T IA G O  P AP . W o jsko w i 

p rze ds ta w ic ie le  rządu  a rg e n ty ń ­
skiego p o tw ie rd z ili ,  że b y ły  p re ­
zyden t, Juan  P eron n ie  może 
ka nd ydo w a ć  na s tan o w isko  p re ­
zyden ta, an i na żadne in ne  
s tan o w isko  w  w yb o rach , k tó re  
odbędą się w  A rg e n ty n ie  w  
m a rcu  p rzyszłego ro ku . T y m  sa­
m ym  odczucone zosta ło  w ysu ­
n ię te  przez w ie le  u g rupow ań  
p o lity c z n y c h  żądanie  a n u lo w a ­
n ia  k la u z u li,  k tó ra  zm uszała 
w szys tk ich  ka n d y d a tó w  na sta­
n o w is k o  p rezyden ta  A rg e n ty n y  
m ieszka jących  za g ra n icą  do 
p o w ro tu  do k ra ju  p rzed  25 s ie r­
p n ia  br.

Kość, która nauką 
zrewolucjonizuje?

N O W Y  J O R K . P ro fe s o r U n iw e r ­
s y te tu  w  H a rw a rd z ie , A le x a n d e r  
M a rs h a c k  tw ie rd z i,  że p o k ry ta  m a ­
lo w id ła m i kość z w ie rz ę c ia  zn a le z io  
n a  w e  F ra n c ji ,  lic zą c a  135—150 tys. 
la t ,  m oże z re w o lu c jo n iz o w a ć  w s ze l­
k ie  d o ty ch c zas o w e h ip o te z y  n a  te ­
m a t  e w o lu c ji  in te lig e n c j i  c z ło w ie ­
ka .

Z d a n ie m  p ro fe s o ra  M a rs h a c k a , 
sy m b o le  u m ie szc zo ne n a t e j  ko ś e i-  
łu k i ,  g a łę z ie , k ą ty  i  l in ie  ró w n o ­
le g le  — są d o w o d e m  n a to , że ju ż  
w te d y  ję z y k  w y k s z ta łc o n y  b y l w  
w y s o k im  sto p n iu . K ość p o chodzi z 
o k re s u  w cześ n ie jsze go  o 50—75 tys. 
la t  od e p o k i c z ło w ie k a  n e a n d e r ta l-  
s k ie g o , k tó ra  d o ty ch c zas  b y ła  u w a ­
ża n a  za  ep o k ę  p o ja w ie n ia  się ję ­
z y k a . Je ś li za te m  p rz y jm ie  się, że 
p rze d  135 ty s ią c a m i la t  is tn ia ła  f o r ­
m a ln a  t ra d y c ja  z a p is y w a n ia  sy m ­
b o li ,  teza' ta  z re w o lu c jo n iz u je  w szy  
s tk ie  p o g lą d y  w  d z ie d z in ie  a rc h e ­
o lo g ii p re h is to ry c z n e j n a  te m a t  ew o  
lu c j i  in te lig e n c j i  i  k u l tu r y  c z ło w ie ­
k a .

Wyrozumiała żona
P A N I Je an  O rrc il z C h e rry  W il­

lin g h a m  w  W ie lk ie j B ry ta n i i pozw o  
l i l a  sw em u  m ę żo w i w s ta w ić  do sa­
lo n u  je g o , lic zą c y  ju ż  d z ie w ię ć  la t, 
sam ochód, p rz y  któ re go  k a p ita ln y m  
re m o nc ie  będzie  m ó g ł w  c iep le  spę 
d zać  je s ie n n e  i z im o w e w ie c zo ry . 
P o s ta w iła  je d n a k  je d en  w a ru n e k :  
n a  Ś w ię ta  Bożego N a ro d ze n ia  w óz  
m a  b y ć  w y n ie s io n y  1 u s tąp ić  m ie j­
sca ch o ince.

S O B O T N IA  prasa fiń s k a  po­
św ięca w ie le  u w a g i w iz y c ie  m i­
n is tra  sp ra w  zagran icznych  
N RD , O tto  W inze ra  i podpisa­
n ym  w  p ią te k  p o rozu m ie n iom  
o n aw iąza n iu  s tosunków  d y p lo ­
m a tycznych  m iędzy N R D  a 
F in la n d ią . W  kom enta rzach  pod 
k reś lą  się zw łaszcza te  p u n k ty  
u k ład u  o zasadach w za je m n ych  
s tosunków , k tó re  p o tw ie rd z a ją  
dążenie  obu  p ańs tw  do um oc­
n ien ia  w sp ó łp racy  na rzecz u- 
trw a le n ia  p o k o ju  i bezpieczeń­
s tw a  w  E u rop ie  o raz w y ra ż a ją  
w o lę  rządu  N R D  re sp ek to w an ia  
f iń s k ie j p o l i ty k i n eu tra lno śc i. 
U w agę o b se rw a to ró w  w  H e ls in ­
kach z w ró c ił fa k t,  że na p ią tk o ­
w y m  p rz y ję c iu  w y d a n y m  przez 
szefa m is ji N R D , am basadora 
O elsnera  na cześć m in is tra  W in  
zera — obecni b y li,  oprócz d y ­
p lo m a tó w  za p rzy ja źn io n ych  k ra ­
jó w  so c ja lis tycznych  ł  k ra jó w  
T rzec iego  Ś w ia ta , także  przedsta

w ic ie le  ty c h  p ań s tw , k tó re  są 
d op ie ro  w  tra k c ie  n a w ią zyw a n ia  
n o rm a ln y c h  s tosunków  d y p lo ­
m a tycznych  z N R D , lu b  jeszcze 
je j n ie  uzna ły .

Ś w iadczy to  n ie  ty lk o  o tym , 
że w ie lo le tn ie  p ró by  izo lo w an ia  
N R D  p on io s ły  ju ż  c a łk o w ite  f ia ­
sko, a le  i  o s ta łych  postępach 
procesu odp rężen ia  w  Europie. 
Ja k  b ow iem  p o d k re ś lił w  sw o­
im  p ią tk o w y m  toaście m in is te r 
W inze r, sp raw a bezpieczeństwa 
i  w sp ó łp racy  w  E urop ie  w ym a ­
ga. by w szys tk ie  pańs tw a  tego 
ko n ty n e n tu  u trz y m y w a ły  ze so­
bą s tosunki opa rte  na zasadach, 
na ja k ic h  p row adzą  obecnie 
m ięd zy  sobą w ie lo s tro nn e  k o n ­
s u lta c je  w  H e ls in kach .
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Obrady
europejskiej
chadecji

W IE D E Ń  P A P . W  s to lic y  A u s tr i i  
za k o ń c z y ły  się w  sobotę o b ra d y  
B iu ra  P o lity c zn e g o  E u ro p e js k ie j  
U n ii C h rz e ś c ija ń s k o -D e m o k ra ty c z -  
n e j ,  k tó ry m  p rz e w o d n ic z y ł b . p re ­
m ie r  W io c h , M a r ia n o  R u m o r. B iu ro  
za a p ro b o w a ło  s p ra w o zd a n ie  K u m o ra  
o s y tu a c j i p o lity c z n e j, w  k tó ry m  
b y ła  z a w a r ta  ocena w y d a rz e ń  m ię ­
d z y n a ro d o w y c h  o s ta tn ic h  m iesięcy.

W  d y s k u s ji n ad  sp ra w o zd a n ie m  
w s ka zan o  m . in . n a  ko n ieczność d a l 
szego p o g łę b ie n ia  in te g ra c ji  za c h o d ­
n io e u ro p e js k ie j p o d k re ś la ją c , że za 
d a n ie m  p a r t i i  ch a d e c k ic h  je s t d z ia ­
ła n ie  n a rze c z  u tw o rz e n ia  u n ii po­
l ity c z n e j k r a jó w  E u ro p y  zac h o d ­
n ie j. N a  te m a t e u ro p e js k ie j k o n fe ­
r e n c ji  b ezp ie cze ń stw a  i w s p ó łp ra c y , 
b iu ro  w y ra z i ło  p o g lą d , że do  id e i 
z w o ła n ia  t a k ie j  k o n fe re n c j i  n a le ży  
podejść „ w  z d e c y d o w a n ie  p o z y ty w ­
n y  sposób” .

SZWEDZKIE DZIENNIKI
t ru d n ią  s ią  

strączycielstwem?
S Z T O K H O L M . U p ra w ia n ie  p ro s ty tu c ji n ie  je s t  w  S zw e c ji k a ra n e , 

n a to m ia s t kod e ks  k a rn y  su ro w o  k a rz e  c iąg n ię c ie  p rze z  osoby trz e ­
c ie  k o rzy ś c i m a te r ia ln y c h  z n ie rzą d u  lu b  s trę czy c ie ls tw a .

N ie d a w n o  n a  p ó łka ch  ks ię g a rs k ic h  u k a z a ła  się tu  k s ią żk a  w y b it ­
nego p u b lic y s ty , T o re  W in q u is ta , p t. „ D o m y  p u b lic zn e  w  S zw e c ji” . 
A u to r  o sk arża  w ie lk ie  d z ie n n ik i szw ed zk ie  o b e z k a rn e  u p ra w ia n ie  
strę czy c ie ls tw a  w  fo rm ie  za m ies zcza n ia  og łoszeń o „ in s ty tu ta c h  m a ­
saży” , „ a te lie r  do p o zo w a n ia ” , za k a m u flo w a n y c h  d om ac h  p u b lic z ­
n y c h , itp . W in g q u is t s tw ie rd za , że d u ż y  goeteb o rg s k i d z ie n n ik  
„G o e te b orga  H a n d e l O ch S jo e fa rts  T id n in g ’’ u z y s k u je  z tego ro ­
d z a ju  ogłoszeń co n a jm n ie j m il io n  ko ro n  ro czn ie , a d w a  n a jw ię k ­
sze sto łeczne d z ie n h ik i „E x p re s s e n ”  i  „D ag e ns  N y h e te r"  —  jeszcze  
w ię c e j. W  obu ty c h  g aze ta ch  o g łoszen ia  stręczycie ls lc ie  z a jm u ją  w  
n ie k tó ry c h  d n ia c h  całe k o lu m n y .

J a k  in fo rm u je  d z ie n n ik  „ A rb e te t” , z w ią z e k  szw e d zk ic h  w y d a w ­
có w  gaze t ro z p a tru je  o b ec n ie  p ro je k t  u c h w a ły , z a k a z u ją c y  ca łk o ­
w ic ie  p rz y jm o w a n ia  p rze z  g a ze ty  og łoszeń, s ta no w iąc yc h  re k la m ę  
d la  p ro s ty tu te k , d o m ó w  schadzek i  ró żn y c h  p o d e jrza n y c h  „ In s ty ­
tu tó w ” .

Dziś w ybory w  Japonii

Polityczny 
sprawdzian 

premiera Tanaki
Z G O D N IE  z n iep isaną  tra d y ­

c ją  japo ń sk ie go  p a rla m e n ta ry z ­
m u, naka zu jącą  każdem u now e­
m u  p re m ie ro w i w  parę m ie ­
sięcy po u tw o rz e n iu  gab inetu  
rozp isać p rz e d te rm in o w e  w yb o ­
ry , ró w n ie ż  K a k u e i T anaka  13 
lis to pa d a  bieżącego ro k u  roz­
w ią z a ł, na ro k  p rzed  zakończe­
n iem  n o rm a ln e j ka d e n c ji, izbę 
n iższą p a rla m e n tu  i  w yznaczy ł 
na 10 g ru d n ia  w y b o ry  po­
wszechne. Dziś  w ię c  w  124 o- 
k ręgach  w yb o rczych , m iędzy 
880 k a n d y d a ta m i re p re ze n tu ją ­
c y m i 5 p a r t i i  — rządzącą k o n ­
s e rw a ty w n ą  P a rtię  L ib e ra ln o - 
D e m o kra tyczn ą , S ocja lis tyczną  
P a rtię  J a p o n ii, K om un is tyczną  
P a rtię  Ja p o n ii, P a r tię  Socja lde­
m o kra tyczn ą  o raz  tzw . P a rtię  
K om e ito , re p re ze n tu ją cą , in te re ­
sy d ro b n e j i  ś re d n ie j b u rż u a z ji 
—  rozegra  s ię  b a ta lia  o 4 i)l fo ­
te l i  w  Iz b ie  R eprezen tan tów .

T a k  w ię c  decyz ja  rządzącego 
od b lis k o  5 m ies ięcy  p re m ie ra  
T a n a k i n ie  zaskoczyła  w  Japo­
n i i  n ikogo . Społeczeństwo ja - 
p ońsk ie  o czek iw a ło , że p rę d z e j' 
czy p óźn ie j n o w y  p re m ie r i  sta­
ra , rządząca n iep rze rw a n ie  od 
27 la t  P a r tia  L ib e ra ln o -D e m o ­
k ra ty c z n a  zechcą p rzym ie rzyć  
się do naras ta jących  p ro b le ­
m ó w  w e w n ę trz n y c h  k ra ju , s ta ­
w ić  czo ło  ten d en c jo m  ry s u ją ­
cym  się  w  sferze p o li ty k i za­
g ra n iczn e j. P rz y  czym  w iadom o 
też by ło , że T a na ka  zechce do­
konać tego sw o istego  testu po­
pu la rn o śc i i  p o lity c z n e j p ró by  
s ił w  m om encie, g dy  n ie  p rz y ­
gasła jeszcze jego gw iazda  i n ie  
ro z w ia ły  s ię  c a łk o w ic ie  nadzie ­
je  społeczeństwa, zw iązane  z no 
w ą  e k ipą  rządzącą.

J E D N O C Z E Ś N IE  chce on wySondo  
w a ć , n a  i le  s i ln a  je s t  jego  p o zyc ja  
w  ło n ie  p o d z ie lo n e j n a  f ra k c je  P I.O  
i ile  pozosta ło  m u  k r e d y tu  społecz  
neg o , p rzy d z ie lo n e g o  n ie ja k o  na w y  
ro s t w  m o m e n c ie  o b e jm o w a n ia  po ­
lity c z n e j sch ed y  po p re m ie rze  S ato . 
W y b o ry  b ęd ą w ie c  w  ja k im ś  sensie 
„g o d z in ą  p ra w d y ”  K a k u e i T a n a k i,  
ty m  b a rd z ie j, że w e d łu g  pow szech­
n y c h  p rz e w id y w a ń  i  o cze k iw ań  n ie  
p o w in n y  o n e  w p ro w a d z ić  żadnych  
zas ad n ic zyc h  z m ia n  do  p a rty jn e g o  
u k ła d u  s ił p o lity c z n y c h  w  parlam e n  
c ie  ja p o ń s k im .

U w aża  się  n iem aL  za p e w n ik  
u trz y m a n ie  p rzez lib e ra ln y c h  
d e m o k ra tó w  dotychczasow ej 
p rz e w a g i w  Łabie R e p reze n ta n t

tów . P Ł D  — p a r tia  zw iązana  z 
k o ła m i w ie lk o p rz e m y s ło w y m i i 
p rzez n ie  f inansow ana , rządz ić  
będzie nadal Japonią . O pozycja , 
c iąg le  jeszcze n iezdo lna  do  ko n ­
s o lid a c ji sw ych  s ił i  w ys tą p ie ­
n ia  w  je d n y m  fro nc ie , n ie  sta­
n o w i b ow iem  rea lnego zagroże­
n ia . N a rzecz rządzące j P L D  
d z ia ła  ró w n ie ż  n iezb y t dem okra  
tyczna  o rd y n a c ja  w yborcza.

N iespodzianek w ię c  n ie  bę­
dzie. A le  n ie  będzie też w b re w  
pozorom  —  w y b o rc z e j id y l l i .  
O s tra  w a łk a  p row adzona  przez 
s iły  o po zyc ji, n arasta jące  p ro ­
b lem y  w e w n ę trzn e  J a p o n ii i 
p ew ien  zastó j, a n aw e t regres 
w  zapoczą tkow anym  przez T a - 
nakę  sa m odz ie lnym  k u rs ie  po­
l i t y k i  zagran iczne j —  w szystko  
to  zda je  się św iadczyć, że w y ­
g rane  w y b o ry  w ca le  n ie  będą 
oznaczać d la  gab in e tu  T a n a k i 
p e łn e j a kce p ta c ji społecznej na 
re a liz o w a n y  k u rs  p o lity c z n y .

F . N.

Marcos:

f f Terror
me powstrzyma
programu reform“

L O N D Y N  P AP . P re zyde n t F i­
lip in ,  F e rd in a n d  M arcos ośw iad  
czy ł w  p ią te k , że c z w a rtk o w y  za­
m ach na je go  żonę, Im e ld ę  zo­
s ta ł zo rg an izo w an y przez oso­
by n iezadow o lone  z re a liz o w a ­
nego w  k ra ju  p ro g ra m u  re fo rm  
społeczno-gospodarczych. W ystę ­
p u ją c  przed  k a m e ra m i te le w i­
z y jn y m i w  M a n ili,  M a rcos pod­
k re ś lił ,  że je s t zdecydow any 
n ad a l w p ro w a dza ć  w  życ ie  re ­
fo rm y , m im o  pogróżek pod  jego  
adresem.

S tan  z d ro w ia  Im e ld y  M arcos 
p o p ra w ił się i  za k i lk a  d n i o- 
puśc i ona szp ita l. J a k  in fo rm o ­
w a liś m y , w  czw a rte k , podczas 
p u b lic z n e j c e re m o n ii w ręcza n ia  
nag ród , n iezn a ny  osob n ik  zadał, 
je j  k ilk a  ciosów nożem.

P IR A M ID A  1972. N a j­
wyższą bud ow lą  San F ra n ­
cisco je s t 260 -m e trow y  
gm ach tow a rz y s tw a  T ra n s- 
am erica . 7 0 -m e tro w e j w y ­
sokości dach p rzyp om ina  
sw ym  ksz ta łte m  p ira m id ę  
egipską. P ro s to ką tn y  w y ­
stęp  w  p o b liż u  w ie rzch o łka  
s łu ży  ja k o  m aszynow n ia  
d la  w in d .

(C A F  —  U P l)

„Szybkie piwo“  
z drezdeńskiego 

browaru
T R U N E K  to  w  N H D  z n a n y , w

w ie lu  ro d z in a c h  s ta n o w ią c y  n ie ­
o d zo w n y  d o d a te k  do p o s iłk ó w  w ie ­
c z o rn y c h , a -ju ż  z u p e łn ie  n ie  m a t -  
n a sobie w y o b ra z ić  u roczystośc i ro ­
d z in n y c h  c zy  s p o tka ń  z p rz y ja c ió ł­
m i bez p iw a . P o p y t n a  ten  tru n e k  
n ie u s ta n n ie  w zra s ta . W  czo łów ce  
spożycia  p iw a  z n a jd u je  się D re zn o . 
W  m ieśc ie  ty m  na g ło w ę  s ta ty s tyc e  
nogo o b y w a te la  p rz y p a d a ją  124 l i t r y  
p iw a  ro c zn ie , p rz y  czy m  n ie  b y ło  
go tu  n ig d y  za d u to . S zczegó ln ie  w  
le c ie , w  o k re s ie  n a ja z d u  tu ry s tó w .

m a  w  w o je w ó d z tw ie  — są p rzes ta ­
rz a łe . B u d o w a n o  je  g ru b o  p rzed  
p ie rw s zą  w o jn ą  ś w ia to w ą  i ,  m im o  
l ic z n y c h  u lepszeń , n ie  są w  s ta n ie  
zaspoko ić  w  p e łn i a p e ty tu  p iw o -  
szów. D la te g o  z d e c y d o w a n o  się  n a  
b u d ow ę n o w eg o  b ro w a ru  w  ty m  
m ieśc ie  o ro c zn e j p ro d u k c ji  1,3 m i­
lio n a  h e k to l itr ó w . G d y  ju ż  n o w y  
b ro w a r  b ęd z ie  u ru c h o m io n y , D re z ­
n o  p ro d u k o w a ć  b ęd z ie  2,2 m il io n a  
h e k to l itr ó w  p iw a , o prócz p ro d u k c ji  
f i l i i  te re n o w y c h , w y n o s zą c e j 1 m i­
lio n  h e k to l itr ó w  ro czn ie .

N o w y  b ro w a r , w e d łu g  w y p o w ie ­
d z i jogo  d y re k to ra , da p ie rw szą  
p ro d u k c ję  w  d ru g ie j p o ło w ie  187* 
ro k u , a je g o  b u d ow a zo s ta n ie  roz­
poczę ta  w  ro k u  1973.

O b e c n ie  In s ty tu t  D o ś w ia d c za ln y  
P rze m y s łu  W a rze ln ic ze g o  w  B e r l i­
n ie  o p ra c o w u je  d la  d rezd e ń sk ieg o  
b ro w a ru  z u p e łn ie  n o w ą  te c hn o lo g ię  
w a rz e n ia  i d o jrz e w a n ia  p iw a . Po ­
do b no  ca ła  ta je m n ic a  w ie lk ie j  w y ­
da jno ś c i n o w o  p ro je k to w a n e g o  b ro  
w a ru , po legać b ęd z ie  n a n ie z n a n y m  
d otą d  p iw o w a ro m  s z y b k im  te m p ie  
d o jrz e w a n ia  t ru n k u .

( I .  W.>

Kto kupi 
„Life’a“ ?

N O W Y  J O R K  P A P . A m e ry k a ń s k i
i lu s tr o w a n y  m a ga zyn  „ L if e ”  p rz e ­
sta n ie  się u k a z y w a ć  z p o w odu  
tru d n o ś c i fin a n s o w y c h . W  z w ią z k u  
z ty m  je d e n  z k a n a d y js k ic h  w y ­
d a w c ó w  w y r a z i ł  chęć o d k u p ie n ia  
teg o  ty g o d n ik a .

Z d a n ie m  w y d a w c y , d e f ic y t  „ Ł i -  
fe ’a ”  w y n ik a  s tą d , że p ism o stirió  
się o s ta tn io  „ z b y t  w y ra fin o w a n ie ^  
i  u t ra c iło  k o n ta k t  i  s z e ro k im i n e s
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Kazano ziemi rodzić

Republika chlebn
(Od specjalnego wysłannika PA Interpress)

p o ln y . G dy  P olska  o trz y m y w a ła  
pom oc z  ŻSRR w  postac i 2 m in  
to n  z ia rn a , znaczna  je go  część 
poch od z iła  w ła ś n ie  z kazach­
sk ich  pó l. In te g ra c ja  gospodar­
cza p rz y b ie ra  p rzec ież coraz to  
now e  fo rm y . N p . w  re jo n ie  
p a w ło d a rs k im  p o w s ta je  w ie lk i 
za k ład  w y tw a rz a ją c y  tra k to ry  
„K a z a c h s ta n ", przeznaczone do 
p ra cy  na c iężk ich  g lebach. P o l­
ska dostarcza d la  tego za k ła d u  
część w yposażenia  a m . in . 
o b ra b ia rk i,  s z lif ie rk i i in n e  o- 
p rzy rzą do w a n ie . W  zam ian  za 
to  o trz y m u je  część p ło d ó w  ro l­
n ych  rodzących  się na kazach ­
s k ie j z iem i. W  ty c h  w a ru n k a c h  
—  dod a je  m in is te r  —  ła tw ie j 
nam  pracow ać. K aza ch sk ie  p rzy  
s ło w ie  p ow iad a  „g d y  n ie  masz 
p rz y ja c ie la  i  słońce n ie  św ieci... 
Razem  je s t zawsze ła tw ie j" .

DO S T O L IC Y  K azachstanu  — A lm a  A ty , p rz y b y łe m  w  trz y  
d n i po w iz y c ie  I  se kre ta rza  K C  K P Z R  —  L e o n id a  B re ż n ie ­

w a ,  k tó ry  p ro w a d z i! ro zm o w y  z w ła d z a m i re p u b lik i w  sp ra w ie  
d os taw  p łod ó w  ro ln y c h  do in n y c h  re p u b lik  d o tk n ię ty c h  tego­
roczną  suszą. .leszcze t rw a ła  gorąca d yskus ja  nad ty m i p ro b le ­
m a m i, gdy zosta łem  p rz y ję ty  przez M ic h a iła  M o to r ik o  —  m in i 
s tra  ro ln ic tw a  K az a c h s k ie j SUR. W łaśn ie  w ró c ił z ob jazdu  ee- 
lin n y c h  z iem  —  sp ich le rza  k ra ju  Rad.

„.J E Ś L I n a z y w a ją  naszą re p u b li­
k ę  „ re p u b lik ą  c lilc b a ”  — m ó w i m i­
n is te r  — to  m y  w  te j n a zw ie  do ­
p a tru je m y  się zo b o w ią za n ia  nas do 
jeszcze w y d a jn ie js z y c h  p lo n ó w . N ie ­
k tó re  k r a je  osiąg a ją  le p sze , zb io ry  
n iż  m y , a le  trze b a  p a m ię ta ć , że m ię  
liś m y  o cale n iebo  tru d n ie js ze  w a ­
ru n k i s ta rtu ” .

Z IE M IA  kazachska  n ie  na leży 
do u ro dza jn ych . Ponad 50 proc. 
obszaru re p u b lik i z a jm u ją  p u ­
s tyn ie  i s tepy p us tynne , a  su­
chy k o n ty n e n ta ln y  k l im a t  b a r­
d z ie j s p rz y ja  h o d o w li ow iec, 
b y d ła  rogatego i w ie lb łą d ó w  
n iż  u p ra w o m  ro ln y m . A  m im p-to  
w  1954 r. re p u b lik a  zdecydow a­
ła , że będzie inacze j, że z ie m ia  
kazachska  m u s i rodzić... D o K a ­
zachstanu  z je cha ło  z ca łego K ra ­
ju  Rad ponad 350 tys ię cy  m ło ­
d y c h  lu d z i. P rz y je c h a li by z ro ­
b ić  re w o lu c ję  w  stepie.

ID E A  zao ra n eg o  u g o ru  je s t  ró w ­
n ie  s ta ra  ja k  c z ło w ie k . A le  k ie d y  
p rz y ro d a  sprzy s ięg a  się p rze c iw k o  
n ie m u  w ów c zas p o zb aw ia  z ie m ię  
W ody. z a w ie w a  ją  w ia tra m i. T a k  
b y ło  i  tu . Z as o lo n y , n ie  tk n ię ty  rę k ą  
c z ło w ie k a  step, p rzeo ra n o  g łęboko  
s k ib o w y m i p łu g a m i, rzu co n o  w  z ie ­
m ię  p ie rw sze  z ia rn o . K a za n o  z ie m i 

.ro d z ić  ch leb .
P o n a d  1000 sow chozów  i ko łc h o ­

z ó w  K aza c h s ta n u  s ta no w i dziś z a ­
p le c ze  re p u b lik i C hleba K r a ju  R ad .
T y lk o  w  o krę g u  k u s ta n a js k im  za  
o s ta tn ie  m in io n e  5 la t  ze b ra n o  po­
n a d  10,5 m in . ton  p szen icy . W  b r. 
ze b ra n o  ju ż  p onad . 4 m in  to n . Jest 
to  w y ra ź n y  postęp , c h o c ią i  w c ią ż  
n ie  za d o w a la  go sp o d arzy . „O s w o je ­
n ie ”  k a za c h s k ie j z ie m i t r w a  n ad a l.
N p . w  o krę g u  k y z y ło rd y js k im , w  p ia  
s k ac h  p u s ty n i K y z y ł K u m  a k lim a ty -  
z u je  się now e u p ra w y . T u , w ła śn ie  
w  1972 r .  ze b ra n o  po n ad  230 tys. 
to n  ry ż u .

W Y N IK I  u p ra w  u z y s k iw a n e  w  
p u s ty n n y c h  okrę g ac h  ka za c h s k ie j 
z ie m i są n ie m a l w  ró w n e j m ie rze  
zas łu g ą  lu d z i i m a szy n . W  u ro ­
d z a jn y c h  o krę g ac h  ty c h  z ie m  w s ka ż  
n ik  n as yc en ia  m e c h a n iza c ji n a  1 ha  
je s t  w y żs zy  n iż  ś re d n ia  św ia to w a .
W y s iłe k  lu d z i i m a szy n  ju ż  p r z y ­
n ió s ł e fe k ty . B y w a ły  la ta , k ie d y  ro i 
n ic y  zb ie ra li tu ta j p lo n y  ró w n e  
w y s ie w o w i. T o  b y ło  d aw no . D ziś  
ś re d n ia  p lo n ó w  z h a  k s z ta łtu je  się 
n a  p o z io m ie  10—11 k w in ta li .  A le  
trze b a  p am ię ta ć , że w  ta m ty c h  w a ­
ru n k a c h , ju ż  p rz y  zb io ra ch  0— 7 
k w in ta li  z h a , u p ra w a  je s t o p ła c a l­
n a . Jest to  b o w ie m  g o spodarka  
ek.stensyw na.

M A  je d n a k  z ie m ia  kazachska 
—  zdan iem  swego m in is tra  r o l­
n ic tw a  M ic h a iła  M o to r ik o  — 
sporo  różnych  reze rw , a le  d w ie  
są d ecydu jące : k a d ry  i  naw ozy  
sztuczne. W  K azachstan ie , p ra ­
ca na ro l i  n ie  je s t ła tw a . M ogą 
tu  p racow ać ty lk o  s iln i lu dz ie , 
o d p o rn i na tru d n e  w a ru n k i,  na 
śn ieg i m róz , na p rze c iw n ośc i 
n a tu ry .

P ro b le m  n u m e r d w a  —  na ­
w o z y  sztuczne. Sucha pus tynna  
g leba  p rz y jm ie  ich  każdą  ilość, 
szczególn ie naw ozów  fo s fo ro ­
w y c h . Spogląda w ię c  czasam i 
m in is te r  M ic h a ił M o to r ik o  na* 
p o ls k i ro c z n ik  s ta tys tyczn y  i 
m y ś li ja k b y  tu  za kup ić  k i lk a  t y ­
s ięcy ton  n aw o zó w  w ię c e j d la  
ka z a c h s k ic h  gospoda rstw  ro l-  
iittrch . In te re s  je s t p rzec ież  obo-

D Ą Ż .E N IE  w ła d z  K a za ch s ta n u  do 
zw ię k s ze n ia  p lo n ó w  m a sw o je  u -  
zas ad n io n e  p rze s ła n k i. W szys tk ie  
p o d e jm o w an e  ś ro d k i z m ie rz a ją  do 
zw ię ks zen ia  u ro d z a ju  z ia rn a , ab y  
zw o ln ić  p o w ie rz c h n ię  zas ie w ó w  i 
z b io ró w  w  re p u b lik a c h  Ś ro d k o w e j 
A z ji ,  n a  k tó ry c h  w o b ec ró żn y c h  p i l ­
n ych  p o trzeb  ro d z i się obecn ie  z ia r ­
no , a p o w in n a  ro d z ić  się b a w e łn a . 
T e m u  p rzed s ię w zię c iu  s p rz y ja ć  b ę­
dz ie  m . in . z a w ró c e n ie  w ie lk ic h  sy ­
b e ry js k ic h  r z e k :  O b u , Je n is e ju  i 
Ir ty s z u , k tó ry c h  w o d y  s k ie ro w a n e  
zostaną w  s tro n ę m ó rz : K a s p ijs k ie ­
go i  A ra ls k ie g o . P o n a d  po ło w a  w o ­
d y  tyc h  rz e k  n a w a d n ia ć  b ęd z ie  su­
che z ie m ie  K aza ch s ta n u . W ów czas  
K aza ch s ta n  b ęd z ie  n ie  ty ik o  re p u b ­
lik ą  Chleba.

Ż egna jąc  się z m in is tre m  M i­
ch a iłem  M o to r ik o , czu łem  że 
n ie  w szystko  zosta ło  p ow ied z ia ­
ne do końca, że m in is te r, n ie ­
m ło d y  ju ż  przecież cz ło w ie k , 
k tó ry  w  sw o im  życ iu  m u s ia ł 
n ie je d n o  w id z ie ć  i  w iedz ieć , 
chce jeszcze coś dodać. Z a p y ta ­
łe m  co...

M IN IS T E R  ra z  jeszcze u s ia d ł 
w  fo te lu  w s k a z a ł m i m ie jsce  
obok.

„ W id z ic ie , k ie d y  b y łe m  a k u ra t  o
po ło w ę m ło d s zy , s łu ży łe m  w  A rm ii 
R a d z ie c k ie j. W ra z  z n ią  w y z w a la ­
łe m  z ie m ie  p o lsk ie . W a lc zy łe m  o W a  
sze P o m o rze po czą w szy  od B ia ło ­
g ard u  ko ń c ząc b o je  w  P u c k u . Od 
ta m ty c h  czasów  n ie  b y łe m  w  P o l­
sce. T a m te  s tro n y  są m i b lis k ie , ja k  
w ła s n e . D la te go  proszę W as p rze ­
k a żc ie  P o la k o m  za m ie s zk u ją c y m  Po  
m o rze , serdeczne ży c ze n ia  p o m y ś l­
ności w p ra c y  i w  ży c iu , p rz e k a ż ­
cie w szystko  co n a jlep s ze  d la  ro z ­
k w itu  ty c h  z ie m  i c a łe j W asze j O j­
c zy zn y . P rz y rz e k n ijc ie , że n ie  z a ­
p o m n ic ie” .

P rzyrzek łem ...
Z b ig n ie w  R Ó Ż A Ń S K I

Północni sqsiedzi

Bałtycki most
(Korespondencja ze Szwecji)

T D A W IL O N  nowego d w orca
A  p rom ow ego  w  Y stad  im p o ­

n u je  pom ieszczen iam i re ce pcy j­
n y m i, u m o ż liw ia ją c y m i zejście 
z m /f  „G ry fa “  lu b  m /f  „S k a n ­
d y n a w ii“  do w n ę trz a  dw orca  
bez e w e n tu a ln e j styczności z de 
szczem, śn ieg iem  lu b  m rozem . 
Całość k o n s tru k c ji d w orca  w y ­
g ląda  so lid n ie , k o m fo r to w o  i 
chyba  tro chę  na w y ro s t, a le n ie  
bez uzasadnien ia.

Skan ia , w  k tó re j le ży  Ystad, 
je s t na jgęśc ie j za lud n io ną  p ro ­
w in c ją  n ie  ty lk o  w  p o łu d n io w e j 
S zw e c ji a le  w  ca łe j S kandyna ­
w ii.

W e d ług  s k ru p u la tn ie  opraco­
w a nych  prognoz w  S k a n ii bę ­
dz ie  m ieszkać i  p ra cow a ć po­
nad  4 m ilio n y  lu d z i c z y li p ra ­
w ie  1/4 lu dn o śc i S k a n d y n a w ii. 
W  te j s y tu a c ji l in ie  p rom ow e  
do  p o r tó w  w  k ra ja c h  E uropy  
p o łu d n io w e j (w  s tosunku  do 
S zw e c ji do k ra jó w  ty c h  za licza  
się i Polskę) o raz E uropy  za­
ch o d n ie j tra k to w a n e  są ja k o  l i ­
n ie  ro ku ją ce  dużą przyszłość, 
Szczególnie p op u la rną  w y d a je  
się l in ia  do p o r tó w  p o lsk ich , 
gdyż  P olacy t ra k to w a n i są obec 
n ie  w  S k a n ii ja k o  n a jb liż s i są- 
siedzi, z k tó r y m i obyw a te le  
M a lm oe , Y stad , L u n d  i in nych  
m ias t i  osad w  ty m  re g ion ie  
k o n ta k tu ją  się n ie  ty lk o  od 
św ię ta . W  M a lm o e  m a sw o ją  
s iedz ibę  Skanska  C e m e n tg ju te - 
r ie t,  a k tu a ln ie  wznosząca w  
W arszaw ie  hote l „F o ru m “ , w  
L u n d  z a k ła d y  „T e tra  P ak“ , s ta ­
ra jące  się o w e jśc ie  na ry n e k  
z m aszynam i i  o pa kow an ia m i 
m le c z a rs k im i, w  H ó rb y  f irm a  
„S ka ne sem in “ , u trz y m u ją c a  ż y ­
w e  k o n ta k ty  z hodow cam i b yd ­
ła  na Pom orzu, w  Y stad  zaś 
szw edzko -po lska  w spó łp raca  ob 
ję ła  ju ż  p ra w ie  w szys tk ie  dz ie ­
d z iny , n aw e t tu te jsza  „ F r iv i l l i -  
ga B ra n d k a re n “ , c z y li O c h o tn i­
cza S traż  Pożarna p ra gn ie  
w sp ó łp raco w a ć z je d n ą  z p o l­
sk ich  OSP!

D O L S K IE  L in ie  O ceaniczne i 
„T e rm in a l S yd“  bardzo  s ta ­

ra ją  się o re k la m o w a n ie  l in i i  
p ro m o w e j ze Ś w in ou jśc ia  do ' 
Y stad  w  p ras ie  i  p rzez b iu ra  
p od róży, o je j  ro z w o ju  św ia d ­
czą je d n a k  n a jp e łn ie j liczby .

W  ro k u  1967 p ro m . w ów czas ty l ­
ko  je d e n , p rze w ió z ł 45 tys . pasaże­
ró w . 7 160 sa m ochodów  osobow ych  i 
tys iąc  c ię ża ró w e k , w  ro k u  1970 l i ­
czba pas aże ró w  w zro s ła  do 80 tys ., 
sam ochodów  o so bow ych  do 12 700 a 
c ię ża ró w e k  aż do 5 tys . L a ta  n a­
stępne p rz y n o s iły  sy s te m atyc zn y  
w zro s t p rze w o zó w  w  k a żd e j z d z ie ­
d z in , do czego p rz y c z y n iło  się w p ro

w a d ze n ie  n a lin ię  d ru g ieg o  p ro m u  
P L O  i zw ię k s ze n ie  często tliw ości 
re jsó w  do d w ó c l* d / ie n n ie  w  ka żd ą  
stronę. N a p o k ła d ac h  po lsk ich  p ro ­
m ów  najczę śc ie j p o d ró żow ali S zw e­
d z i, D u ń c zy c y , N o rw e g o w ie , B r y t y j ­
czy c y , F in o w ie  i N ie m c y  z N H F , w  
ła d o w n ia c h  lo k o w a n o  c ię ż a ró w k i aż  
z 14 k r a jó w , najczę śc ie j z C SR S, 
W ęg ie r, B u łg a rii, Ju g o s ła w ii i A u ­
s tr ii, a le ta k że  z d a rz a li się i ta k  
eg zo tyczn i p rzy b y s ze , ja k  c ię ża ró w ­
k i z d a le k ie g o  Ira n u . R ok 1972 o k a za ł 
się re k o rd o w y m  ro k ie m  w  zak re s ie  
p rzew ozów , p ro m o w y c h ,, w e d łu g  o -  
ce n y  P L O  i „ T e rm in a l S y d ”  za m ­
k n ie  się  on o k rą g ły m i lic zb a m i 160 
tys. p as aże ró w , 20 tys . sam ochodów  
o so bow ych  i 10 tys. c ię ża ró w e k .

D O Z W Ó J  żeg lug i p ro m o w e j 
' '-c ie szy  n ie  ty lk o  a rm a to ró w  

i b iu ra  pod róży, bezpośredn io  
cze rp iących  zysk i z p rzew ozów  
to w a ro w y c h  i  tu ry s ty k i.  P rzedsta  
w ic ie le  m ias ta  Y stad  z dum ą 
p od k re ś la ją , że ic h  gród, n ie ­
gdyś w s ła w io n y  w ie lu  w y p ra ­
w a m i m o rs k im i, z p ow ro te m  
s ta ł się p u n k te m  na  m ap ie , po­
p u la rn y m  w  ca ły m  św iec ie , 
w śród  sp ec ja lis tó w  zyska ł ro z­
głos najnow ocześn ie jszego  obec 
n ie  p o r tu  p rom ow ego  na B a ł­
ty k u . Zarząd  m ias ta  i  zarząd 
p o r tu  w  d a lszym  c iągu w ią żą  
swe p rzysz łośc iow e  p la n y  z roz 
w o je m  ru ch u  do P o lsk i i k ra ­
jó w , po łożonych  na p o łu d n iu  
E uropy .

W  ro k u  1974 Y s ta d  lic zy  się z du ­
ży m  ro zw o je m  p ro m o w e j żeg lug i 
k o le jo w e j, ju ż  obecn ie  ka żd em u  z 
p rz y b y w a ją c y c h  tu  d z ie n n ik a rz y  po­
ka zu ; się i w s ta ń  m ogącą zap e w ­
n ić ła d o w a ń , e i ro z ła d o w y w a n ie  
p ro m u  ko le jo w e g o . W  p rognozach  
p rze w o zo w y c h  m ó w i się o 20 tys . 
w a g on ó w  k o le jo w y c h  ro czn ie , co 
S ian o w i lic zb ę  b ard zo  p o w a żn ą  ta k  
w  k o m u n ik a c ji ja k  i w  za k re s ie  o -  
b ro tu  to w a ra m i. N a d z ie ją  S zw edów  
je s t  „ W a w e l” , c zy li n o w y  . p ro m  
P L O , obecn ie  k u rs u ją c y  pod s ta rą  
n azw ą z M a lm o e  do T ra v e m ü n d e  
w- N R F , z d o ln y  do p rze w o że n ia  w a ­
g onów  k o le jo w y c h , w  p rzy s z ły m  ro ­
k u  ku rs o w a ć  będzie  do Y s ta d . Z, m o  
Stern p rzez  B a łty k , ja k  ża r to b liw ie  
z w ie  się tu  p rzew ó z p as aże ró w , sa­
m och o d ó w  i w a g on ó w  k o le jo w y c h  
łą czy  się też  b u d ow a now oczesnego  
lo tn isk a  pod M a lm o e , ró w n ie ż  n a ­
sta w io n eg o  na u zu p e łn ia n ie  ru c h u  
ze S k a n ii do P o ls k i n a jk ró ts z y m  
sz lak iem .

Ż E G L U G A  p ro m ow a  obcho­
dz ić  będzie pożegnanie  ro k u  
1972 i  p o w ita n ie  ro k u  1973 pod 
znak iem  sukcesów n ie  ty lk o  w y  
ra ża jących  się w  liczb a ch  i p ie ­
n iądzach  — p ra c o w n ic y  te j że­
g lu g i w n ie ś li w  b r. w ie lk i w k ła d  
w  budow ę m ostu przez B a łty k  
n ie  ty lk o  w  zakresie  k o rr iu n i-  
k a c ji a le  także  w  zakres ie  d o ­
b rosąsiedzkiego  zb liże n ia  z p ro  
w in c ją  i  k ra je m  ja k  n a jb a r­
d z ie j za in te re sow an ym  k o n ta k ­
ta m i z Polską.

W ies ła w  D A N IE L A K  
(In te rp re ss)

10 tys ięcy bezdom nych w  Londynie

Nie było miejsca pod mostem
Z D A W A Ł O B Y  się, że m in ę ły  ju ż  b e zp o w ro tn ie  czasy, k ie d y  K a ro l  

D ic k e n s  p rz e c h a d z a ją c  się nocą po w ik to r ia ń s k im  L o n d y n ie  w y p a t r y ­
w a ł w  m ro c zn y c h  z a u łk a c h  s m u tn e  postacie b ezd o m n y ch , k tó ry c h  po ­
tem  u w ie c z n ia ł n a  k a r ta c h  s w y c h  pow ieśc i. E p o k a  pan a  E b e n eze ra  
S c rooge’a o d ż y ła  je d n a k  w  re p o rta ż a c h  P a t H e a ly  p u b lic y s tk i d z ie n ­
n ik a  „ T h e  T im e s ” , k tó ra  n ie d a w n o  sp ę d ziła  je d n ą  noc d z ie lą c  los 
b ezd o m n y ch  i sw e w ra ż e n ia  o p u b lik o w a ła  na ła m a c h  p o p u la rn e j lo n ­
d y ń s k ie j gaze ty .

„S m u tn a  ta  e s ka p ad a  — o p is u je  P a t  H e a ly  — zo rg a n izo w a n a  d la  
d z ie n n ik a rz y  p rz e z  S to w a rz y s z e n ie  n a R zecz Ś w ią te c z n e j P o m o c y  d la  
N a ju b o żs zy c h  rozp o czę ła  się od z m ir r .y  u b io ru  i o d p o w ie d n ie g o  „ m a ­
k i ja ż u " . P rz e b ra ła m  się w  zn iszczone w e lw e to w e  spodn ie  zw ią z a n e  w  
pas ie  s z n u rk ie m , do  teg o  p o d a r ty  s za ry  s w e te r i znoszone m ę sk ie  
p a lto . B u ty  u m a za ła m  b ło te m , g ło w ę  o w ią za ła m  ch u s tk ą . Jeszcze t r o ­
chę sadzy n a tw a rz  i  n a  rę ce  i  b y ła m  g o to w a do w y ru s z e n ia  n a  
m ia s to , o c zy w iś c ie  bez je d n e g o  p e n n y  p rz y  d u szy ".

P rze z  k i lk a  g odzin  d z ie n n ik a rk a  b łą d z iła  po u lic a c h  L o n d y n u , p rze ­
m o k n ię ta  do n it k i ,  tego  d n ia  b o w ie m  p a d a ł deszcz. T a k ic h  ja k  o n a  
p rze m o c zo n y c h  i w a łę s a ją c y c h  się bez ce lu  lu d z i b y ło  w ie lu ,  z  tą  
je d y n ie  ró żn ic ą , że ta m c i n a p ra w d ę  n ie  m ie li  gdzie  się sc h ro n ić . T u ż  
p  zed w ie c z o re m  P a t  H e a ly  p o s ta n o w iła  o g rzać się tro c h ę  w  g a le r ii  
o b ra zó w  w  W h ite c h a p e l, gdzie  w e jś c ie  je s t b ezp ła tn e . S ta m tą d  je d ­
n a k  ry c h ło  w y p ło s z y ł ja  p o d e jr z l iw ie  p rz y g lą d a ją c y  się  p o r t ie r ,  n ie  
n a w y k ły  do ta k ic h  o d w ie d z in  w  p rz y b y tk u  sz tu k i.

P o  k o la c ji ,  s p o ży te j w  p la c ó w c e  o p ie k u ń c z e j na C a b le  S tre e t , g d z ie  
p e w n a  ilość lo n d y ń s k ic h  b ezd o m n y ch  i  w łó c zęg ó w  o trz y m u je  p o s iłk i 
za d a rm o , ro zp o czą ł się d la  P a t H e a ly  n ajc ię ższy etap  je j  w ę d ró w k i. 
N a d  L o n d y n e m  zap a d ła  n oc, a P a t  m ia ła  p rzy  sobie ty lk o  15 p ensów , 
k tó re  in s ty tu c ja  w y d a ją c a  p o s iłk i p rz y d z ie la  b e zd o m n y m  „a b y  sobie  
coś z n a le ź li” .

T Ł O K  P O D  M O S T E M  H U N G K R F O R D

N A J Ł A T W IE J  o c zy w iś c ie  zn a leźć  n o c le g  pod m ostem , w  d o d a tk u  
n ie  trze b a  zań  p ła c ić  n a w e t 15 p ensów . P a t H e a ly  m ia ła  się  je d n a k  
p rze k o n a ć , że i z ty m  są n ie ja k ie  tru d no ś c i. „C h o c ia ż  n ie  b y ło  je sz­
cze d z ie s ią te j — p isze d z ie n n ik a rk a  — pod m ostem  H u n g e r fo rd  ro z ­
ło ż y ło  się na n o c le g  ju ż  d w a na śc ie  osób Je d n i p o d ło ż y li sob ie  g aze ­
ty . in n i sp a li na g o łe j z ie m i, z a w in ię c i ty lk o  w  p a lta . S w o je  rze c zy , 
a w ła ś c iw ie  p la s ty k o w e  to re b k i z ja k im iś  p rz e d m io ta m i, t r z y m a li  w  
zas ięgu  rę k i.  B y ło  ta m  t a k  ciasno, że p o stan o w iłam  pójść na s ta c ję  
k o le jo w ą  C h a rin g  Cross, ta m  je d n a k  d rogę z a g ro d z ił m i p o lic ja n t  
i  w o la ła m  za w ró c ić ” .

P o lic ja n t  z ja w i ł  się też  n a  m a ły m  p la c y k u  w  S p ita lfie ld s , g d z ie

g ru p k a  b ezd o m n y ch  g rz a ła  się p rz y  sta le p a lą c y m  się p ie c y k u  ko k so ­
w y m . P a t  H e a ly  z a w ę d ro w a ła  i tam , a le  n a w id o k  p o lic ja n ta  w y ­
c o fa ła  się ra ze m  z  in n y m i w  b ezp ie czn ie js ze  m ie js ce .

O g o d z in ie  p ie rw s z e j w  n o c y  p o zw o lo n o  P a t H e a ly  p rze n o c o w a ć  w  
sc h ro n isk u  A k c ji  C h rz e ś c ija ń s k ie j. Ł ó ż k o , a ra c z e j w ą s k ą  k o z e tk ę  
d z ie liła  tam  z d ru g ą  to w a rz y s z k ą  n ie d o li. A ż  do ra n a  p rze z  s k ro m ­
n e  pom ieszczen ie  no c le g o w e p r z e w ija li  się k l ie n c i sc h ro n is k a , k r z y ­
czano, h a łas o w an o , a n i n a m o m e n t n ie  gasło ś w ia t ło . T a k  m in ę ła  
n oc, w  czasie k tó re j,  d z ie n n ik a rk a  lo n d y ń s k a  c h c ia ła  d o w ie d z ie ć  się, 
„ ja k i  je s t los sa m o tn y c h , ub o gich  i b e z ra d n y c h  w  m ie śc ie , g d z ie  
cońaz t r u d n ie j  je s t  zn a leźć  dach n ad  g ło w ą , n ie  w y d a ja ć  o g ro m n y c h  
surn p ie n ię d z y  i  g d z ie  k a ż d y  d z ie ń  p o g łę b ia  d ra m a t  b ezd o m n y ch ” ,

W IE L K I  K R Y Z Y S  S P O Ł E C Z N Y

S Y T U A C J A  is to tn ie  pogarsza się z  d n ia  n a  d z ie ń . W e d łu g  d a n y c h  
z e b ra n y c h  p rz e z  P a t H e a ly , w  L o n d y n ie  je s t ob ec n ie  ponad  10 tys ięc y  
m ę żczy zn  i k o b ie t  k o c z u ją c y c h  pod m o sta m i lu b  n a ła w k a c h  w  p a r ­
k a c h , a w  n a jle p s z y m  ra z ie  n o c u ją c y c h  p rzy g o d n ie  po  sc h ro n is k a c h  
a d m in is tro w a n y c h  p rze z  in s ty tu c je  d o b ro c zy n n e . W śró d  o w y e h  b e z ­
d o m n yc h  sp o ry  o d se te k  s ta n o w ią  o c zy w iś c ie  lu d z ie  z m a rg in e s u  spo łe­
cznego , n o to ry c z m  w łó c zę d zy , a lk o h o lic y  n a rk o m a n i itp . N ie m n ie j za ­
o s trz a ją c y  się p ro b le m  bezd o m n o śc i je s t  o d z w ie rc ie d le n ie m  ogó lnego  
k ry z y s u  spo łecznego , k tó r y  n u r t u je  ob ec n ie  W ie lk ą  B ry ta n ię  i k t ó r y  
m ożna p o ró w n a ć  ty lk o  do s y tu a c j i  z  k r y ty c z n y c h  la t  trz y d z ie s ty c h  
obecnego  s tu le c ia .

K ry z y s  m ie s z k a n io w y  je s t  n ie o d łą c zn y m  e le m e n te m  t e j  s y tu a c ji. 
P o n ie w a ż  k o s z ty  u t rz y m a n ia  w z ro s ły  o p ra w ie  10 p ro c . w  p o ró w n a ­
n iu  z an a lo g ic zn y m  o kre se m  ro k u  u b ieg łeg o , w ła ś c ic ie le  lo k a l i  c z y n ią  
w s zy s tk o , ab y  p o zb y w a ć  się lo k a to ró w  n ie  m ogących  p ła c ić  w y ższy ch  
czynszów . N ie  m ożna te ż  lic zy ć  na tz w  ta n ie  h o te lik i ,  k tó re  n ie gd y ś  
b y ły  n ie z a w o d n y m  azy le m  d la  lu d z i b o ry k a ją c y c h  się z k ło p o ta m i  
m ie s z k a n io w y m i. W ła ś c ic ie le  ty c h  z a k ła d ó w  ró w n ie ż  b o w ie m  ch c ą  z a ­
ro b ić  i n ie c h ę tn ie  w y n a jm u ją  p o k o je  k lie n to m  A k c ji  C h rze ś c ija ń ­
s k ie j czy  in n y c h  in s ty tu c ji  c h a ry ta ty w n y c h . C o ra z  t r u d n ie j zaś do ­
stosow ać sie do w y m a g a ń  w ła ś c ic ie li m ie s zk a ń , s k o ro  b ezro b o c ie  
w z ra s ta  w  re k o rd o w y m  te m p ie  i  w  n ie k tó ry c h  o k rę g a c h  je s t  ju ż ,  
w e d łu g  n ie d a w n o  p rz e p ro w a d zo n e g o  spisu p o w szechnego  o  300 p roc. 
W ięk sze n iż  p o d a ją  o f ic ja ln e  s ta ty s ty k i m in is te rs tw a  do s p ra w  za ­
t ru d n ie n ia .

S y tu a c ja  ta  w y w o łu je  co ra z  w ię k s z e  ro zg o ry c ze n ie  i  n ie z a d o w o le ­
n ie  s p o łe cze ń stw a , d o s ta rc za ją c  za ra ze m  o p o z y c ji la b o u rz y s to w s k ie j  
n o w y c h  a tu tó w  w  a k c j i  p rz e c iw  rz ą d o w i p re m ie ra  H e a th a . (AR ).
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Po VII Plenum KC PZPR

Znaczenie
naukowego światopoglądu 
w wychowaniu młodzieży

t f  R Z E W IE N IE  1 u g ru n to w y w a n ie  n a u k o w e g o  
“ ś w ia to p o g lą d u  m a rk s is to w s k ie g o  o d g ry w a  w ie l ­

ką  ro lę  w  s o c ja lis ty c zn y m  w y c h o w a n iu  m ło d z ie ­
ż y . W  teza ch  p ro g ra m o w y c h  K o m ite tu  C e n tra ln e g o  
P Z P R , p rz y ję ty c h  n a V I I  P le n u m , p o d k re ś lo n o  
zn a c ze n ie  n a u k o w e g o  p o g lą d u  n a  ś w ia t  w  ro z w i­
ja n iu  n a jle p s zy c h  cech c h a ra k te ru  i  po s taw y  
m ło d e g o  p o k o le n ia  P o ls k i s o c ja lis ty c z n e j, p o k o le ­
n ia  lu d z i ś w ia t ły c h  i  n o w o cze sn y ch .

J e d n a k że  w a ru n k ie m  p rz y s w o je n ia  n a u k o w e j f i ­
lo z o f i i  m a rk s is to w s k ie j, je s t  u p rz e d n ie  zd o b y c ie  
g ru n to w n e g o  w y k s z ta łc e n ia  w  z a k re s ie  n a u k  
szc ze g ó ło w y c h , k tó ry c h  re z u l ta ty  b a d a ń  f i lo z o fia  
ta  u o g ó ln ia , p o trze b n e  je s t też  o s iąg n ię c ie  o k r e ­
ś lo n e j s u m y  p o z y ty w n e j w ie d z y  o ś w ie c ie  i  cz ło ­
w ie k u .  J e d y n ie  n a  g ru n c ie  k o n k re tn e j w ie d z y  n a ­
u k o w e j i  n a  n a w y k a c h  ra c jo n a ln e g o  m y ś le n ia , 
w d ra ż a n y c h  w  p ro ce s ie  n a u c za n ia  i  w y c h o w a n ia , 
m o że  ro z k w ita ć  f i lo z o fia  m a rk s is to w s k a , k o n s tru ­
u ją c a  ca ło ś c io w e  s p o jrz e n ie  n a ś w ia t  i  o k re ś la ją c a  
m ie js c e  c z ło w ie k a  w  ty m  św iec ie .

N a u k o w y  p o g ląd  n a  ś w ia t , o p a r ty  o d o ro b e k  
d y s c y p lin  szczeg ó ło w yc h , im  b a rd z ie j je s t  u p o w ­
s ze c h n io n y , ty m  w ię ks ze  s tw a rz a  szanse ro z w o ju  
poszc zeg ó ln y ch  d z ie d z in  n a u k i. W  z w ią z k u  z  ty m  
n a  V I I  P le n u m  K C  P Z P R  —  ja k  c z y ta m y  w  s p ra ­
w o z d a n iu  zes p o łu  I I  — „ K ła d z io n o  n ac is k  n a po d ­
s ta w y  te o re ty c z n e  o ra z  ro z w in ię c ie  u m ie ję tn o ś c i 
n a u k o w e g o  m y ś le n ia  i  u o g ó ln ia n ia , gd yż  tre ś c i 
S zczegó łow e s zy b c ie j się s ta rz e ją . W  c ią g ły m  d o ­
k s z ta łc a n iu  t y lk o  te n  b ęd z ie  m ia ł u ła tw io n e  z a d a ­
n ie , k to  p o tr a f i  n o w e  tre ś c i w łą c z y ć  do  ogó lnego  
System u w ie d z y  p o d s ta w o w e j” .

ID Z IE  w ię c  o to , a b y  w  ś lad  za u p o w sze ch ­
n ie n ie m  n a u k  p rz y ro d n ic z y c h  1 spo łe czn y ch  

r o z w ija ć  m a rk s is to w s k o -le n in o w s k ą  f i lo z o fię  m a ­
t e r ia l is ty  c zn ą , o tw ie r a ją c ą  p rze d  w s p ółcze sn ą w ie ­
d zą  n o w e  p e rs p e k ty w y  in te le k tu a ln e . I  jeszcze je d ­
n o  —  co je s t  w a żn e  w  sensie w y c h o w a w c z y m  — 
p odnoszącą n a w y ż s z y  p o z io m  k u l tu r ę  h u m a n is ty c z  
n ą  sp o łe cze ństw a .

W  trosce o to  — ja k  g łosi s p ra w o z d a n ie  zespo­
łu  I I I ,  w y ło n io n e g o  n a V I I  P le n u m  —  „M o cn o  
a k c e n to w a n o , że k o m p le k s o w y  p ro g ra m  w y c h o w a ­
n ia  i w łą c za n ie  m ło d e go  p o k o le n ia  ja k o  a k ty w n e g o  
u c ze s tn ik a  procesu  ro z w o ju  P o ls k i —  w in ie n  b yć  g łę  
b oko  o sadzony w  id e o lo g ii m a rk s is to w s k o - le n in o w ­
s k ie j.  M u s i się to  p rz e ja w ia ć  w  d z ia ła ln o ś c i w s zy ­
s tk ic h  o g n iw  s o c ja lis ty c zn e g o  f ro n tu  w y c h o w a n ia , 
zw ła szc za  w  szk o le  i  o rg a n iz a c ja c h  m ło d z ie żo w y c h . 
B ęd zie  to  s p rz y ja ć  u o d p o rn ie n iu  m ło d e go  p o k o le n ia  
w obec w p ły w ó w  ob cy ch  s il p o lity c z n y c h , obcycb  
w zo rc ó w  k u ltu ro w y c h  i  o b y c z a jo w y c h ” .

O W IA T O P O G L Ą D  m a rk s is to w s k o - le n in o w s k i c zy ­
n n i  lu d z i b a rd z ie j ś w ia d o m y m i w s p ó łtw ó rc a m i 

w ła sn e g o  lo s u , u m o ż liw ia  b o w ie m  p o z n a n ie  o b ie k ­
ty w n y c h  p ra w  ro z w o ju  spo łe czn e g o , w io d ą c y c h  do  
s o c ja liz m u , u k a z u je  p e rs p e k ty w y  ro z w o jo w e  i  po ­
b u d za  do  tw ó rc ze g o  m y ś le n ia  o  p rzys z ło ś c i, k tó re ,  
ja k  p o d kre ś lo n o  n a V I I  P le n u m , „n ie  m oże b y ć  
o d e rw a n e  od s p ra w  m ło d e go  p o k o le n ia , od jego  
p rzys z ło ś c i i  p rz y g o to w a n ia  do p o d ję c ia  za d a ń  w y ­
n ik a ją c y c h  z p o trz e b  ro z w o jo w y c h  o jc z y z n y ” .

R e a liz a c ja  a m b itn y c h  zad a ń  w  id e o w y m  w y c h o ­
w a n iu  m ło d z ie ż y  w y m a g a  s k u p ie n ia  w y s iłk ó w  —  
pod k ie ro w n ic tw e m  P Z P R  — za ró w n o  p ań s tw a , 
ja k  i  o rg a n iz a c ji sp o łecznych .

W  p rz e m ó w ie n iu  p o d s u m o w u ją c y m  n a  V I I  P le ­
n u m  K C  P Z P R  m ó w ił o  ty m  E d w a rd  G ie re k :  

„P a ń s tw o  s o c ja lis ty c zn e  n ie  m oże b y ć  n e u tra ln e  
w o b ec tre ś c i w y c h o w a n ia , w o b ec p ro b le ­

m ó w  k s z ta łto w a n ia  św ia to p o g lą d u  i postaw  
id e o w y c h  m ło d z ie ż y . W o k ó ł p rze d s ię w z ię ć  w y ­
c h o w a w c zy c h  p a ń s tw a  s k u p ić  się p o w in n y  w y ­
s i łk i z w ią z k ó w  za w o d o w y c h , z w ią z k ó w  m ło d z ie ­
ży  w s zy s tk ic h  o rg a n iz a c j i sp o łe c zn y c h . P a ń s tw o w y  
p ro g ra m  w y c h o w a n ia  m ło d z ie ż y  trz e b a  u czy n ić  
p u n k te m  w y jś c ia  d la  k s z ta łto w a n ia  s o c ja lis ty c z ­
n e j k u l tu r y  w y c h o w a w c z e j w  ogó le . T y lk o  n a te j  
dro d ze  o s ią g n ie m y  n a le ż y te  r e z u l ta ty ” . (m )

„Co to na Soto“ ?

S Z K Ł O  a rtys tyczn e  eksponow ane  na  w y s ta w ie  s z tu k i 
s tosow ane j i  g ra f ik i z C ze cho s ło w a c ji. W ys ta w a  m a m ie j­
sce w  sa lon ie  „D esy “  p rz y  R y n k u  S tarego M ia s ta  w  
W arszaw ie . (C A F — Z agoźdz ińsk i)

P o ls k a  la t  siedemdziesiątych

ubiera ñu ui ipdnie
WE  W S Z Y S T K IC H  n ie m a l d yskus ja ch  nad p rzysz łośc ią  P o ls k i, a w ię c  w  czasie nau kow e ­

go w yo b ra ża n ia  p rz y s z łe j c y w il iz a c j i p o ls k ie j i  p rz y m ie rz a n ia  do te j w y o b ra ź n i współczes­
n ych  m o ż liw ośc i, w ska zu je  się n ie o d m ie n n ie  na now e  n a rzęd z ia  p ra cy , now e  technolog ie , 

n ow e  ź ró d ła  e n e rg ii, in te n s y w n ie js z y  sposób ksz ta łcen ia  i  na n ow ą  o rg an iza c ję  p ra cy . Często 
jeszcze p o ja w ia  się w  ty c h  d yskus ja ch  — zresztą  n ie  ty lk o  w  Polsce a le  i  na św ie c ie  — cz ło ­
w ie k .  Raz w y s tę p u je  pod pos tac ią  hom o sapiens (c z ło w ie k  m ą d ry ), to  znów  ja k o  hom o econo- 
tn ic u s  (ekonom is ta ), lu b  pod postac ią  hom o fa b e r (k o w a l) i  hom o  rid e n s  (śm ie jący  się). Czy 
n ie  są to  ncok lasyczne  s te re o ty p y  w  czasach o tw ie ra n ia  d ró g  p rz y s z łe j c y w il iz a c j i?  C zy  nie są 
to  o b ja w y  s ta re j ru ty n y  w  o kre s ie  n o w e j s tra te g ii?  N ie  będę ro z w ija ć  tego tem a tu  szerzej, 
gdyż  i  n ie  m ie jsce  tu  n a  p o le m ik i.  A  i  ce l tego a r ty k u łu  in n y .

T E M A T E M  c h c ę  u c z y n ić  k o -  O b e cn ie  k o b ie ty  z a jm u ją  s ta n o w i-  T e  p o s tu la ty  n ie  u z e w n ę trz n ia ją  
l - sk a  n a  w s zy s tk ic h  szczeb lach  h ie -  się w  g ło sze n iu  haseł, w  p re te n -
D lC tę  i Od r a z u  p o w ie m ,  z e  p o -  r a rc h i i  s p o łe czn e j. P o n a d  70 p ro c . s jach . A n a liz a  w y n ik ó w  n a u k i ch łop  
ś ró d  o g r o m n y c h  a tu tó w  p r z y -  m ę ż a te k  z m ia s t p ra c u je  z a w o d o - có w  i  d z ie w c zą t — p o czy n a ją c  od
sz łośc i u m ie ś c iłb y m  ko b ie tę  rn o - 'vo- *  ,ja k  ilod-aj<i prpf;  d r- J;. p io '  szkoly podsta, ^ „ ei  " a ! ' Ś n l k°tP.  . . ,  A ,  . tro w s k i, w s k a ź n ik  a k ty w iz a c ji  z a -  cząc — d o k u m e n tu je  w y ra ź n ie  te
Ze na  ró w n i z  n o w y m i ź ró d ła m i w o d o w e j k o b ie t  n a d a l rośn ie . W ie le  te n d e n c je . D z ie w c z ę ta  z re g u ły  uczą  
e n e rg ii, czy now ą  o rg a n iza c ją  zaw o dó w , n a w e t g a łęz i g o sp o d ark i się le p ie j , są p iln ie js ze , s k ru p u la t -  
n r a e v  P o w o d ó w  io s t  k m c i e  D u -  " ś ro d o w e j —  m . in . e le k tro n ik a , w ló  n ie jsze , b a rd z ie j zd y s c y p lin o w a n e  i 
p i a c y .  r o w o u u w  je s t  K lo c ie ,  u u  k ie n n ic tw o , m e d y c y n a , n a u c z y c ie l-  w y k a z u ją  się  n ie  m n ie js z y m i h o ry -  
Żo ra c j i  m a arch . H a lin a  S k ib -  stw o  — zosta ło  p rzez  k o b ie ty  zd o - zo n ta m i m y ś le n ia  n iż  ch łop c y . N a  
I łie w s k a  k tó ra  w  ie d n v m  z W V -  m in o w a n e . P ro f , d r  J . P io tro w s k i S tan o w isk ac h  p ra c y  d z ie w czę ta  ró w -  

. . .  * ,  ,  . ,  J  ,  tw ie rd z i n a  p o d s ta w ie  b ad a ń , że n ie ż  w n oszą pod ob n e  w a rto ś c i i
w ia a o w , no. U dz ie lonym  z o k a - „ b a rd z o  m a ły  je s t o d se te k k o b ie t , p rz y m io ty . Z a ra ze m  n a ta rc ie  ko b ie t  
z j i  św ię ta  „K w ia te k  d la  E w y " , k tó re  c h c ia ły b y  p rzes tać  p ra c o w a ć , n a  t ra d y c y jn e  z d a w a ło b y  się po zy - 
R f w ie r d / i ł f l  ż e  k o b ie t a  fn  z a w ó d  n a to m ia s t w ię c e j je s t  k o b ie t , k tó re  c je  m ę żc zy zn  je s t ju ż  t a k  o lb rz y -  S tw ie ra z u a  ze K o m e t a  to  za»  o d  chc|alyb y  p oii j , ć  p ra c ę  z a w o d o w ą ” , m ie , że p rz e s ta ły  J o t  is tn ie ć  zaw o -  
n a jtru d n ie js z y . A  p ro f.  d r  J e -  d y  ty p o w o  m ę s k ie . A  w ie lu  m ęż-
vzv  P io tro w s k i k ie r  k a te d rv  - r - r  . , ,  . czy zn  z c zy s ty m  s u m ie n ie m  m o g ło -

D ’ J -  o  i  • 5y  M  O B IE T A  w spółczesna  n ie  b y  w  a n k ie c ie  p e rs o n a ln e j napisaś, 
S oc jo lo g ., P ra cy  S G P iS  p ow iad a  J N  chce J u i m yś leć  Q s w o im  t r a  d  s ,  ..p rz y  żo n ie” .

p e r / p ^ ^ e ^ t S e ' Ï Ï r b ç d z ï e -  ? y f £ f rn tró jp o w o fc m iu , ergo A  J E D N A K  w  p e w n y m  m o- 
m y  o b s e rw o w a li w  Polsce d c l-  t r °J °b o w '? z Itu - Te  ju z  m ,-  m enele  ko b ie ta  d a je  się w y p rz e -
” e  u p o X r e c h n ia m / S  p ra c y  ^  d e fin ity w n ie . K o b ie ta  w s p ó ł dzać. M ężczyźn i szybc ie j aw an- 
k o b ie t. T y m  b a rd z ie j, je f l i  s k ro - czesna m e  .p raBm e Juz ty lk o  SUM ' szybc'e> . ^ » b y w a ją  stano- 
c im v  czas n ra ev  s lw n rz y m v  Im  Prz y ™ a m a  je j p ra w a  do  p ra c y  w is k a , szyb c ie j id ą  w  gorę. D ia ­
b lę to m  lepsze w a ru n k i ï r a c y  zaw o1°.w e j Pez w zg l,:d :J " a. czego? D laczego zasada równego
z a w od o w e j. K ró ik o  m ó w ią c : k o -  ,c h a ra k te r ’ J50 JUZ n,e  chodz l s ia rtu  n,f  s l!yara*  Swaranc.,. 
b ie ta  chce m ieć dom , d z iec i i  y lk o  wyJączn.e o  p racę, o za- d !a  zasady row nego  awansu? 
chce w  g ru n c ie  rzeczy także  t r " d ,?,enJ \ 7 <i  z ko1?: cza,!y J,uz D iaezego ko b ie ta  n a tra f ia  na ja -  
p ra c o w a ć " m ija ją .  K o b ie ta  w spółczesna  d o - kąs b a r ie rę  —  na ja k ą ?  — o

w y c h o d z e n i e  k o b ie ty , czy  ja k  m a * a  si<? CZCS ° Ś znaczn ie  w ię -  k tó rą  ro z b ija ją  się je j  a sp ira- 
k to  w o li — w y z w a la n ie  się, z o k o -  c e j n iż  ty lk o  samego p ra w a  do c je , a m b ic je ?  C zy d la tego , że 
^kiTch^ia ° —°'d zJ e c il —  k o ś c ió ł” ’'¡mie- p r a c y - D o n ła Sa  s ię  m ia n o w ic ie  c iąg łe  w  naszym  życ iu  is tn ie je  
m ie c k ie  K -K - K )  m ia ło  c h a ra k te r  u z n a n ia  je j  za w od o w ych , spo- n a d g o r l iw y  szacunek d la  z łe j 
wręcz re w o lu c y jn y c h  p rzeo b ra żeń  lecznych , n a u k o w y c h  i  p u b lie z - tra d y c j i?  C zy d z ia ła ją  tu  p ra w a  
to g ic iw h . ’1' Ludżiew y p?sipusy° n ° i n ych  a s p i r a c j i ,  a m b ic ji.  D a le j psycho log icznego a n t y i c m i n i -  
t y lk o  s p rz y ja li ru ch o m  e m a n c y p a - dom aga się  p ra w a  do aw ansu  w  zm u? Czy też is tn ie ją  ja k ie ś  

J116 ty lko  w s p ie ra li ten ru c h  h ie ra rc h ii społecznej, dostępu o b ie k ty w n e  p rz y c z y n y  d ła  k tó -  
s lo w e m . a le  p o d ję li w a lk ę  n a  sze ro - . . .  ,
kim  p o lu  sp o łe czn y m  i  p o lity c z n y m . " °  z a jm o w a n ia  coraz w yższych  ry c h  ko b ie ta  je s t p rzesiew ana 
P ie rw o tn a  e m a n c y p a c ja  z czasem  s ta n o w isk  za w od o w ych , do o b e i-  p rzez s ito  p o l i ty k i ka d ro w e j?  
E t e ' ' “ o b e c n i k ó b ie trnie s tr ™ ż coraz b a rd z ie j o dp ow ie  O dp o w ie dź  je s t tru d n a . M o i-
ró w n o rz ę d n y m  p a rtn e re m  m ę żc zy z - d z ia ln y c h  f iin k ę * !,  do a w ansu  na  co n a jw y ż e j m n ie m a ć , m oż- 
n^js^ościSZtai tOW^z.i ’sz.iośeiC7a teraź- naukow ego  itp . Dom aga się p ra -  na  też ro zm a w ia ć  o  h ipotezach. 
w s p ó łc ze s n a 1— ?akaSj a t o j e s f —S to  w : i d?ł K a r ie ry  na  w sz y s tk ic h  N ie w ą tp liw ie  is tn ie je  swego ro - 
w yn ik  pracy i  mężczyzny i  k o b ie ty , szczeblach. d z a ju  b a r ie ra  an ty  fe m in izm u ,

zw łaszcza w  p rzem yśle . N ie w ą t­
p l iw ie  is tn ie je  też p rzekonan ie , 
że ko b ie ta  je s t m n ie j w a rto śc io ­
w y m  p ra c o w n ik ie m .

A n ty fe m in iś c i w s k a z u ją  n a  ko n s e­
k w e n c je  m a c ie rzy ń s tw a , a w  z w ią ­
z k u  z ty m . n a p rz e rw y  w  p ra c y , 
n a o b o w ią z k i d o m o w e, ro d z in n e , k tó  
re o g ra n ic z a ją  m o żliw o śc i k o b ie ty . 
A n ty fe m in iś c i-  w s k a z u ją , że ró w n o ­
le g le  z m a c ie rzy ń s tw e m , za te m  ze 
w zro s te m  o b o w ią zk ó w  ro d z in n y c h , 
a k ty w n o ś ć  k o b ie t  n a  p o lu  zaw o do ­
w y m  m a le je  i  k o b ie ta  p rze z  d łuższy  
czas k o n c e n tru je  sw o ją  u w a gę  na  
s p ra w a ch  ro d z in y . A le  c i sa m i a n ty ­
fe m in iś c i, k tó rz y  z m a c ie rzy ń s tw a  
c z y n ią  a rg u m e n t p rz e c iw  ko b ie c ie , 
są m ę ża m i i o jc a m i i d la tego  b u ­
d o w a n ie m  tegó  ty p u  k o n s tru k c ji 
m y ś lo w y c h  ra c ze j się o śm ieszają . 
C zy żb y  w  te j s y tu a c ji pozosta ło  do ­
b rze  się uczy ć , m ie ć a s p ira c je , k o ­
chać, ro d z ić , g o tow a ć, w y c h o w y w a ć  
i d la  p o d k re ś le n ia  sw ego ró w n o u ­
p ra w n ie n ia  s tro ić  się w  spodn ie  o -  
ra z  u z b ra ja ć  w  w y ro z u m ia ło ś ć  d la  
m ężczy zn?

N IE W Ą T P L IW IE  k o b ie ta  je s t 
obecnie  w  tru d n e j s y tu a c ji. D u ­
żo je s t r a c j i  w  ty m , że ko b ie ta  
p ra c u je  na dw óch  e ta tach , w  
ty m  na  e tac ie  żony, m a tk i,  gos­
p od yn i. K o b ie ta  m u s i p ra cow a ć  
na  d w óch  e ta tach , w  p rze c iw ie ń  
s tw ie  do m ężczyzny, k tó r y  c iąg 
le  jeszcze n ie  m usi, k tó r y  ciąg le  
jeszcze rośc i sobie p ra w o  do go­
tow ego  o b ia d u , do  zm ęczenia  po 
p ra cy , do o dpoczynku  po p racy . 
K o b ie ta  o ty m  n a w e t n ie  może 
m arzyć . J e j o b o w ią z k i, n a w e t 
je ż e li je s t uczonym  czy w ysoko  
p o s ta w io n ym  d y re k to re m , w y ­
znacza z w ycza jn a  i  p roza iczna  
codzienność, s e tk i s p ra w  spod 
znaku  k u c h n i i  ga rnka , p ra n ia , 
s p rzą ta n ia , ce ro w an ia . T y lk o  k o ­
b ie ty  o  w y ją tk o w e j s ile  f iz y c z ­
n e j i  o w y ją tk o w y m  c h a rak te ­
rze  m ogą s ła w ić  czo ło  ty m  obo­
w ią z k o m . W  d om u  la ta n ie  po 
k o le jk a c h , go tow an ie , w y c h o w y ­
w a n ie . W  p ra c y  zarządzanie , d y ­
re k to ro w a n ie  lu b  d oksz ta łcan ie  
się. N ie  w ie m , a le  zawsze w y ­

d a je  m i się, że w  ta k im  w y p a d ­
k u  je d n o  trze ba  ro b ić  kosztem  
d ru g ie g o  lu b  w ręcz  p o ło w iczn ie . 
P rócz  tego k o b ie ta  m a  też obo­
w ią z e k  być  łagodną, pogodną, 
w ypoczę tą , m odną, w y  p ie lęgno­
w a ną . B o w ie m  p ra ca  n ie  może 
w  ko b ie c ie  zab ić  je j  kobiecośc i. 
G d y b y  s ię  ta k  sta ło, s tra ty  po­
n io s ła b y  n ie  ty lk o  ro d z ina , a le  
k u ltu ra  społeczna i  o gó ln ie  ho­
m o  ridens.

D L A T E G O , k ie d y  obecn ie  ta k  
w ie le  d y s k u tu je m y  o p o li ty c e  
społecznej i k ie d y  ty le  zapada 
d e cyz ji, w a r to  c ią g le  p am ię ta ć  
—  że u ży ję  te rm in u  tradycyjne-^ 
go —  o „p ro b le m ie  k o b ie c y m ". 
N ie  p rze s ta ł ón  is tn ie ć  w ra z  z  
em ancypac ją , n ie  p rze s ta ł is tn ie ć  
w ra z  # z ró w n o u p ra w n ie n ie m . 
T e ra z  się zaczyna n owo, in ­
na  je s t je go  treść, ir.oe  są jego  
u w a ru n k o w a n ia . N  * izem  c h w i­
l i  je s t b o w ie m  m sekw entne  
z m ie rza n ie  do tak ieg o  s tanu  
społecznego, k ie d y  ko b ie ta  bę­
dz ie  p ra cow a ć na  je d n y m  e ta ­
cie, k ie d y  —  na począ tek p rz y ­
n a jm n ie j —  n iedz ie lę  będzie  
m ia ła  w o ln ą  od  p ra cy . K o b ie ta  
d op ie ro  w ó w czas będzie w a ż­
n y m  a tu te m  w  o b lic z u  p rzysz ło ­
ści.

Je rzy  K O C H A Ń S K I

Z kraju i o kraju
B Ę D Z IE  W IĘ C E J  „ C H R U P K IE G O **

♦  W Y P IE K A N Y  Od ro k u  w e  W ro ­
c ła w iu  chlej» c h ru p k i cieszy sig  

ta k im  po w o d zen ie m  w  c a ły m  k r a ­
ju , że obecne za p o trze b o w a n ie  20- 
k ro tn ie  p rze w y żs za  m o żliw o śc i p ro ­
d u k c y jn e  p ie k a rn i, w y p os ażo n e j w  
je d n ą  l in ię  au to m aty czn eg o  w y p ie ­
k u . W  ko ń c u  p rzys z łe g o  ro k u  nas tą  
pi u ru c h o m ie n ie  d w óch  d o d a tk o ­
w y c h  l in i i  p ro d u k c y jn y c h , p rzez  
co w y p ie k  w zro ś n ie  do  17 z a m ia s t  
doty ch c zas o w yc h  5 ton  n a dobę.

L A S  W  D O N IC Z K A C H

♦  J U Z  P O N A D  .70 h e k ta ró w  po­
w ie rz c h n i z a jm u ją  p la n ta c je  

ś w ie rk ó w  sreb rzy s tyc h , h o d ow an y ch  
na ek s p o rt  p rzez  p rzed s ię b io rs tw »  
..L a s”  w w o j. ko s za liń s k im . G łó w ­
n y m i o d b io rca m i są k r a je  E u ro p y  
zac h o d n ie j. Od p rzys z łe g o  ro k u  
p la n ta c je  będ z ie  opuszczało  ro czn ie  
100 tys . d o ro d ny ch , ś w ie rk ó w , o w y  
sokości 1—1,2 m e tra , w  d o n ic zk a c h  
w y p e łn io n y c h  to rfe m  lu b  z ie m ią .

H A N D L O W Y  W A B IK

Ą 7 A  P O Ś R E D N IC T W E M  k o m lte -  
zz tó w  b lo k o w y c h  i osiedlow ych,- 

za k ła d ó w  p ra r y , o rg a n iza c ji spo­
łe czn y ch  i a n k ie t  in d y w id u a ln y c h ,  
b ia ło s to ck i o d d z ia ł ..R u c hu ”  sondu­
je  o p in ie  k lie n tó w  na te m a t lo k a li­
z a c j i  k io s k ó w  z  g aze ta m i, g o d z in  
ic h  p ra c y , posiadanego  as o rty m e n ­
tu  to w a ró w , sp raw nośc i obsług i itd . 
S zk o d a , że „ R u c h "  n ie  za w ia d u je  
s k le p a m i in n y e h  b ra n ż . .. (s!)
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Drobiazgi
ze świata

P O R A D A

U  W E JŚ C IA  do  k l in ik i  w  
W aycross w  U S A  zaw ieszono 
in s tru k c ję  obszern ie  w y ja ś n ia ją ­
cą, co na leży uczyn ić , a by  u zy ­
skać pom oc le k a rs k ą  w  porze 
nocne j. O s ta tn ie  zdan ie  te j in ­
s t ru k c j i  b rz m i:  „J e ś li m ia łeś 
czas przeczytać, co tu  je s t na ­
p isane, n ie  zachodzi n ag ły  w y ­
padek i możesz p rz y jś ć  rano*’.

R O L A  P R A SY

W  S Ą D Z IE  n o w o jo rs k im  sę­
dz ia  zapy ta ł oskarżonego: „D la ­
czego oskarżony  w ła m a ł s ię  po­
n o w n ie  do obrabow anego  lo k a lu  
ju ż  w  d n iu  nas tępnym  po p ie rw  
szej k ra d z ieży , za b ie ra ją c  ty m  
razem  40 tys ięcy d o la ró w ? ’* O - 
ska rżony , n ie ja k i J im  Stone. od ­
p o w ie d z ia ł:  „W y s o k i Sądzie, po 
p ie rw s z y m  w ła m a n iu  p rze czy ta ­
łe m  w  gazecie, że n ie  zauw aży­
łe m  k a s e tk i z p ie n ię d z m i1’.

B A Ż A N T Y  W  O K U L A R A C H

B A Ż A N T Y  hodow ane  na fe r ­
m ie  w  S ono lica  w  p o b liż u  B i l ­
bao noszą o k u la ry . H o d o w c y  u - 
s ta l i l i ,  że różow e o k u la ry  z tw o ­
rz y w a  sztucznego zm n ie jsza ją  
w o jo w n ic z e  in s ty n k ty  ko gu tów , 
k tó re  z n a jd u ją c  się w  z a m k n ię ­
c iu  m a ją  ten d en c je  do  w a lk i 
ze  sobą.

P S I J Ę Z Y K

D R  W IL L IA M S  z  Nowego 
J o rk u , sp ec ja lis ta  w  d z ied z in ie  
p s y c h o lo g ii zw ie rzą t, bada jąc  
nag rane  na taśm ach m agne to fo ­
n ow ych  g łosy 16 tys ięcy  psów 
z  ca łego św ia ta , doszedł do 
w n io s k u , że na  św ie c ie  is tn ie je  
19 peich „ ję z y k ó w “  i  17« „d ia -

U O O S K  O N  A L E N IE  

E S P E R A N TO

J E D N Y M  z  b ra k ó w  ję zyka  e- 
sp eran to  b y ło  to, że n ie  za w ie ­
ra ! cm p rz e k le ń s tw . S y tu a c ja  u - 
le g ła  je d n a k  „p o p ra w ie ’* na sku 
tek  d ecyz ji m ięd zyna ro d ow e j 
k o m is ji espe ra n tys tó w  w  O re - 
gon, gdzie  opracow ano  lis tę  n a j­
częściej u ż y w a n y c h  p rze k leń s tw .

C E N Z U S  W IE K U

JE D E N  z d z ie n n ik a rz y , na­
w ią z u ją c  d o  m in io n y c h  w y b o ­
ró w  w  U S A , za py ta ł p re zyde n ­
ta  N ixo n a . d laczego n ig d y  do­
tychczas ko b ie ta  n ie  zosta ła  w y ­
b ra n a  p rezyden tem  S tanów  
Z jednoczonych . R ic h a rd  N ix o n  
o d p o w ie d z ia ł na to :  Przecież, 
a b y  być  w y b ra n y m  na  p re z y ­
den ta  trzeba  m ieć  skończone 
35 la t.

Z  POTRZEBY SERCA I M Y Ś L I

SPOŁECZNIKOWSKI!

[ P Ä \ S < D  H

c z liw o ś c i do lu d z i;  p o d k re ś li ł­
b y m  je go  skrom ność, ta k t,  k o n ­
se kw en tne  t rz y m a n ie  się raz 
w y tk n ię te g o  c e lu ; p o d k re ś li ł­
b y m  doskona łą  zna jom ość ś ro ­
d o w iska , w  k tó ry m  ży je , u m ie ­
ję tno ść  n a w ią z y w a n ia  bezpo­
ś re d n ich  k o n ta k tó w  z lu d ź m i, 
odw agę g łoszen ia  w ła sn ych  o p i 
n ii.

Czy n ie  p rze rysow a łe m , n ie  
p rz e id e a liz o w a łc m  tego p o r tre ­
tu ?  N ie  sądzę. W ys ta rc z y  bo­
w ie m  ro ze jrze ć  się w o k ó ł, aby 
p rzekonać się, że ta k ic h  lu d z i 
—  spo łe czn ikó w  w  p e łn y m  te ­
go s łow a  znaczeniu  —  nam  n ie

Te  pos taw y, ta  d z ia ła lność  
za s ług u ją  na nasz p e łn y  szacu-

1 /  A Ż D Y  z nas zna. lu d z i,  k tó rz y  c a ły  s w ó j w o ln y  czas, w ie
dzę i  d ośw iadczen ie  p ośw ięca ją  p ra c y  spo łecznej, a w ię c  b ra k . 

bez in te reso w n em u  d z ia ła n iu  na  rzecz in n y c h , na rzecz w s p ó l­
nego dobra . O  ta k ic h  lu d z ia c h  —  a je s t ic h  tys iące  —  m ó w i-  
m y , że noszą w  sobie pas ję  sp o łeczn ikow ską , że w y ż y w a ją  się npk . N a leży  je  rozszerzać, po- 
w  te j p ra cy , że w reszc ie  d z ię k i ic h  in ic ja ty w ie ,  pom ys łow ośc i, g łę b ią c  i p o p u la ryzo w a ć  w  im ię  
u p a rte j w o li  z re a liz o w a n o  czyn y  m ilia rd o w e j w a rto ś c i. dob rze  po ję tego  in te resu  spo-

A le  n ie  chodzi je d y n ie  o  s tro nę  m a te r ia ln ą " czynów , choć łecznego.
o d g ryw a  ona is to tn ą  ro lę  w  o g ó ln ym  d o ro b k u  narodu . Rzecz N A W IĄ Z A Ł  do tego tow .
p rzede  w s z y s tk im  w  tym , że lu d z ie  tego p o k ro ju , k tó ry c h  oso- E d w a rd  G ie re k  w  p rz e m ó w ie -
bowość za s ług u je  na osobne s tu d iu m , p o tra f ią  zaszczepić in -  n *u P le nu m  K C  PZPR .
n y m  spo łe czn iko w ską  pasję, u m ie ję tn o ść  d z ia ła n ia  d la  d ob ra  je go  s łow a, d e fin iu ją c e
ogó łu , jednoczącą  łu d z i w  im ię  w s p ó ln e j s p ra w y . w agę i  zasięg poruszonych

s p ra w :
N ie g d y ś  s tw ie rd zo n o , że sp o łecz- » la n ie m , is to ta  s p ra w y  po lega n a „ N a jb a rd z ie j w a rto ś c io w ą  posta- 

n ik ie m ' trze b a  się  u ro d z ić , że t rz e -  ty m , że w ra z  ze z m ie n ia ją c y m i się w ą , zas łu g u ją cą  n a  u p o w sze ch n ia ­
li»  posiadać k u  te m u  w ro d zo n e  n ie  s to s u n k a m i sp o łe c zn y m i, ek o n o m ic z  n ie  i  u m a c n ia n ie , je s t  o f ia rn a  i  bez 
Jako p re d y s p o zy c je . W  ty m  t w ie r -  n y m  i u le g a  z m ia n ie  je d y n ie  n ie ja k o  in te re s o w n a  s łu żba spo łeczna , r o ­
d ze n iu  m o żn a  o d n a le źć  echa d a w - z e w n ę trz n a  fo rm a  d z ia ła ln o ś c i spo - w in n iś m y  podnosić w a lo ry  te j służ  
nys- i w zorców ', p o jęć , m o żn a  ©dna ie c z n ik o w s k ie j, je j  treść n a to m ia s t, b y , o d w o ły w a ć  się do sp o łe czn ikó w  
le źć  p ostac ie , k tó re  u t r w a l i l i  w  n a -  a w ię c  to , ja k  to  p ię k n ie  n a zw a n o , sk ic h  t ra d y c ji i tw o rz y ć  n o w e ich  
sze j p am ięc i Ż e ro m s k i, P ru s , O rzesz co w y p ły w a  z p o trze b y  serca i m y -  w z o ry . T ego  ro d z a ju  sp o łe c zn ik o w -  
k o w a .. . W ów cza s  tra k to w a n o  spo - ś li — pozosta je  n ie zm ie n n e  i  t rw a łe , s k le j p o s ta w y  trz e b a  n a m  w ię c e j w  
le c zn ik o s tw o  p o n ie k ą d  ja k o  p o s ła n n i G d y b y m  je d n a k  m i a ł  n a - z w ią zk a c h  zaw o do w yc h , w  ru ch u  

' szk icow ać p o r tre t,  osobowość
współczesnego spo łeczn ika , to  czy ch  i k u ltu ra ln y c h . P o trz e b u je m y  
p rzede  w s z y s tk im  p o d k re ś lił-  J«*i w ię c e j w  d z ia ła lno ś c i ca łego sy 
b y m  szacunek, ja k im  c ie sz j fu n k c jo n o w a n iu  całego so c ja lis ty cz-  
s ię  on w  s w o im  ś ro d ow isku , nego p ańs tw a, 
szacunek d la  jego  dośw iadcze ­
n ia  życ iow ego, ueze iw ości i  i y -  J e rzy  K U L IŃ S K I

p o w in n o ść  w y ższego  rzędi 
n ie rza d k o  sp o w ite  o toc zką  ro m a n ­
ty z m u  i  c ie rp ię tn ic lw a .

N ie  u m n ie js z a ją c  w  n ic z y m  zn a ­
cze n ia  ty c h  d a w n y c h  p o ję ć  i w z o r ­
có w , m o żn a  je d n a k  p o w ie d z ieć , a 
u p o w a żn ia  nas do  tego bogate do ­
św iad c zen ie  zd o b yte  ju ż  w  w a ru n ­
k a c h  s o c ja lis ty c zn e j P o ls k i, że n ik t  
n ie  ro d z i się sp o łe c zn ik ie m . P o s ta ­
w y  ta k ie  k s z ta łtu je  sam o życ ie , k tó  
re  n ie ja k o  s p o n tan ic zn ie  w y z w a la  
in ic ja ty w ę , o fia rn o ś ć , d o brą w o ię , 
zespołow e lu b  in d y w id u a ln e , b e z ­
in te re s o w n e  d z ia ła n ie  społeczne na  
rzecz o gó łu  o b y w a te li .

J A K  P O L S K A  d łu g a  i szero­
ka, w  ten  w ła ś n ie  sposób w y ­
raża się d z ia ła ln o ść  społeczna 
tys ię cy  lu d z i. N ie  są to  b y n a j­
m n ie j je dn o ra zow e , sporadycz­
ne  czyny, lecz często d z ia ła n ie  
d łu g o fa lo w e , o sze ro k im  za ­
sięgu.

O czyw iśc ie , n ic  sam o się n ie  
ro d z i. K to ś  zawsze m u s i rz u c ić  
m yś l, k toś  m u s i rozpocząć, k toś 
w reszc ie  m u s i w ła s n y m  p rz y ­
k ła de m , p rze kon an ie m  o s łusz­
ności id e i p rzyc ią gn ą ć  in n y c h .

W  ty m  m ie js c u  p ow tó rzę  k i l ­
ka  p y ta ń , często w y s u w a n ych  
w  d yskus ja ch , a m ia n o w ic ie : 
k im  są c i lu dz ie , k tó rz y  p ie r ­
w s i, n ie  bacząc na tru d n o ś c i — 
ho i  ta k  p rzec ież b y w a  —  d a ją  
syg na ł do  spo łeczne j a k c j i ;  czy 
m a m y  tu  do czyn ie n ia  z ja k im ś  
je d n o lity m  w zo rce m , wszędzie  
je d n a k o  w y s tę p u ją c y m ; czy 
m ożna m ó w ić  o m o d e lu  spo łe ­
c z n ik a  la t  s iedem dz ies ią tych?

P O D O B N E  P Y T A N IA  — o nieco  
a k a d e m ic k im  p o s m a k u  — m o żn a  b y  
m n o ży ć . P rz y to c z y łe m  n ie k tó re  z 
n ioh  je d y n ie  g w o li w y k a z a n ia , że 
te m a t ten  ży w o  in te re s u je  o p in ię  
p u b lic zn ą . W y d a je  się je d n a k , że 
k a żd a  p róba o d p o w ie d z i n a n ie  b y ­
ła b y  p o ło w ic z n a  i  w  k o n s e k w e n c ji  
d o p ro w a d z iła b y  do  p rzy s ło w io w e g o  

o zd z ie ia n ia  w ło s a  n a  czw o ro . M o im

Nauka źródłem radości i pełnego rozwoju
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MIKROBAEDEKER SZCZECIŃSKI
vulzd.oLocj.ia ótoóou/ana

JE SZC ZE  k i lk a  ty g o d n i tem u  g łó w n y m  tem a te m  lis tó w , je d y n ie  
n

za sygn a lizo w ać u p a rte
n ad sy ła nych  do re d a k c ji szczec ińsk ich  p u b lik a to ró w  przez trw a n ie  pew nego z ja w is k a , k to -  

m ieszkańców  d z ie ln ic y  P om orzany , b y ło  g w izd an ie . P ozw olę  re  p o w in n o  chyba  zostać zba- 
sobie k ró c iu tk o  ty lk o  p rzyp om n ie ć , że o byw a te le , coraz lic z n ie j dane i  opracow ane  naukow o, 
w p ro w a d z a ją c y  się do  n ow ych  b lo k ó w , w znoszonych  w  n a j-  a k tó re  —  ja k o  p on ie kąd  od- 
b liższym  są s ied z tw ie  n ie  is tn ie jące g o  p ó k i co w ia d u k tu  na P o- k ry w c a  —  ośm ie lę  się nazw ać  
m orzanach . u s k a rż a li się na  lo k o m o ty w y  p a row e  i  sp a lino w e , m ia n e m  g w iz d o lo g ii stosow a- 
k tó re  p rze jeżd ża jąc  pod o w y m  n ie  is tn ie ją c y m  p ó k i co w ia d u k  n e j.
tem , w y d a ją  z sieb ie  p rz e ra ź liw e  i  p rzec iąg le  g w iz d y . w s z e lk a  teo ria  je s t szara.

Podczas m eczu bokserskiego, O D  P E W N E G O  czasu m iesz- d ro g i p rz y ja c ie lu , a z ie le n i się 
a jeszcze b a rd z ie j podczas p ie r -  ka ń c y  d z ie ln ic y  P om orzan y  ta k  ty lk o  z ło te  d rze w o  ż y c ia '’ — 
w szo lig ow ych  sp o tka ń  „P o g o - ja k b y  się p o d d a li i  na la m a ch  rz e k i ponoć ong iś do  swego  
n i” , p ro b le m  g. iz d a n ia  je s t szczec ińsk ie j p rasy  n ie  ro z trz ą - u czn ia  m ą d ry  d ia b e ł M e fis to -  
m o ra ln ie  i  f iz jo lo g ic z n ie  o bo - sa się ju ż  p ro b le m u  g w izd a n ia , fe les. M is trz o w ie  g w iz d o lo g ii 
ję tn y  a p ra w o  do g w iz d u  Jeś li za tem  w raca m  dziś do te - s tosow ane j ciąg le  ż y ją  w śród  
ic k a lk u lo io a n e  w  cenę b ile tu  go tem atu , czyn ię  to  n ie d la -  nas —  dodam  od siebie. 1 ch o -  
w stępu . S praw a  k o m p lik u je  się tego, żem  u p a rty  b a rd z ie j n iż  c iąż od ja k ie go ś  czasu ż y je  im  
wszakże, k ie d y  p ro b le m  ów  za - in n i.  P o w o d u je  m ną w y łą c z n ie  się coraz gorze j, to  je d n a k  tu  
czn iem y  ro z p a try w a ć  z p u n k tu  a ltru is ty c z n e  uczucie  s y m p a tii i  ów dz ie  ten  i  ó w  odnosi n a -  
w id z e n ia  lo k a to ra , k tó re m u  do do k o le i i  k o le ja rz y , z k tó r y m i w e t pew ne sukcesy, 
w k ła d u  w  spó łdz ie lcze  m iesz- łączą  m n ie  d z ie s ią tk i tys ięcy
;; an ie  oraz do  o k re ś lo n e j k w o - w sp ó ln ie  p rze je ch a n ych  k i lo -  B . C H O C IA N O W IC Z
ty  czynszu g w iz d a n ia  n ie  w k a l-  m e tró w .
ku low an o , a k tó ry  sam  sobie  —  -----------------------------
w  ś w ię te j n a iw n o ś c i — w k a l-  O tóż  —  je ś l i  s p ró b u je m y  
k u lo w a l w zg lę dn y  spokó j. spo jrzeć  na sp ra w ę  g w iz d a n ia

„ F ó n ic a “ p r o p o n u je :
•Domowe k m la jn y  muzyczne 
Piosenki z... fotografią

W  T E J  fa b ry c e  ju ż  do  d a w n a  w s zys tk o  g ra . C ho ­
dzi oczy w iś c ie  o Ł ó d z k ie  Z a k ła d y  R a d io w e  „ F o -  
n ic a ” , k tó re  w y s p e c ja liz o w a ły  się w  p ro d u k c ji g ra ­
m o fo n ó w , a ta k że  a u to m a tó w  m u zy c zn y c h , c zy li 
p o p u la rn y c h  g ra ją c y c h  sza f. N a  p rze s trze n i 18 la t  
„1 'on ic a”  w y k o n a ła  po n ad  5 m in  ró żn eg o  ty p u  g ra ­
m o fo n ó w  o ra z  o k o ło  15 tys ięc y  g ra ją c y c h  sza f, k tó ­
ry c h  p ro d u k c ję  ło d z ia n ie  ro zp o c zę li p rze d  10 la ty . 
T y s ią c e  tyc h  w y ro b ó w  t r a f i ły  do  w s zy s tk ic h  p ra ­
w ie  k r a jó w  R W P G . D o ty c zy  to  zw ła szc za  a u to m a ­
tó w  m u zy c zn y c h , k tó re  cieszą się w ię k s zy m  p o w o -  
w od zen ie tn  w  Z S R R , n a W ęg rzec h , w  B u łg a rii n iż  
w  naszych  za k ła d a c h  g as tron o m iczn yc h .

Z  k a ż d y m  ro k ie m  łó d z k i sp rzę t g ra ją c y  p rze c h o ­
d z i p o w ażn e  p rze o b ra że n ia  ja k o ś c io w e , g w a ra n tu ­
ją c e  m u  m . in . p o w o d zen ie  n a  ry n k a c h  za g ra n ic z ­
n y c h . S z la g ie re m  b ie żąc eg o  ro k u  b y ł n p . „ M i3 te r  
H it ”  — n ie d ro g i g ra m o fo n , w y k o n a n y  n ie m a l w  
całości z tw o rz y w  s ztu czn y ch . D a ł on  p o c zą te k  
c a łe j ro d z in ie  le k k ic h , es te tyc zn yc h  g ra m o fo n ó w  
w y k o n y w a n y c h  z tw o rz y w  s ztu czn y ch . W  p rz y ­
sz łym  ro k u  z o b a c zy m y  b o w ie m  n a  r y n k u  ta k ż e  
„ P a r ty  H it ”  i  „S te re o  H i t ” .

R Ó W N IE Ż  w  p rz y s z ły m  ro k u  „ F o n ic a ”  ro zp o cz­
n ie  p ro d u k c ję  sw ego ro d z a ju  d o m o w y c h  k o m b a j­
n ó w  m u z y c z n y c h : „F o n o s e tó w ”  i „ F o n o m a s te ró w ” . 
P ie rw s z y  z n ic h  je s t  je d no c ześ n ie  g ra m o fo n e m , 
m a gn e to fo n em  k a s e to w y m  i ra d io o d b io rn ik ie m  
U K F . D z ię k i te m u  zes taw  m o że  b y ć  u ż y w a n y  w  
k a ż d e j s y tu a c ji. W  d om u m o że  n a g ry w a ć  n p . na  
taś m ę m a g n e to fo n o w a  p rze z  s ieb ie  o d tw a rz a n ą  m u ­

z y k ę  z p ły t ,  b y  p o te m  o d tw a rza ć  ją  jeszcze ra z  
w  czasie  ja z d y  sa m ochodem  czy u a  b iw a k u

Z e s ta w  „F o n om as ec r H i- F i  S te reo ”  je s t w  zasa­
d z ie  „ t y lk o ”  n a jw y ż s z e j k la s y  g ra m o fo n e m , a le  p o ­
siada ta k ż e  w y jś c ie  m a gn e to fo n o w e , u m o ż liw ia ją c e  
zap is  m u z y k i z  „ p rz e g ry w a n y c h ”  p ły t  o ra z  w y jś c ie  
s łu c h a w k o w e . Z a le tą  ze s ta w u  je s t z b lo k o w a n ie  w  
Jednej o b u do w ie  g ra m o fo n u  i  w zm a c n ia c za , a p rz e ­
de w s zy s tk im  w y p o s a że n ię  ra m ie n ia  g ra m o fo n u  w  
u k ła d  ko m p e n s a c ji s i ły  s k a tin g u . U z u p e łn ie n ie  z e ­
s ta w u  s ta no w i p a ra  n ie w ie lk ic h  k o lu m n  g ło ś n ik o ­
w y c h , za p e w n ia ją c y c h  w ie rn ą  re p ro d u k c ję  d ź w ię k u .

P O C Z Ą W S Z Y  od  p rzys z łe g o  ro k u  „ F o n ic a ”  zac z­
n ie  p ro d u k o w a ć  sza fy  g ra ją c e  z ... rz u tn ik a m i. D z ię ­
k i tem u  za  je d y n e  2 z ł m o żn a  b ęd z ie  n ie  ty lk o  
w y s łu c h a ć  u lu b io n e j m e lo d ii, a le  ró w n ie ż  o b e jrzeć  
p io s e n k a rza  czy  zespó ł m u zy c zn y . O c zyw iśc ie  je ­
że li n ic  b ęd z ie  się „ k a r m ić ’ s za fy  g u z ik a m i. N a  
p o c zą tk u  p rz e w id u je  się w y k o n a n ie  300 ta k ic h  a u to ­
m a tó w .

O d  k i lk u  la t  „ F o n ic a ”  p ro d u k u je  ró w n ie ż  u rz ą ­
d zen ia  d y s p o z y to rs k ie , u ła tw ia ją c e  p ra c ę  w  d u -  
ży c h  p rz e d s ię b io rs tw a c h  i b iu ra c h . N a jn o w s ze  z 
n ic h  U D -3 0  je s t  za ró w n o  środ k ie m  łączn o śc i p rz e ­
w o d o w e j, ja k  i r a d io w e j .  U m o ż liw ia  p ro w a d ze n ie  
in d y w id u a ln y c h  ro z m ó w  o raz  k o n fe re n c ji bez p o ­
t rz e b y  śc ią g a n ia  j e j  u cze s tn ik ów  do  g a b in e tu  d y s ­
p o zy to ra . U D -3 0  p o sia d a p o nad to  m a g n e to fo n o w ą  
p rz y s ta w k ę  do  a u to m a ty c zn e g o  zap isu  in fo rm a c ji  
n a p ły w a ją c y c h  podczas n ieobecności d y s p o zy to ra . 
T r z y  ta k ie  u rz ą d z e n ia  z a m ó w iły  ju ż  m . in . S to łecz­
n e Z a k ła d y  K o m u n ik a c y jn e .

pod n ie  is tn ie ją c y m  p ó k i co w ia  
d u k te m  na  P om orzanach  n ie  z 
p u n k tu  w id z e n ia  a k u s ty k i i  h i­
g ie n y  p sych iczn e j (co p ro w a d z i 
do n iepo trzebnego  za c ie trz e w ie ­
n ia ) lecz z p o z y c ji socjo loga, 
to  d och od z im y  do  prostego  
w n io s k u , że n ie  je s t to  ju ż  
g w iz d a n ie  re g u la m in o w e , n a to ­
m ia s t je s t to  p o ż a re gu la m in o - 
w e g w iz d a n ie  na o p in ię  p u b li­
czną. A le  na ty m  n ie  koniec. 
Z a s ta n a w ia ją c  się nad  zagad­
n ie n ie m  jeszcze g łę b ie j spo­
s trzegam y ponadto, iż  d a je  się 
w  n im  w y o d rę b n ić ’ pew ne e le ­
m e n ty  m asochistyczne. O to  do ­
w ó d : gw iżd żąc  na o p in ię  p u b li­
czną, p ro te s tu ją cą  p rz e c iw k o  
g w iz d a n iu  pod n ie  is tn ie ją c y m  
p ó k i co w ia d u k te m  na Pom o­
rzanach , e n tu z jaśc i g w iz d a n ia  
g w iżd żą  na  sam ych siebie, ja ­
ko  że osied le  położone  w  re jo ­
n ie  a l. P ow stańców  i  u l.  9 M a ­
ja  a d m in is tro w a n e  je s t przez  
S p ó łd z ie ln ię  M ieszka n iow ą  „K o ­
le ja rz ”  i  zam ieszkane p rzez spo 
rą  liczbę  p ra c o w n ik ó w  szczeciń­
s k ie j D O K P .

P IS Z Ą C  T O  w szys tko  n ie  
m am , oczyw iśc ie , a n i c ie n ia  
nad z ie i, że w  ja k ie jś , dostrze ­
g a ln e j przez ży jące  u  sc h y łk u  
1972 ro k u  poko le n ia , p rzysz łoś­
ci, m ieszkańców  P om orzan  n ie  
będzie z ry w a ć  ze snu w y c ie  lo ­
k o m o ty w ; to  ju ż  ra cze j szyb­
c ie j doczeka ją  się w ia d u k tu .  
D o k o n u ją c  k ró tk ie j a n a liz y  
g w iz d u  p om orza ń sk ie go  chcę B E Z  S ŁÓ W

M O D E L k i  p a rysk iego  
k ra w c a  D u re ra  p re z e n tu ją  
z im ow e  p łaszcze i d od a tk i. 
O ba m odele , śc iągn ię te  sze­
ro k im i paska m i w  s ty lu  
s z la fro k o w y m , m a ją  duże 
k o łn ie rz e  z lisa . O grom ne 
to rb y , tzw . gospodarcze, -z 
tego m a te r ia łu , co p łaszcze; 
b u ty  na  bardzo  g ru b e j *e -

(C A F  — U P I)
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O  C E P T Y C Y Z M . Iro n ia . Z a in te re sow an ie . N iepew ność. N ie - um ieć. E fe k t?  K a p ita ln a  a k ty -  
k̂ c h ę ć . A p lau z . N ieczęsto  zdarza się na  ja k ie jk o lw ie k  k o n fe re n - w iz a c ja  k las. Zespołowość h a r -  

c j i  n a u c z y c ie li u jrz e ć  ty le  re a k c ji,  nas tę pu ją cych  n ie m a l b ly -  m o n ijn ie  w iąże  s ię  z in d y w i-  
s k a w ic z n ie  je dn a  po d ru g ie j, podczas w y k ła d u . d u a liz a c ją  nauczania .

Rzecz n a z y w a  się n ie p e łn ie  i  s k ró to w o  .„system em w y e h o - —  W  z w ią z k u  z ty m  —  w y ­
b a w c z y m  M u szyń sk ieg o “ . S ystem  to  je s t n ie w ą tp liw ie . A  d a - su w am  w ą tp liw o ś ć  —  usuw a  
le j :  w ych ow aw czo  - d yd a k tyczn o  -  psycho log iczno  - nowoczesny, się n auczyc ie la  na  da lszy  p lan ,
Chociaż... sam jego  tw ó rc a  doc. d r  H e lio d o r M u s z y ń s k i zaeho- n ik n ie  a u to ry te t, 
w o je  m ia rę : — N ic  now ego pod słońcem . C hodzi o s k u p ie n ie  —  N auczyc ie l m a być p rz y - 
w sz y s tk ic h  n a jlep szych  w z o rc ó w  w ych o w a w czych , szerze j lu b  wódcą , o rg an iza to re m  w iedzy , 
m n ie j znanych  pedagogice. s ta je  się s ta rszym  p a r tn e re m  —
S Ł U C H A J Ą C  w y k ła d u  zb u - uczan ie  czynnościow e  o p a rte  na  odp ow ia da  doc. M uszyńsk i. —  

dow anego na zasadzie : je d n o  pod s taw ie  za ba w y, zabaw y n a - U c z n io w ie  cze rp ią  w iedzę  pod - 
zdan ie  tw ie rd z e n ia  — je de n  s ia d u ją c e j d z ie s ią tk i s y tu a c ji z czas le k c j i  (n ic  p ro pa gu ję  z e r- 
p rz y k ła d , co raz w y ra ź n ie j w i-  zakresu  życ ia  społecznego, w a n ia  z system em  le k c y jn y m ), 
dzę  ca łą  re w e ła cy jno ść  m e tody . S k lep. D z ie c i na p iś m ie  zam a- z w ra c a ją  się do pedagoga w  
O p ie ra  s ię  ona  na szacunku  d la  w ia ją  a r ty k u ły ,  o b lic z a ją  w y -  s p ra w ie  k o n k re tn y c h  tru d n o śc i 
d z iecka . T u  d ygres ja . O b s e rw u - da tek , d od a ją , o d e jm u ją  w y d a - —  p ew n ą  d rogę  je d n a k  p o w in -  
ję  uczn ia , w  k tó reg o  szko le  ją c  resztę. Poczta. P iszą lis ty , n i odb yw a ć  sam i. 
w p ro w a dzo no  pew ne  e lem en ty  n a k le ja ją c  znaczk i ró żn ych  Ja k  i  k ie d y  nas tą p i ten  skok  
k o n s tru k c ji m e todyczne j doc. w a rto śc i, su m u ją . I  ta k  d a le j.  ja k o ś c io w y  w  naszej o św iac ie?  
M uszyńsk iego . C h ło p ie c  n ie  w  t a k i m  układzie dzieci pod- J a k  i  k ie d y  w e jd z ie  now e  do 

w k u w a “ , a um ie . N ie  „Ś lęczy“  Szc| y Cieikc i,l„ am6* gi? ;m11V l“moiKwiŚć szkń t ś re d n ich ?  N a b a rk i n au - 
nad p od rę c z n ik a m i, a w ie . I  n i-  nauczania tzw. podającego, przeka- ćzye ie li sk ła d a m y  c ię ża r n o w o - 
g dy  n ie  n u d z i s ię  w  szko le, żując w zabawie określony progra- czesnego sz k o ln ic tw a . W ie lk i to  
W y ła w ia ją c  sedno, z ia rn o , w , -  =  w s z y s tk im  w
dzę, ze je s t m m  d an ie  d z iecku  ucznia — w miejsce tradycyjnego „p rz e ła m a n iu  s ieb ie “ , 
radośc i, s a ty s fa k c ji, poczucia  „odpytywania”  przychodzi rozmo- J o la n ta  F R Y D R Y K IE W IC Z
w a rto śc i, psych icznego sp o ko ju  “ S S t .y w !  5
W  czasie p o b ie ra n ia  n a u k i, zanyeh z tyrn — zazwyczaj ujem- 
Czyż n ie  je s t to  w y ra z  w id z ę - nych — e m o c ji.
n ia  w  d z iecku  cz ło w ie k a  W tó— K la s y  IV  V  o b e jm u ją  m ło d z ie ż  m a w  oziecKU cz ło w ie ka , K to r6inicuJąeą się w y ra ź n ie  pod wzglę
rego od p oczą tku  k s z ta łtu je  ■ Się dem poziomu myślenia, idicącą i  mo 
na pe łną , w o ln ą  osobowość. A  gacą współzawodniczyć a także bez- 
w ię c  d z ia ła ln o ść  w ych ow aw cza , b iedn ie  grupującą się b a rd z ie j

. , z ż y te  zes p o ły  ń a zasad z ie  d o b oru
O pis  s y s te m u  m e  w y m a g a  c h a ra k te ró w  i u p o do b a ń . D oc. H . 

t łu m a c z e n ia  z  d o ś ć  h e r m e t y c z -  M u s z y ń s k i w id z i tu  m o ż liw o ś ć  n a -  
n e g o  n a  o g ó l ję z y k a  n a u k o w e -
g o . D z ia ła ln o ś ć -  s z k o ły  r ó ż n ic u j e  t ru d n o ś c i za d a ń  d la  u c z n ió w  u k ie -  
S ię  s to s o w n ie  d o  p o z io m u  i n t e -  ru n k o w a n y e h  w  p e w n y m  p rz e d m io -  
łe k t u a ln e g o  u c z n ió w .  P i e r w s z y  016 co. n ie  os,-n»cza z w ię k s z e n ia  w y -  

t ttt  *  - i .  m s g a n  w o b e c  c a łe j k la s y . Po  p ro -e t a p  k l a s y  I — I I I .  A  w  n ic h  n a -  ............................... - - ■ ■

god z in y  późn ie jsze) —  w s z y ­
scy za in te re sow an i o d p o w ia d a ją  
m n ie j w ię ce j ta k :  zm asow an ie  
ró żn o ro d n ych  p ro g ra m ó w  dz ie ­
c ięcych  w in n o  m ieć  m ie jsce  
p rzede  w s z y s tk im  w  n ied z ie le  
i  w sze la k ie  św ię ta  (n ie  m ó w ią c  
o czyw iśc ie  o  fe r ia c h ), n a to m ia s t 
w  d n i pow szednie  w in n o  być  
ogran iczone  do m in im u m , zaś 
c iekaw sze  p ozyc je  d la  m ło d z ie -

Sorip© kontra 
m a s « i m a l F k a

Z IE C I I  M Ł O D Z IE Ż  to  ży  s tarsze j, ch ę tn ie  zresztą  ta k -  
n a j w ie rn ie js z a  i  o lb rz y -  że oglądane i  p rzez  d o ros łych  
m ia  zarazem  w id o w n ia  ( ja k  np. w s ze lk ie  f i lm y  s e ry j-  

te le w iz y jn a  —  n ic  w ię c  d z iw n e - ne, czy n a w e t rysu n ko w e ) w in -  
go, że p ro g ra m y  sk ie ro w a ne  do n y  znaleźć swe m ie jsce  we 
te j „ k l ie n te l i“  z a jm u ją  spory  w czesnych  godz inach  w ieczór- 
p ro ce n t ogó lnego czasu e m is ji, n ych . Jest to , m o im  zdan iem , 
T a k  z w a n y  „b lo k  d z ie c ię c o -m ło - p o s tu la t b ardzo  s łuszny  i, ja k o  
d z ieżo w y“  zaczyna się p rze w aż- ta k i,  w in ie n  b yć  czym  prędze j 
n ie  tu ż  po p ie rw s z y m  D z ie n n i-  w p ro w a d z o n y  w  życie. Co w ca - 
k u  T V  i  t rw a  od ok. 1 do 2 go- le  n ie  oznacza, że ta k  s ię  sta- 
dz in , p rz y  czym  w  n ied z ie le  za n ie  dziś, ju t r o  czy za m iesiąc, 
ró w n o  p ora  n a d a w a n ia  p ro g ra - A le  n ie  tra ć m y  n ad z ie i —  o ta - 
m ó w  d la  dz iec i, ja k  i  ic h  ilo ść  k im  np. decyb e lon o śnym  sygr 
u leg a ją  zasadnicze j zm ian ie . N ie  n a le  D z ie n n ik a  T V  p isano  na 
w d a ją c  się tu  na ra z ie  w  oce- ła m a ch  gazet p rzez la ta  ca łe  i  
nę  ty c h  p o z y c ji za s y g n a liz u jm y , g dy  ju ż  w s z y s tk im  ręce (oraz 
w ysu w a n e  z a ró w no  przez p eda- uszy) o p a d ły  —  o b ja w ie n ie ! Od 
gogów  ja k  i  n ie k tó ry c h  ro d z i-  k i lk u  ty g o d n i m a m y  syg na ł k tó -  
ców ,' zastrzeżenia  dotyczące w ła  r y  w  p o ró w n a n iu  z p op rze dn im  
śn ie  p o ry  n ad aw an ia  a tr a k c y j-  b rz m i ja k  p ieśń  n ieb ia ń ska .

D

n ych  (z p u n k tu  w id z e n ia  m ło ­
dego cz ło w ie ka ) p ro g ra m ó w . 
O tóż zdecydow ana  w iększość z 
n ic h  nadaw ana  je s t w  czasie 
n a jd o go d n ie jszym  do o d ra b ia ­
n ia  le k c ji,  do p ra c y  nad  zada­
n ym  m a te r ia łe m  czy in n y m i 
czynnośc iam i, z w ią z a n y m i z do 
m o w ą  e du kac ją  dz iecka . W  
w iększośc i d om ów  k a p itu lu je  
s ię  n a jczęśc ie j w  o b liczu  zdecy 
dow anego n ac isku  m łodego  w ie l 
b ic ie la  Z o rro  czy Y a k k i-K w a k -  
k i,  a n iebaga te lną  sp raw ę  prze  
ra b ia n ia  zadanego m a te r ia łu  
p rze suw a  na późnow ieczorne  
godz iny , z o czyw is tą  szkodą za 
ró w n o  d la  dom ow ego p orząd ­
k u  d n ia  ja k  i, s tok roć  w a ż n ie j­
szej, u c z n io w s k ie j łe p e ty n y . Na 
p y ta n ie  —  k ie d y  w ię c  n a leża ło  
b y  nadaw ać p ro g ra m y  d la  m ło ­
d ych  (n ie  w skazane je s t p rze ­
cież także  ic h  p rze suw a n ie  na

Z a is te  —  s ig n u m  tem po ris .

Wyrodna matka
W Y R Z U C O N Y  p o  ra z  p ię tn a ­

sty  z  to rb y  na b rzu chu  p rzez 
sw ą  m a tkę  500 -g ra m o w y k a n ­
g urek , zosta ł um ieszczony w... 
w o rk u  g o lfo w y m  przez d y re k to ­
ra  ZO O  w  Jackson , w  s tan ie  
M is s is ip i, w  U S A . D o o grzew a ­
n ia  w o rk a  u ż y to  b u te le k  z 
c ie p łą  wodą. M io d y  k a n g u r czu­
je  s ię  dob rze  i p rz y b ie ra  na  wa 
dze. Z o o logow ie  z Jackson za­
s ta n a w ia ją  s ię  nad p rzyczyn ą  
pos tę po w a n ia  m a m y -k a n g u rz y - 
cy, p on ie w a ż n o rm a ln ie  ka n g u ­
ry  noszą m a łe  aż d o  os iągn ięc ia  
p rzez n ie  6 ty g o d n i życ ia .

je d n i są le p si z  p o ls k ie g o , in n i  
z g e o g ra fi i — i z ty c h  p rz e d m io tó w  
z a d a je  się im  p ra c e  p o g łę b ia ją c e  
s to p ie ń  ic h  w ie d z y .

P R O W A D Z I to  lo g iczn ie  do 
ro z w in ię c ia  system u w  klasach  
V I — V I I I ,  gdz ie  w y ra ź n ie  ju ż  
o kre ś lą  się g ru p y  s p e c ja li­
s tów  z poszczegó lnych  p rze d ­
m io tó w . T y m  m ożna zlecać 
p rz y g o to w a n ie  k ró tk ic h  (5 -m i- 
n u to w y c h ) re fe ra tó w , co je s t 
w s tępem  do nauczen ia  ic h  ro li 
poszu k iw a czy  w ie d zy . P am ię ta ć  
p rz y  ty m  trzeba , że n ie  je s t to  
la nso w a n ie  jednego, n a jm ą ­
d rze jszego  w  k la s ie  ucznia , 
w ś ród  u c z n ió w  b o w ie m  ka żdy  
je s t k im ś  w  czymś. B ą  specja ­
liś c i z każdego p rz e d m io tu .

—  Nonsensem  je s t —  m ó w i 
doc. M u s z y ń s k i —  k la s y f ik o w a ­
n ie  u czn ió w  w e d łu g  zasad] 
p ią tk o w y c h  ocen ze w s z y s tk ie ­
go. T rze b a  z a k ty w iz o w a ć  p re ­
dyspozyc je  in te le k tu a ln e  m ło ­
dz ieży, dać je j  tw ó rcze  zada­
n ia :  zn a jd ź , w y s z u k a j, o p racu j. 
S ystem  odchodz i od m o d e lu  
u czn ia  u n iw e rsa ln e go . W  m ie j­
sce m a rn o tra w ie n ia  e n e rg ii 
psych iczn e j na p ra cę  p a m ię c io ­
w ą  p rzych o d z i w y k o rz y s ta n ie  
je j na ro z w ó j tego, co może i 
chce, zgodnie  z u z d o ln ie n ia m i

Krzyżówka nr 48
P O Z IO M O : 1. W ę d ro w n y  poeta  i 

p ie ś n ia rz  w  ś red n io w ie czu , 4. Z a b a ­
w a  lu d o w a  pod g o łym  n ie be m , 8. 
R ze k a  w  Z S R R , p ra w y  d o p ły w  W oł 
gi, 7. Z w it e k  w a ty  lub  g azy , 8. U  
m u z u łm a n ó w  — ślepy los, p rze zn a ­
czenie , 9. G ło s  ko b ie cy , 10. W ie lk i 
w s ty d , 13. W eso ły  u tw ó r  scen iczny, 
o d m ia n a  k o m e d ii, 16. W ie r t ło , 18. 
M o d n a  n a g łow ę , 19. N aś lad o w c a  
p rz e ż y w a ją c y c h  się te n d e n c ji w  l i ­
te ra tu rz e . sztuce itp ., 20. O k re s  cza 
su, 21. K u z y n  k o n ia , 23. L e k k a  łódź  
sp o rto w a , 25. D ra p ie ż n a  ry b a  słod­
ko w o d n a , 27. S ze w s k ie  n arzę d z ie . 28 
P rz y rz ą d  do z a m o c o w y w a n ia  przed  
m io tó w  podczas o b ró b k i, 29. D e to ­
n ac ja , 30. N ie p o w o d ze n ie , p rze g ra ­
na, 31. P o d p o ra  a rc h ite k to n ic z n a  w  
k s z ta łę ie  m ę sk ie j postaci.

P IO Ń O W O : 2. C z ło w ie k  g a p io w a -  
ty ,  n ie zda ra . 3. Jednostka c ięża ru , 
4 R ze c zy w is te  zd arze n ie , o kre ś lo ny  
stan  rze czy , 5. N a jw ię k s z a  w y s p a  w  
g ru p ie  M a ły c h  W ysp  S u n d a js k ic h , 
31. P ra w a  s tro n a  m o n ety , 12. U rzą d , 
k a n c e la r ia , 14. Im ię  żeń s kie , 15. D ro  
ga o tw a rd e j n a w ie rzc h n i, 16. Z a ­
k ła d  g as tro n o m ic zn y , 17. P o z io m y  
d rą ż e k  do ćw icze ń  g im n a styc zn yc h , 
22. J e d n a  z n a jp o p u la rn ie js zy c h  bo­
g iń  s ta ro ży tn eg o  E g ip tu . 24. D rz e ­
w o ig la s te . 25. P o p u la rn a  d z ie ln ic a  
L o n d y n u , 26. Ł u p liw y  m in e ra ł, dos­
k o n a ły  iz o la to r  e le k try c z n y .

R o z w ią z a n ia  p ro s im y  n ad s y ła ć  
(w y łą c z n ie  n a  k a rta c h  p o czto w yc h ) 
pod adresem  re d a k c ji — p l. H o łd u  
P ru s k ie g o  8 w  te rm in ie  10 -dn io- 
w y m , z d o p is k ie m  „ K rz y ż ó w k a  n r  
48” .
R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I N R  46

P O Z IO M O :  b is tro , tab u , re to r , re ­
n o m a, g aza , n u re k , p ia rg , k l in g a , 
stro fa , lu m e n . A d a n a , la w a , ru ty ­
na, m o rze , uzda, sekto r.

P IO N O W O : b a ja , b u ra . tro ja k ,  
o ra n g u ta n , p o le , g lu ko za , z a w ie ja , 
re fo rm a , k i ja n k a , p u g ila res , sm u ­
te k , d ło ń , la u r . w oda.

N a g ro d y  k s ią żk o w e  w y lo s o w a li: 
E. M u le w s k i — Szczecin , u l. B o g uro ­
d z ic y  7/1, E . H o c za j-W a g a  — Szcze­
cin , u l.  J a k u b a  B o jk i 17 i  R . G r y -  
m u za  — Szczec in , u l. M a lc z e w s k ie ­
go 9'12.

N a g ro d y  do o d eb ra n ia  w  re d a k ­
c ji. I I I  p ., p o k . 53.

Tyt. oryginału: „FEAR IS THE KEY” 
tłumaczył: Mieczysław DERBIEN
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O tóż n a jm n ie js z e  d o tk n ię c ie  k tó re g o k o lw ie k  z  d ru ­

tó w  w łą cza ło  a u to m a tyczn ie  d z w o n k i a la rm o w e . W d ra p a ­
łe m  się w ię c  na  jeden  ze s łu p ó w  p a lisa d y  i  p rz e rz u c iłe m  
się  na  d ru gą  s tronę , n ie  d o ty k a ją c  d ru tó w .

Pod w ie lk im i d rz e w a m i p an ow a ła  a bso lu tn a  ciem ność. 
M ia łe m  m a łą  la ta rk ę  e le k tryczn ą , k tó re j n ie  o d w a ży łe m  się 
za pa lić . C a łk o w ic ie  z a u fa łem  m o je m u  szczęściu i  in s ty n k to ­
w i.  M u s ia łe m  znaleźć ogród  w a rz y w n y , k tó ry  ro zc ią ga ł się 
na  le w o  od d om u  i  d o trze ć  do  d ra b in y  p rz e c iw p o ż a ro w e j 
s ię ga ją ce j dachu. M ia łe m  do  p oko na n ia  d w ieśc ie  m e tró w . L i ­
czy łem , że stracę  na to  p ię tnaśc ie  m in u t.

P osuw a łem  się z c h y tro śc ią  S iu x ó w . Szedłem  z rę k a m i 
w y c ią g n ię ty m i do  p rzodu . N agle  u d e rz y łe m  czo łem  w  p ień  
drzew a. Z ro z u m ia łe m , że muszę u lepszyć te c h n ik ę  porusza ­
n ia  się, je ż e li chcę u n ik n ą ć  u tr a ty  p rz y to m n o ś c i z m o je j 
w ła s n e j w in y . Ś c ią gn ą łem  b a rd z ie j ra m io n a  i  zn ów  zacząłem  
p o w o li posuw ać się naprzód.

N a z ie m i leża ło  s e tk i p o ła m a n ych  gałązek. P osu w a łe m  się  
c e n ty m e tr za ce n tym e tre m , n a jc is z e j ja k  ty lk o  p o tra f iłe m .

Na szczęście, w  dzies ięć m in u t  po s fo rso w a n iu  pa lisady, 
w  m om encie, g dy  zaczyna łem  ju ż  m yśleć, że może p o m y li­
łe m  k ie ru n e k , poprzez d rze w a  i  zasłonę z deszczu zobaczy­
łe m  przed sobą słabe ś w ia te łk o . B ły s k , k tó r y  nag le  z n ik n ą ł. 
B y te m  p ew ien , że n ie  p rz y ś n iło  m i się to. Z w o ln iłe m  jeszcze 
b a rd z ie j, p rz y k ry łe m  k o łn ie rz e m  m a ry n a rk i koszulę  i  nasu­
n ą łe m  kape lusz g łęb o ko  na oczy, a b y  ja sna  p lam a  tw a rz y  
n ie  z d ra d z iła  m n ie  w  ciem nościach .
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Ś w ia te łk o  zn ów  ukaza ło  się. Z n a jd o w a ło  s ię  w  od leg łośc i 

o ko ło  10 m e tró w  ode m n ie  i  n ie  b y ło  sk ie ro w a ne  w  m o ją  
s tronę , lecz w  s tro nę  z ie m i. Z ro b iłe m  d w a  szybk ie  k ro k i do 
p rzodu , a by  z lo k a liz o w a ć  ź ró d ło  ś w ia t ła  i  zobaczyć, co ono 
oznacza. P rze kon a łem  się, że n ies te ty , m ó j z m y s ł o r ie n ta c ji 
b y ł doskona ły . M ó w ię  „n ie s te ty ” , gdyż d oo ko ła  ogrodu  w a ­
rzyw n e g o  c iągnę ła  się n ie w ie lk a  d re w n ia n a  b a r ie rk a . U de ­
rz y łe m  o n ią.

H a łas  w y d a w a ł m i się O kropny. U słysza łem  nag le  o k rz y k . 
Ś w ia tło  zgasło. Z a pa n ow a ła  c h w ila  ciszy. K ie d y  la ta rn ia  
zn ów  zab łys ła , je j  ś w ia t ło  n ie  b y ło  ju ż  sk ie ro w a ne  na  z ie­
m ię . P rzeszyw a ło  ono noc too kó ł og rod u  w a rzyw n e go . Ten, 
k tó r y  t rz y m a ł la ta rn ię , m u s ia ł być  c z ło w ie k ie m  bardzo  n e r­
w o w y m , gdyż w  p rz e c iw n y m  raz ie  o dg ad łb y  od razu , skąd  
doszedł hałas i  zobaczy ł m n ie  w  c ią gu  k i lk u  sekund. A k u ­
ra t  w y s ta rc z y ło  m i czasu, a by  co fnąć  się k ro k  do ty lu . U k r y ­
łe m  się w  c ie n iu  w ie lk ie g o  dębu.

—  W y ła ź  s ta m tą d ! —  w rz a s n ą ł h is te ry c z n y  głos.
To  b y ł L a r ry .
N a tu ra ln ie  s ta łem  n ie ruch o m o .
—  D a j m i la ta rk ę  —  o de zw a ł s ię  o p a no w a n y  g los in ne g o  

cz ło w ie ka , k tó ry m  m ó g ł być  ty lk o  Royal.
Ś w ia t ło  la ta r k i za tańczy ło  po d rze w ach  i  k rze w a ch , b y  

w reszc ie  zn ów  spocząć na  z ie m i.
—  Z a koń czm y  to  — p o w ie d z ia ł Royal.
—  A le  ja  p rzec ież coś s łysza łem , p an ie  R o y a l! —  p o w ie ­

d z ia ł s w o im  w y s o k im  d y s z k a n c ik ie m  L a r ry .  —  Jestem  pe­
w ien ...

—  Ja  ró w n ie ż , a le to  n ic  n ie  znaczy. W  lesie  nocą zawsze
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s łychać  różne odg łosy. Pospiesz s ię ! N ie  będziem y przec ież  
s ta l i tu  na  deszczu ca łą  n oc !

—  N ie ch  m n ie  pan  pos łucha, p an ie  R o ya l —  u p ie ra ł się 
desperacko  L a r ry .  —  Jestem  p ew ien , że n ie  p o m y liłe m  się. 
S łysza łem !

— P ra w do p od o bn ie  n ie  dosta łeś s w o je j p o rc ji p ro szku  — 
p rz e rw a ł z o k ru c ie ń s tw e m  R oyal. —  Dosyć tego ! Z a m k n ij 
się, i  do robo ty ... N a p ra w d ę  n ie ra z  zada ję  sobie p y ta n ie , d la ­
czego muszę p ra cow a ć z ta k im  b iedak iem , ja k  ty .

L a r ry  z a m ilk ł.  S ło w a  R o ya la  p rz y p o m n ia ły  m i, że zadaw a­
łe m  sobie to  sam o p y ta n ie  od c h w il i  za w arc ia  zna jom ośc i 
z L a r ry m . N ie  ro z u m ia łe m , d laczego ta k i c z ło w ie k , ja k  V y -  
la nd , zaangażow a ł i  zn os ił L a rreg o , m a ło  tego, p o z w a la ł m u  
na w ie le  rzeczy. Pow ażne s p ó łk i b an dyck ie , k tó re  g ra ją  o 
w ie lk ą  s taw kę, ja k  to  m ia ło  m ie jsce  w  ty m  p rzyp a d ku , w y ­
b ie ra ją  sw o ic h  lu d z i z dużą czu jnośc ią . N a w e t w ie lk ie  f i rm y  
n ie  ang ażu ją  sw o ich  d o rad ców  tech n icznych  z w iększą  tro ­
s k liw o ś c ią . B łą d  czy g łu p s tw o  zaufanego p ra c o w n ik a  n ie  m o ­
gą z ru jn o w a ć  f irm y ,  m ogą n a to m ia s t zn iszczyć gang. L a r ry  
b y ł bez w ą tp ie n ia  c z ło w ie k ie m  n ie o b lic z a ln y m , m ogącym  w  
k a ż d e j c h w i l i  d o p ro w a d z ić  do ka ta s tro fy ...

B y ło  ic h  trzech. S ta li obok n ie w ie lk ie j s z k la rn i. R o ya l 
i  ka m e rd y n e r, k tó r y  p ra w d o p o d o b n ie  p e łn ił różne  fu n k c je .

L a r ry  i  k a m e rd y n e r t rz y m a li ło pa ty . Z  p oczą tku  p om yś la ­
łe m , że kop ią , gdyż R oyal k ie ro w a ł ś w ia t ło  la ta rn i na  z ie ­
m ię. a le p rz y  s iln y m  deszczu n a w e t z od leg łośc i 10 m e tró w  
t ru d n o  b y ło  c o k o lw ie k  zobaczyć. Z  d ź w ię k ó w , k tó re  do  m n ie  
d o ch o d z iły , w y d a w a ło  m i się, ■ że zasypu ją  ja k iś  d ó ł. U -  
ś m iech ną łe m  się sam do siebie. P ra w do p od o bn ie  z a k o p y w a li 
ja k ą ś  rzecz o w ie lk ie j w a rto ś c i;  m ó g łb y m  p rzys iąc , że coś 
tak iego , co m ia ło  n ie d łu g o  pozostaw ać pod z ie m ią . • 

(C iąg da lszy  nastąp i)
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W  największym państwie świata

Rosyjski i 130 innych
17"TO R E  z p a ń s tw  naszego g lob u  o b e jm u je  n a jw ię ksze  te r y to r iu m  a pod w zg lędem  ilo ś c i 

m ieszkańców  z a jm u je  trz e c ie  m ie jsce  w  św iec ie?  —  T a k  m ó g łb y  się zaczynać qu iz , a lbo  
podobna m u  m odna  zabaw a d la  m yś lących . P rz y jm ijm y  je d n a k  in n ą  k o n w e n c ję : o d p o w ie ­
d z i podam y z  góry, a b y  s ta n o w iły  m a te r ia ! d la  ko ńco w ych  p rze m yś le ń . A  w ię c  —  zaczy­
n am y  !

K ra je m , o k tó ry m  będzie  m ow a , je s t Z w ią z e k  R a dz ieck i, z a jm u ją c y  p ra w ie  szóstą część za­
m ieszka nych  z ie m  nasze j p la n e ty . O  jego  b rzeg i ro z b ija ją  się fa le  trze ch  oceanów : A t la n ty ­
ku . Lodow atego  i  P a c y fik u  o raz  12 m órz. T o  g igan tyczne  p ań s tw o  rozc iąga  się w  obręb ie  
czterech  pasów  k lim a ty c z n y c h , od a rk tyczne g o  po p o d z w ro tn ik o w y , z k tó ry c h  ka żdy  u k s z ta ł­
to w a ł w  c iągu  w ie k ó w  ca ły  sposób życ ia  m ieszkańców  z odrębnością  k u ltu ro w ą , a  w ięo  
i  ję zyko w ą , bez p rzenośn i b iegunow o  in n y  d la  s y b e ry js k ic h  C h a n tó w  czy E sk im o sów  ż y ją ­
cych  na s k ra jn y m  pó łn o co -w scho d z ie  ZSRR, czy ch oćb y  G ru z in ó w  p ie lę g n u ją cych  nasycone 
słońcem  w in n ic e .

; ■/<■■' •
i .. ...

P Ó Ł  W IE K U  tem u  nad  ca łym  
obszarem , od w ie czn ych  lo d ó w  
po  p us tyn ne  p iach y  p o łu d n ia  
z a ło p o ta ł cze rw o ny sz tandar z 
god łem  Z w ią z k u  S oc ja lis tycz ­
n ych  R e p u b lik  R a dz ieck ich . Z a -

„ W IE D Z A  P O W S Z E C H N A ",
obchodząca w  ty m  ro k u  2 5-le - 
c ie  swego is tn ie n ia  znana  je s t 
z  w ie lu  z n a k o m ity c h  p o p u la r­
n y c h  p o z y c ji, aby w y m ie n ić  ty ł  
k o  serię  „O m e g a “ , k tó ra  sięga 
ju ż  320 ty tu łó w , ja k  ró w n ie ż  se 
r ię  p o z y c ji „p o m n ik o w y c h “ , k tó  
ry c h  p rz y k ła d e m  może być 11- 
to m o w y  s ło w n ik  ję z y k a  p o lsk ie  
go pod  re d a k c ją  p ro f. W. D oro  
szewskiego. O sta tn io  w y d a w n ic ­
tw o  to  w y s tą p iło  z b ardzo  in te  
re su jącą  in ic ja ty w ą  w y d a n ia  na  
n a jw y ż s z y m  p oz io m ie  e d y to r­
s k im  i  g ra fic z n y m  k a le n d a rz a  na  
1973 r. pośw ięconego K o p c rn ik o  
w i.  K a le n d a rz  d ru k u je  się w  
K ra k o w s k ic h  Z a k ła d a ch  G ra fic z  
n y c h , je go  re d a k to re m  je s t A l i ­
c ja  T e jc h m a , a p ro je k t  g ra fic z  
n y  o p raco w a ł C zesław  W ie lh o r- 
s k i.

(C A F — P io tro w s k i)

A  to
c iakaw a

P R Z E Z  19 la t  c ze k a li p ra ­
c o w n ic y  n a u k o w i i s tu d en c i 
W y d z ia łu  E le k try c zn e g o  P o li­
te c h n ik i G d a ń s k ie j n a  re m o n t  
re p re z e n ta c y jn e j sa li w y k ła ­
d o w e j. T y le ż  la t  zb ie ra ła  się  
do  tego czy n u  a d m in is tra c ja  
u c z e ln i. U p rz e d z il i ją  je d n a k  
stu d en c i, k tó rz y  n ie da w n o  
c h w y c ili p ęd z le  i m in im a ln y m  
k o s z te m  o d m a lo w a li b ru d n e  
ś c ia n y . In ic ja ty w a  p ię ltn a , 
choć n ieco  s p ó źn io n a , is tn ie je  
je d n a k  o b a w a , że  d z ię k i n ie j  
o d p o w ie d z ia ln i za stan  te c h ­
n ic z n y  po m ie szc zeń  u cze ln i b ę ­
d ą  m o g li spać sp o k o jn ie  p rzez  
d a lsze  19 la t. ..

W  1974 R . w  lu b e ls k ie j d z ie l­
n ic y  B u rs a k i ro zp o czn ie  się 
b u d ow ę n o w o cze sn e j w y tw ó r n i  
w ó d  g a zo w a n y c h , z d o ln e j do  
d o s ta rc ze n ia  60 ty s . h e k to l itr ó w  
n a p o jó w  ro czn ie . Ilo ś ć ta  znac z  
n ie  p rze w y żs zy  p ro d u k c ję  6 
p ra c u ją c y c h  ob ec n ie  w y tw ó r n i  
i  w  m y ś l p ro g n oz  p o zw o li n a  
za s p o k o je n ie  s p ra g n io n y c h  
lu b lin ia n  do  2000 ro k u .

J A K  S IĘ  O K A Z U J E , n ie  
t y lk o  g ó ra le  m a ją  p a te n t n a  
p ro d u k c ję  o ry g in a ln y c h  m e b li 
lu d o w y c h . S p e c ja liz u je  się w  
te j  p ro d u k c ji ta k ż e  o ls z ty ń sk a  
s p ó łd z ie ln ia  s to la rs k a  im . M . 
N o w o tk i i je j  z a k ła d y  f i l ia ln e  
w  B a rc ze w ie  i W ip s e w ie . O p a r  
te n a  lu d o w y c h  i  g ó ra ls k ic li 
m o ty w a c h  m e b le  ro z c h w y ty ­
w a n e  są  p rze z  o d b io rcó w  a n ­
g ie ls k ic h , je s t  ró w n ie ż  szansa  
w e jś c ia  n a ry n e k  h o le n d e rs k i. 
P la n  ek s p o rtu  n a  ro k  p rz y s z ły  
w zro ś n ie  do  4 m in  z ł.

T W Ó R C Y  E S P E R A N T A

W  K W IE T N IU  p rzy s z łe g o  ro ­
k u  p rz e w id z ia n o  w  B ia ły m s to ­
k u  u ro czy ste  o d s łon ię cie  p o m ­
n ik a  L u d w ik a  Z a m e n h o fa  — 
tw ó rc y  m ię d zy n a ro d o w e g o  ję ­
z y k a  e s p era n to . B ęd z ie  to  
u s ta w io n e  n a c o k o le  po p iers ie  
uczonego  — p ro je k tu  Ja n a  
K u c za , w a rs za w s k ie g o  a r ty s ty -  
rz e ź b ia rz a . P rze d  p o m n ik ie m  
p rz e w id z ia n o  z b u d o w a n ie  m i­
n ia tu ro w e j fo n ta n n y  o ra z  u p o ­
rz ą d k o w a n ie  s k w e rk u , co w  
su m ie  s tw o rz y  u ro c z y  z a k ą te k  
w  te j c e n tra ln e j części m ia s ta .

Praktyczny sprawdzian nowego rozwiązania

W  B ie s z c z a d a c h  
powstaje nowoczesny 

kompleks szkolny
P R Z Y  U D Z IA L E  u czn ió w  

szkó ł z a w od o w ych  z ca łego k ra  
ju  w yb u d o w a n y c h  zostan ie  w  
pow . b ieszczadzk im  now oczesny 
k o m p le k s  szko lny . S k ła da ć  sie 
o n  bedzie  z zespołu  p lacó w e k , 
od  p rzedszko la  począwszy, po ­
p rzez szko łę  pod s taw o w a , ś re d ­
n ia  zaw odow a  i  o gó ln oksz ta łcą ­
cą po in te rn a t i d om  dz iecka 
B u d o w a  ta k  pom yś lanego  o b ie k  
tu. w  p o ro zu m ie n iu  i  p rz y  w sp ó ł 
u d z ia le  z o rg a n iz a c ja m i snołecz 
n y m i i  m ło d z ie ż o w y m i, m a sie 
rozpocząć w io sn ą  przysz łego  ro  
ku.

D ecyz je  ta k ą  p o d ję ło  k o le ­
g iu m  w y ja z d o w e  re so rtu  o św ia  
ty  i  w y c h o w a n ia , k tó re  o d b y ło  
w sp ó lna  debate  z gospodarzam i 
te ren u  na  te m a t p e rs p e k ty w  
ro z w o ju  szkó l i p la c ó w e k  o - 
ś w ia to w o -w y c h o w a w c z y c h  w  
p ow . b ieszczadzk im  w  la tach  
1972— 198Ó. W  o k re s ie  ty m  orze 
w id u je  się w y b u d o w a n ie  w  
p ow . b ieszczadzk im  k i lk u  tego 
ro d z a ju  k o m p le k s ó w  o ś w ia to w o - 
w y ch ow aw czych . P om yślane  o- 
ne beda w  ten  sposób, a by  siu 
ż y ły  ró w n ie ż  w y p o c z y n k o w i m ło  
dz ieży  z in n y c h  re g io n ó w  k ra ­
ju .  co s p rzy ja ć  bedzie  na w ią z y  
w a n iu  b liższych  w ię z i m ło d z ie ­
ży  z p o w ia te m  b ieszczadzk im .

P o w ia t ten  —  ja k  s tw ie rd z ił 
m in is te r  o ś w ia ty  i  w y c h o w a n ia  
Je rzy  K u b e rs k i podczas sesji 
w y ja z d o w e j k o le g iu m  do w o j.  
rzeszow skiego  —  m a szanse wzo 
row ego. p rz y k ła d o w e g o  ro z w ią ­
zan ia  system u o ś w ia ty , w  ty m  
ró w n ie ż  na  w s i. T u ta j bedzie 
m ożna d o p ro w a d z ić  do p ra k ty c z

nego sp ra w dze n ia  założeń now o  
czesnych ko n ce p c ji o ś w ia to w o - 
w yc h o w a w c z y c h  p rzed  ic h  póź­
n ie jszym . sze ro k im  upowszech 
n ie n ie m . (P A P)

Kopernikowska 
wystawa 

do Japon ii
W  T O R U N IU  czynna  je s t w y ­

s taw a  „K o p e rn ik  i K osm os“’ , 
in a u g u ru ją c a  c y k l w y s ta w  u - 
ś w ie tn ia ją c y c h  R ok K o p e rn ik ó w  
s k i. P rz e w id u je  się, że w  m arcu  
1973 r. zostan ie  w ys ła n a  d o  Ja ­
p o n ii,  a s tam tąd  do  w ie lu  in ­
n ych  k ra jó w . W ys ta w a  sk łada  
się ze 135 p ra c  nadesłanych  
p rzez  112 a u to ró w  p o lsk ich , k tó ­
rz y  tw o rz y li w  o p a rc iu  o  spe­
c ja ln ie  p rzyg o to w a n ą  p rzez p ro f. 
K a ro la  G órsk iego  b io g ra fię  M i­
k o ła ja  K o p e rn ik a , za w ie ra jącą  
ró w n ie ż  w szys tk ie  znane p o r tre ­
t y  w ie lk ie g o  as tron o m a  o ra z  na 
pod s taw ie  z a w ie ra ją c e j n a jn o w ­
sze o d k ry c ia  a s tron o m iczn e  p ra ­
cy  p ro f.  W ilh e lm in y  Iw a n o w ­
s k ie j.

N o w y  w ó zek  
akumulatorowy
H U T A  „S ta lo w a  W o la "  spe­

c ja liz u ją c a  s ię  w  w y tw a rz a n iu  
n ie  ty lk o  c ię żk ich  m aszyn  bu ­
d o w la n y c h , a le  ró w n ie ż  w ó z ­
k ó w  a k u m u la to ro w y c h , wzboga­
c iła  o s ta tn io  sw ó j p ro g ra m  p ro ­
d u k c y jn y . W  f i l i i  w  Leża jsku  
p rz y g o to w a ła  n ow ą  w e rs ję  w óz­
k a  p rzys toso w a ną  do e ksp lo a ta ­
c j i  n a  d ro ga ch  p ub liczn ych .

N o w y  w ó zek  w yposażony je s t 
w  ś w ia t ła  d rogow e , k ie ru n k o ­
w ska zy  itp ., a  także  k a b in ę  z 
tw o rz y w  sztucznych . Odznacza 
s ię  też w ię kszą  p rę dko śc ią  n iż  
p o p u la rn e  dotychczas tego ro ­
d z a ju  po jazdy , a jednocześn ie  
zu żyw a  m n ie j e n e rg ii e le k try c z ­
n e j.

Ratowanie
zabytkowych budynków
w  Jaro s ław iu

W  J A R O S Ł A W IU , k tó r y  je s t 
je d n y m  z 17 m ia s t w  k ra ju  ob ­
ję ty c h  p ro g ra m e m  re k o n s tru k ­
c j i  s ta rych  d z ie ln ic , p row adzone  
są in te n s y w n e  p race  zabezpie­
czeniow e. C hodz i o  ra to w a n ie  
z a b y tk o w y c h  ka m ie n ic , k tó ry m  
na  sk u te k  os iadan ia  lo c h ó w  i 
p iw n ic  g ro z i zaw a len ie . D o tych ­
czas z lik w id o w a n o  ju ż  14 zapad­
l is k  o ra z  zabezpieczono ponad 
40 b u d y n k ó w  w  s ta re j d z ie ln ic y  
m ias ta , po łożono  now ą  sieć k a ­
n a liz a c y jn ą , w odociągow ą, gazo­
w ą  i e le k try c z n ą

Dia tych co czytają 
przy Jedzeniu

W  P A R Y S K IC H  re s tau ra c ja ch  
p o ja w iły  sie o s ta tn io  na  s to ­
ła c h  o b ru s y  in fo rm a c y jn e  d ru ­
k o w a n e  każdego d n ia . K o n su ­
m e n t z n a jd u je  na  o b rus ie  n a j­
nowsze in fo rm a c je  prasowe, 
p ro g ra m y  te le w iz y jn e , p ro gn o ­
zę pogody i w ie le  in n y c h  w ia ­
dom ości. W szystko  d la  tych . 
k tó rz y  lu b ią  czytać p rz y  je ­
d zen iu .

m ieszku ją ce  je  ok. 130 d użych  
czy m a ły c h  n a rodow ośc i rozpo­
częło zu pe łn ie  n o w y  e tap h is to ­
ry c z n y  w  ob ręb ie  p ierw szego 
p ań s tw a  soc ja lis tycznego.

B a rd z ie j może f i lo lo g ó w  n iż  
szerok ie  g ro no  C z y te ln ik ó w  in ­
te reso w a ły  do tąd  sp ra w y  ję z y ­
ka , będącego z a ró w no  narzę­
d z iem  m ię d z y lu d z k ic h  k o n ta k t  
tó w  i... z ja w is k ie m  k u ltu ro w y m . 
S p ró b u jm y  w ię c  w k ro c z y ć  w  
ten  reg ion , o czyw iśc ie  n ie  zagłę­
b ia ją c  się w  zastrzeżone d la  na ­
u k o w c ó w  a rk a n a  w iedzy .

O tóż, ja k  pod a je  in fo rm a to r  
encyk lo p ed yczn y  P W N  „Z w ią ­
zek R a d z ie c k i: p rz y ro d a  —  
c z ło w ie k  —  gospodarka” , w e d ­
łu g  sp isu  z 1970 r .  „ż y je “  na 
obszarze ZSRR o ko ło  130 ję z y ­
k ó w . Zas trzeżen ie  „o k o ło ”  je s t 
o ty le  is to tne , że w ś ród  specja ­
l is tó w  w  n ie k tó ry c h  p rz y p a d ­
ka ch  is tn ie ją  ró żn ice  zdań na 
te m a t: o d ręb ny  ję z y k  czy d ia ­
le k t?  Poza ty m  n ie  wszędzie 
ję z y k  p o k ry w a  się  z n a rod ow o ­
ścią. Lecz są to  d ro b ia z g i w  po­
ró w n a n iu  ze sp ra w ą  zasadni­
czą, ja k ą  je s t spójność ję z y k o ­
w y c h  k o n ta k tó w  w  s k a li ca łe­
go pańs tw a.

Z A C Z N IJ M Y  od p re z e n ta c ji ro ­
d z in  ję z y k o w y c h , g d y ż  n ie  sposób  
p o k a za ć  ca łe j m o z a ik i. O to  w ię k ­
szość lu d n o śc i Z S R R  p o s łu g u je  się 
ję z y k a m i ro d z in y  in d o e u ro p e js k ie j, 
w ś ró d  k tó re j z n a jd u je  się m . in . 
n a jlic z n ie js z a  g ru p a  s ło w ia ń s k a ;  
g ru p y  b a łty c k a , o rm ia ń s k a , ira ń s k a , 
a n a w e t in d y js k a . J ę z y k  ro s y js k i 
n a le żą c y  do  p o d g ru p y  w schodn iosło  
w ia ń s k ie j, k tó ry  je s t ję z y k ie m  m ię ­
d zy n a ro d o w y m , je d n y m  z o f ic ja l­
n yc h  ję z y k ó w  O N Z , sp e łn ia  w  
Z w ią z k u  R a d z ie c k im  ro lę  u n iw e r ­
salnego s p o iw a  w  k o n ta k ta c h  s ło w ­
n y c h  całego ra d z ie c k ie g o  społeczeń ­
stw a .

O g ro m n ie  z ró żn ic o w a n a  je s t k a u ­
k a s k a  ro d z in a  ję z y k o w a . D o  g ru p y  
k a r tw e ls k ie j te jż e  ro d z in y  n a leży  
ję z y k  g ru z iń s k i, do  g ru p y  ab c h a-  
s k o -a d y g e js k ie j —  ję z y k  C z e rk ie -  
sów , a  g ru p a  w s ch o d n ia  te j ro d z i­
n y  o b e jm u je  a ż  26 ję z y k ó w  d age - 
sta ńs kich .

D o  k o ń c a  p re z e n ta c ji jeszcze da­
le k o . O to  g ru p a  tu re c k a , z ję z y k a -  
k a m i tu rk m e ń s k im , ta ta rs k im , czu -  
w a s k im  c zy  ja k u c k im . O to  g ru p a  
m o n g o lsk a  z b u r ła c k im  czy k a u -  
m u e k im , g ru p a  u g ro fiń s k a  z es toń ­

s k im  c z y  Ia p o ń s k tm , ro d z in y  ję z y ­
k ó w  s ta ro s y b e ry js k ic h , g ru p a  u r a l -  
sk a , etc . e tc . B o  to  p rzec ie ż  je s z ­
cze n ie  w szystko-!

N ie  o w y lic z a n k ę  je d n a k  cho­
dz i. W yo b ra źm y  sobie, i le  w y ­
s iłk u  m e ry to ryczn eg o  i  o rg a n i­
zacy jnego  w ym a g a ło  przed  la ty  
s tw o rze n ie  system u 'o św ia to w e ­
go, k tó ry  p rz y g o to w a ł do w ie l­
k ic h  zadań, d z is ie jszych  b u d o w ­
n iczych  k o m u n iz m u y n ie z a le ż n ie  
od tego, ja k im  m ó w ią  ję z y k ie m  
i  pod  ja k ą  szerokością  geogra­
fic z n ą  u k s z ta łto w a ła  się ic h  tra ­
d y c ja  k u ltu ro w a .

T u  w s p om nieć  w a r to  je szc ze o  m o  
za ice  a lfa b e tó w  (po  dziś d z ie ń  ję ­
z y k  o rm ia ń s k i i  g ru z iń s k i zac h o w a­
ły  sw o je  a lfa b e ty  p o w sta łe  w  I V  
w .) i  o  s p ra w ie  jeszcze w a ż n ie js z e j:  
o k o ło  50 ję z y k ó w , ¡naw et b a rd zo  s ta  
ry c h . w  c h w ili u tw o rz e n ia  K r a ju  
R ad  n ie  m ia ło  w ła sn e g o  p ism a, a  
w ię c  i  w ła s n e j l i te ra tu ry  p is a n e j, 
s k o d y fik o w a n e l g ra m a ty k i!  R zecz  
c ie k a w ą  zao b s erw ow an o  n a  p rz y ­
k ła d z ie  ję z y k a  ta d ży c k ie g o  czy  
u zb ec k ie g o ; ic h  p iś m ie n n ic tw o  o p ie  
ra ło  się  n a ... ś red n io w ie czn y ch  fo r  
m a ch . k tó re  ju ż  zu p e łn ie  r o z m ija ły  
się ze  w spółczesną m o w ą  potocz­
n ą ...

I  O TO  w  la ta c h  ra d z ie c k ie j 
w ła d z y  p ra w ie  p ó ł s e tk i ję z y ­
k ó w  ro z w in ę ło  w ła sn e  p iś m ie n ­
n ic tw o ! D o p ie ro  w  K ra ju  Rad 
m ogą zostać u trw a lo n e  s ta re  
lu d o w e  eposy ty c h  ję z y k ó w , 
krążące  przez w ie k i z u s t do 
ust.

Ire n a  S O L IN S K A

F a b ry k a  O b u w ia  „C O N ­
T E S S A “  w  L o d z i w y tw a ­
rza  m odne o b u w ie  d am ­
sk ie , ja k  tzw . g a ła n te rk i i  
p a n to fe lk i ba low e. R ocznie  
pow s ta je  tu  ponad d w a  
m i lio n y  p a r b u tó w , z cze­
go część przeznaczona je s t 
na ekspo rt.

N a  z d ję c iu : p ro po zyc ja  
na b a l 1973. W ie rz c h y  w y ­
ko na no  z n u b u k u  ś w iń ­
skiego, spody —  z p o liu ­
re tanu .

(C A F  —  Z b ra n ie c k i)
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Po dramatycznym meczu

„W ilki morskie“
lepsze od Górnika

Zwycięstwo ŁKS
W IE D E Ń  P A P . M is trz y n ie  P o ls k i 

—  k o s z y k a rk i Ł K S  n ie  d a ły  szans 
s w y m  ry w a lk o m  w  p ie rw s z y m  m e ­
czu  1/8 f in a h i p u c h a ru  E u ro p y . Ł o ­
d z ia n k i p o k o n a ły  w  w ie d e ń s k ie j  
S ta d th a l le  m is tr z y n ie  A u s tr i i  —  
U n io n  G a ra n t  W ie d e ń  83:70 (40:31). 
W ie d e n k i n ie  m a ją  w ła ś c iw ie  ju ż  
szans o d ro b ie n ia  1 3 -p u n k to w e j p rze  
w a g i z p ie rw sze g o  sp o tka n ia  w  m e­
czu  re w a n ż o w y m , k t ó r y  ro ze g ra n y  
zo s ta n ie  w  n a jb liż s z y  c z w a rte k  w  
Ł o d z i.

Kuponów

K IE D Y  g w iz d k i sędziów  o z n a jm iły  ko n ie c  p o je d y n k u  ode tchnę ­
l i  z u lg i* w id z o w ie  a także chyba  za w o d n icy  i  tre ne rzy . Na s a li 
za pa no w a ła  w ie lk a  radość. Pogoń w y g ra ła  m ecz! Co p ra w d a  
ró żn ica  p u n k tó w  m in im a ln a , a le  przec ież w  ty m  „m eczu  n e r­
w ó w *' zw yc ię s tw o  m a w ysoką  cenę.

J A K  b y ło  do p rze w id ze n ia  spot­
k a n ie  b e n ia m in k ó w  e k s tra k la s y  k o ­
s z y k ó w k i b y ło  c ie k a w e  i e m oc jo ­
n u ją c e . .W a lk a  o  z w y c ię s tw o  to ­
czy ła  się od p ie rw s ze j do o s ta tn ie j 
m in u ty  m e czu . O b ie  d ru ż y n y  p rz y ­
s tą p iły  do g ry  z d u żą  tre m ą . P o ­
czą tko w o  na b o isk u  p a n o w a ł w ię c  
chaos. Z a w o d n ic y  p rześ c ig a li się w  
n ie ce ln yc h  rzu ta c h , t ra c ili ła tw e  
p iłk i ,  p o p e łn ia li b łę d y . P ie rw s za  
o p an o w a ła  się Pogoń, k tó ra  upo­
rzą d k o w a ła  g rę . Po k i lk u  s k ła d ny ch  
a k c ja c h  szc zec in ia n ie  o d ro b ili p u n k ­
to w e  s tra ty . O b ję li n a w e t p ro w a ­
dzen ie . T rw a ło  to je d n a k  n iedługo . 
Z r y w  G ó rn ik ó w  i  w a łb rz y s z a n ie  m a  
ją  p u n k to w ą  p rzew ag ę . Z n o w u  
szc zec in ian ie  są le p s i. M o m e n ta m i 
Pogoni u d a w a ło  się u zy s k a ć  nieco  
w ię ks zą  p rze w a g ę  — 7 p k t. P ó źn ie j 
je d n a k  gospodarze t rą c ili p iłk i .  T o ­
też p ie rw s zą  po ło w ę za k o ń c zy li ró ż ­
n ic ą  ty lk o  2 p k t. P o  p rze rw ie  
szc zec in ian ie  g ra li le p ie j, p ro w a d z ili 
ju ż  n a w e t ró żn ic ą  11 p k t. K ie d y  
w y d aw a ło  się, że odniosą pew ne  
sw yc ięs tw o, że zw ię ks zą  różn icę, 
sta ło  się o d w ro tn ie . O s ta tn ie  m in u ­
t y  m ia ły  w ię c  b ard zo  d ra m a ty c z n y  
p rzeb ieg . 3 m in . przed  ko ń c em  
Pogoń p ro w a d z iła  80:77 a n a m i­
n u tę  w y n ik  b rz m ia ł 84:83. N ap ię c ie  
n e rw o w e  b y ło  t a k  duże, że n a w e t  
as a tu to w y  szczec in ian , ka n d y d a t  
do tro n u  „ k r ó la  s trze lc ó w ” , P a w e ł 
W a n ió re k  n ie  w y k o rz y s ta ł osobis­
ty c h , d o b itk a  S łom iń sk ieg o  o k a za ­
ła  się tu  „ z ło tą  p iłk ą ” , k tó ra  p rz y ­
n iosła P o g o n i zw y c ię s tw o .

W c zo ra js zy  p o je d y n e k  b y ł p o p i­
sem  s trze lec k ich  u m ie ję tn o śc i Z b ig ­
n ie w a  S łom iń sk ieg o . k tó ry  zd obył 
aż 40 p k t . N a le ż a ł on do n a jle p ­
szych za w o d n ik ó w  n a  b o isku . W  
p ie rw sze j p o ło w ie  c e ln y m i rz u ta m i  
z d ys tansu  zd o b y w a ł p u n k ty  S ła ­
w o m ir  R o s ia k . N a ja k ty w n ie js z y m  
b y ł je d n a k , j a k  zw y k le , P a w e ł W a -  
n io re k .

W  zespole g o spodarzy n a jle p ie j 
g ra ł D o m o ro d z k i. D z iś  o b ie  d ru ż y ­
n y  ro ze g ra ją  re w a n ż , k tó ry  zapo ­
w ia d a  się ró w n ie  c ie k a w ie .

coraz więcej

Wybieramy 
„Złotą 

dziesiątkę"
C O D Z IE N N A  P O C Z T A  przynos i 

n a m  n o w e p o rc je  k u p o n ó w  k o n ­
k u rs o w y c h . S ą d z im y w ię c , że w  
ty m  ro k u  jeszcze b a rd z ie j w zroś n ie  
za in te re s o w a n ie  p le b isc ytem  na n a j­
lepszych  sp o rto w c ów  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j. N ic  zresztą  dziw n e g o  — 
je s t  to p rzec ie ż  ro k  o lim p ijs k i. 
S zc zec in ia n ie  w c h o d z ili ta k że  w  
»k ła d  p o ls k ie j e k ip y  w  M o n a ­
c h iu m  gdzie  s p is y w a li się dobrze. 
W ł. S zu s zk ie w ic z  zd o b y ł b rą zo w y  
m e d a l, p u n k ty  zd o b y li ta k że  k o la rz  
K rę e z y ń s k i i k n ja k a rk i I .  S zu s zk ie ­
w ic z  i E . G ra jk o w s k a . Z a w o d n ic y  
cj są fa w o ry ta m i. A le  p rzec ie ż  C zy ­
te ln ic y  w y b ie ra ją  10 sp o rto w c ów  i 
trze c h  tre n e ró w .

P o p ro s iliś m y  w ic ep re zes a  M K S  
P o g o ń , W ła d y s ła w a  W a n ag a  aby
w y ty p o w a ł n a jlep s zyc h  sp o rto w c ów  
1 trenerów ' w o j. szczecińskiego. A 
o to  lis ta  sp orządzona p rzez w ic e ­
p rezesa P o g o n i: sp o rto w c y  — W ła ­
d y s ła w  S zu s zk ie w ic z , Iza b e la  Szusz­
k ie w ic z , B e rn a rd  K rę e zy ń s k i, E w a  
C ra ik o w s k a . A n n a  M a lk ie w ic z , J a d ­
w ig a  W ile jto . M a r ia  P io tro w s k a , 
Fawrnł W a n ió re k , J e rz jt  K ra s ze w ­
s k i, T ad e u sz  P io tro w s k i, tre n e rz y  
—  K a z im ie rz  K o z ie ra s , Z b y s ła w  Z a ­
ją c , W a ld e m a r M o sb au e r.

P L E B IS C Y T
na

10 N A J L E P S Z Y C H  
SPO R TO W C Ö W  

Z ie m i S zczecińsk ie j 
za ro k  1972
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A  o to  pozostałe w y n ik i d z is ie j­
szych s p o tka ń  e k s tra k la s y  k o s zy ­
k ó w k i :

Ś ląs k  W ro c ła w  — P o lo n ia  W ars za ­
w a  59:56 (33:33), R esovia — Lech  
P o zn a ń  76:69 (36:29), W yb rzeże
G d a ń s k  —  W is ła  K ra k ó w  72:69 
(38:39), A Z S  W a rs za w a  — L u b li-  
n ia n k a  67:77 (33:42).

O W E JŚ C IE  D O  I I  L IG I

W  S P O T K A N IU  o w e jś c ie  do I I  
l ig i  k o s z y k ó w k i m ę żczy zn  O g n iw o  
S zc zec in  p o k o n a ło  M a z u ra  Pisz

Bojerem przez Saharę

P O G O Ń  —  G Ó R N IK  W A Ł B R Z Y C H  
86:84 (46:44)

P O G O Ń : S to m iń s k i (40), W a n io -  
re k  (26), R o s ia k  (15), K ras o ń  (4), 
B ale zcw sk i (1 ), Caboń (0), C zer­
w iń s k i (0), K a ź m ie re z a k  (0 ), Koś  
(0), Ł u k s za  (0), P a w ło w ic z  (0). 
G Ó R N IK :  Ig n a e za k  (16), K rze s ia k  
(15), D o m o ro d zk i (15), Z e n f le r  (12), 
C ze rw iń s k i ( U ) ,  P o d s ta w czy ń sk i (9), 
K ró le w s k i (6).

S p o tka n ie  p ro w a d z ili B . K ras o ń  
i  M . M o cck  z P o zn a n ia .

T .  R E K

N a  z e w  W ic h e r k a

A. Urbański zdobył 
trzeci diament

O D C Z A S U  gdy M ięd zyna ro ­
dow a  F e de ra c ja  L o tn icza  (F A I)  
u s ta n o w iła  n a jw yższe  tro fe u m

Police otrzymały 
nowy obiekt

Z A K Ł A D Y  C H E M IC Z N E  w  
P o licach  w y b u d o w a ły  i p rze ka ­
z a ły  do u ż y tk u  o b ie k t sp o rto ­
w y, tzw . s iło w n ię . Sala  m a w y ­
m ia ry  12X18 m  i  s łużyć będzie 
g łó w n ie  c iężarow com . W yposa­
żenia , za k w o tę  b lis k o  200 tys. 
z ł, dokona  W ZM S.

Z  o k a z ji p rzekazan ia  do u ż y t­
ku  tego o b ie k tu  o d b y ły  się w  
n im  p ie rw sze  zaw ody w  pod ­
noszeniu  c iężarów . S ta rto w a ły  
d ru ż y n y : M o to r S tra lsund , P io ­
n ie r  Szczecin i C h em ik  Police. 
P ie rw sze  m ie jsce  i  P uch a r 
P rzew odn iczącego Prez. P R N  w  
Szczecin ie  zd ob y ł C hem ik. W  
k lu b ie  ty m  obecnie  ćw iczy  b l i ­
sko 30 c iężarow ców . W  n a jb liż  
szym  czasie sekc ja  zam ierza  
rozszerzyć dz ia ła ln o ść  w y k o rz y ­
s tu ją c  d ob re  w a ru n k i tre n in g o ­
we.

Nerwowy pojedynek szczypiornistów

Pogoń
pokonała Spartę
I S Z C Z Y P IO R N IŚ C I PO ­

G O N I o d n ie ś li w c z o ra j d ru  
g ie  w  h is to r ii sw ych  w y s tę ­

p ó w  w  e k s tra k la s ie  z w y ­
c ięs tw o, p oko nu ją c  k a to ­
w ic k ą  S partę  13:12 (5:5).

P O J E D Y N E K  d w ó ch  o s ta tn ic h  ze ­
sp o łó w  w  ta b e l i p i łk i  rę c z n e j m ę ż ­
czy zn  to c z y ł się  w  b a rd zo  n e rw o w e j  
atm o s fe rze . C e n n e  p u n k ty , będące  
s ta w k ą  teg o  m e czu , m ogą b o w ie m  
w  p rzys z ło ś c i o k a za ć  Się n a  w a g ę ’ 
lig o w e g o  b y tu . W y s o k a  s ta w k a  m e ­
czu  s p o w o d o w a ła , że n ie  n a le ż a ł on 
do  w id o w is k o w y c h . S p o ro  b y ło  sza 
m o ta n in y , w ie le  n ie c e ln y c h  podań . 
O b ie  d ru ż y n y  g ra ły  u w a ż n ie  w  obro  
n ie  i  n ie  p rz e b ie ra ły  w  ś rod k ac h  
strze g ąc  s w e j b ra m k i.  A r b it r z y  tego  
m eczu  m ie li  w ię c  p e łn e  ręce ro b o ­
t y  i  ra z  po ra z  p rz e r y w a li  g rę . N ie  
s te ty , w ie lu  z a w o d n ik ó w  n ie  w y tr z y  
m y w a ło  d u żego  o b c ią że n ia  psych icz  
nego — z b y t  często  g rac ze  w d a w a l i  
się w  n ie p o trz e b n e  d y s k u s je  z sę­
d z ia m i.

P ie rw s z a  część m e czu  za k o ń c zy ła  
się w p ra w d z ie  re z u lta te m  re m is o ­
w y m , le c z  zespo łem  n a d a ją c y m  ton  
g rze  b y l i  goście z  K a to w ic  i  o n i to  
z d o b y li p o c zą tk o w o  p rze w a g ę . P o ­
te m  je d n a k  Pogoń  zd o ła ła  o p a n o ­
w a ć  g rę  i  o d ro b iła  s tra ty .

P o  z m ia n ie  s tro n  te m p o  g ry  n ie ­
co w zro s ło . A k c je  s ta ły  się szybsze  
i  p re c y z y jn ie js z e . C o ra z  częśc ie j 
też  do głosu d o c h o d z ili gospodarze , 
k tó rz y  z d o ła l i n a w e t  u zys ka ć  p rz e ­
w a g ę  trz e c h  b ra m e k . M e c z  ro z ­
s trz y g n ą ł się je d n a k  d o s ło w n ie  w  
o s ta tn ic h  m in u ta c h  i  trz e b a  p o w ie ­
d z ie ć , że  P o g o ń  m o że  m ó w ić  o d u ­

ż y m  szczęściu , b o w ie m  n ie w ie le  
b ra k o w a ło  b y  w y n ik  b y ł o d w ro tn y . 
A ż  t r z y  s tr z a ły  gości t r a f i ły  b o ­
w ie m  w  ty m  o k re s ie  w  słupek.

W  S U M IE  m e cz  s ta l na s łab y m  
p o z io m ie , a  p o r to w c y  ro ze g ra li jed  
no ze s w y c h  n a jg o rs zy c h  sp o tka ń  
G d y b y  n as i szc zyp io rn iśc i (z  k tó ' 
ry c h  n a w y ró ż n ie n ie  za s łu g u ją  je d y  
n ie  H u n d e r t  i  B rzo zo w s k i) , g ra l i  na 
s w y m  n o rm a ln y m  p o z io m ie , m ecz  
z a k o ń c z y łb y  się ic h  b e z a p e la c y jn y m  
z w y c ię s tw e m .

B r a m k i z d o b y li:  d ia  gości — D u  
d e k , O ls zó w k a  — po  4, M o ń k a  — 2, 
o ra z  K m io te k  i  G o rą c y  — po  1, 
d la  P o g o n i — H u n d e r t  — 4, S z p il-  
k o w s k i, B rz o z o w s k i, K . C ieś la  — 
po  2, M a le s za , R o g o z iń s k i i  P . C ieś­
la  — po  1.

D z iś  p o je d y n e k  re w a n ż o w y , (d)

I  L IG A  P I Ł K I  R Ę C Z N E J

Ś lą s k  W ro c ła w  —  W y b rze że  
G d a ń s k  30:12 (15:5), G ru n w a ld  P o ­
zn a ń  — S p ó jn ia  G d a ń s k  15:16 {?:?), 
P o g o ń  Z a b rz e  — S ta l M ie le c  21:18 
(11:9), A n ila n a  Ł ó d ź  — G w a rd ia  
O p o le  21:18 (9:9).

O P U C H A R  K R Ó L A
W  B A R C E L O N IE  rozpoczął się 

p ó łf in a ło w y  h a lo w y  m ecz ten is ow y  
z  c y k lu  ro z g ry w e k  o pu ch a r k ró la  
szw edzk iego . R ep re zen tan c i W ęg ie r  
1 W ło ch  w y g ra li na ra z ie  po je d n e j 
g rze. W  g rac h  p o jedy nczy ch  W ęg ie r  
T a ro c z y  p o ko n a! B a ra zu tt l (W ło ­
ch y ) 6:1, 4:6, 7:5 a W łoch  Z u g a re lli 
w y g ra ł z B a ra n y im  6:4 6:4. W  f in a ­
le  ry w a la m i W ęg ró w  lu b  W łochów  
b ęd ą zw y c ię zc y  m eczu N R F —H is z ­
p a n ia .

szybow cow e —  Z ło tą  O dznakę 
z trz e m a  d ia m e n ta m i zdobycie  
je j  s ta ło  się ce lem  lo tn ic z e j 
b ra c i na c a łym  św iec ie . N ie  bez 
d u m y  m ożem y pow iedz ieć , że 
Polska  z n a jd u je  się na czele 
k ra jó w  pos iada jących  n a jw ię ­
ce j ty c h  odznak . N asi p ilo c i 
z d o b y li ic h  o k . 200 i w yp rze dza ­
ją  pod  w zg lędem  ilo ś c i s p o rto w ­
ców  F ra n c ji,  N R F  i  S tanów  
Z jednoczonych . A b y  zdobyć to  
tro fe u m  trze ba  spe łn ić  t rz y  w a ­
ru n k i:  1. —  dokonać p rze lo tu  
doce lo w o -po w ro tn eg o  (s ta rt i 
m e ta  w  je d n y m  m ie jscu ) d łu ­
gości 300 km , 2. —  prze lec ieć 
od leg łość 500 k m  (po d o w o ln e j 
tra s ie ), 3. —  uzyskać tz w . p rze ­
w yższenie  5000 m .

O ra nd ze  o d zn ak i n a jle p ie j św iad ­
czy fa k t ,  że do 1966 ro k u  zdobyc ie  
je j  ró w n a ło  się au to m a ty c zn e m u  
u zy s k a n iu  t y tu łu  M is trz a  S p o rtu . 
Po ro k u  1966 p o staw iono  je d n a k  do ­
d a tk o w y  w a ru n e k  — d o ko n an ie  
p rze lo tu  d o ce lo w o -p o w ro tn e g o  d łu ­
gości 300 k m .

W  S zczecińsk im  A e ro k lu b ie  
to  zaszczytne w y ró ż n ie n ie  po­
s ia da ją  ju ż :  A . YVróbel, W . P lu ­
c iń s k i, R. Szam koJow icz i  W . 
B o rte l. Po d w a  d ia m e n ty  zdo­
b y l i :  H . S te m p iń sk i, E. D rozdek 
i  Z . B o ro w s k i. W czo ra j na to ­
m ia s t d o w ie d z ie liś m y  się, że 
d o łą czy ł do  n ic h  A le ksa n d e r 
U rb a ń s k i, k tó r y  w  J e le n ie j G ó­
rze  u zyska ł p rzew yższen ie  5090 
m. P on iew aż w cześn ie j ju ż  do ­
k o n a ł p rz e lo tu  300 k m , pozostał 
m u  jeszcze p rz e lo t 500 km .

W  Szczecinie p a n u ją  n ie z b y t 
sp rzy ja ją ce  w a ru n k i d o  osiąga­
n ia  ta k  „w y ś ru b o w a n y c h ”  re z u l­
ta tó w  —  nasi p ilo c i b y  je  u zy ­
skać m uszą udaw ać się w  inne  
re jo n y  k ra ju .  D z ię k i sp ecyficz­
n em u  p o łożen iu  „p a te n t“  na u- 
zy s k iw a n ie  w y s o k ic h  p rze w yż - 
szeń posiada A e ro k lu b  J e le n io ­
górsk i. P ilo c i z całego k ra ju  
p i ln i®  s łu cha ją  te le w iz y jn y c h  
p rognoz „W ic h e rk a ”  i  gdy t y l ­
k o  d ow iedzą  się o  s p rzy ja ją cych  
w a ru n k a c h  p a k u ją  m a n a tk i i 
ja d ą  po... d ia m e n ty , (d)

Sportowcy 
z Gdyni

g o ś ć m i
«szczecińskiego TKKF

W  N A S Z Y M  M IE Ś C IE  p rz e b y w a  
ją  d z ia ła c ze  i  s p o rto w c y  — c z ło n ­
k o w ie  T K K F  z G d y n i. O d k i lk u  
ju ż  b o w ie m  - la t  z a rz ą d y  m ie js k ie  
ty c h  o rg a n iz a c ji u t r z y m u ją  p r z y ja ­
c ie ls k ie  k o n ta k ty . Z  o k a z ji  p o b y tu  
gości ze  W sch o d n ie g o  W y b rz e ż a  ro ­
zeg ra n o  m ecze w  s ia tk ó w c e  k o b ie t  
i  m ę żc zy zn , k o m e tc e , szachach i 
p ły w a n iu . D z ia ła c z e  n a to m ia s t  
u c ze s tn ic zy li w  „b ie g u  po  z d ro w ie ”  
i  b ę d ą  s ta rto w a ć  w  s la lo m ie  ro w e ­
ro w y m , k tó r y  o d b ęd z ie  się  d z is ia j. 
P rz e p ro w a d z o n o  ta k ż e  s p o tk a n ia , w  
czasie k tó ry c h  w y m ie n ia n o  do ­
ś w ia d c ze n ia .

W  N A J B L IŻ S Z Y  p on iedz ia łek  
uj m ieście  T in  D o u f w  A lg ie r ii 
nastąp i s ta r t do ra jd u  po  Saha* 
rze. Uczestn icy te j im p re z y  tra ­
sę liczącą  b lisko  2,5 tys. k m  po­
ko na ją  na... boje rach . Te szyb­
k ie  p o ja zd y  znane b y ły  d o tych ­
czas ja k o  ś liz g i lodow e, od p e w ­
nego czasu używ ane  są ta kż i 
b o je ry  ko łow e. W łaśn ie  na bo­
je ra ch  k o ło w y c h  s ta rto w a ć bę­
dą uczes tn icy  ra jd y  sa h a ry js k ie -  
go. Do u d z ia łu  w  te j im prez ie  
zaproszono m . in . poznańskiego  
z a w od n ika , R om ua lda  R o w e ck it 
go. Ja k  ju ż  in fo rm o w a liś m y  
P o la k  w y je c h a ł ju ż  do A fr y k i.
R. R o w e ck i z zaw odu  in(- 
ż y n ie r e le k tro n ik , je s t m i­
s trzem  P o lsk i w  bojerach. 
R eprezen tow a ł także nasz k o n * 
ty n e n t w  m eczu A m e ry k a — E u ­
ropa  z a jm u ją c  d ru g ie  miejsce  
—  najlepsze  z E u rop e jczyków

R a jd  s a h a ry js k i je s t b a rd a  
tru d n ą  im prezą . Z a w o d n icy  bę ­
dą że g lo w a li sam odzie ln ie . D lu  
gość e tapów  w yn os i 150— 22i 
km . Zakończenie  im p re z y  na 
s tą p i o ko ło  11 s tyczn ia  w  m ie j­
scowości N o ua kch o tt uj M a u re ­
ta n ii.

Na z d ję c iu : R. R o w e ck i pod­
czas tre n in g u  na  pasie poznań­
skiego lo tn iska .

Wieści znad 
szachownicy
B Ł Y S K A W IC Z N Y  t u r n ie j  szach&  
y  o rg a n iz o w a n y  pod p a tro n a te m  
o w a rz y s tw a  P rz y ja c ió ł Szczecin» 

d la  u czc zen ia  50 ro c zn ic y  p o w s ta n ii 
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  z a k o ń c zy ł su 
zw y c ię s tw e m  R ys zard a  K u g ler«  
(P ogoń). K o le jn e  m ie js c a  z a ję li :  IC. 
Socha (C h e m ik ), R . K o ło d z ie jc z y k  
(S ta l-S to e z n ia ) , F . G re d e l (P ogoń),
S. M y s zk o w s k i (S ta l-S lo c z n ia )  i  Z ,  
W yso c k i (S ta l-jS to c zn ia ). (d)

Rowy „wyczyn“
futbolowej gwiazdy

IR L A N D Z K I in te rn a c jo n a ł, G e o r­
g e  B est o s ta tn io  p o p a d ł w  k o n ­
f l ik t  z p ra w e m . Z a  urządzen ie  
a w a n tu ry  w  no cn y m  lo k a lu , Best» 
o cze ku je  ro zp ra w a  sądow a.

Z a rzą d  M an ch e ster U n ite d  posta­
n o w ił zd ec yd o w a n ie  p rzec iw s taw ić  
się „ w y c z y n o m ” B esta.

D łu g o w ło s y  g w ia z d o r, k tó re g o  k a ­
r ie ra  p iłk a rs k a  o b fi to w a ła  w  ostrze 
żen ią , d y s k w a li f ik a c je  i in n e  ka ry , 
p o now nie  p o staw ił za rząd  k lu b u  w 
k ło p o tliw e j s y tu a c ji. W  ciągu  o stat­
n ich  d w u  la t w ła d ze  k lu b o w e  5- 
k io tn ie  s tosow ały  w obec B esta  san ­
k c je  a d m in is tra c y jn e . W  styczn iu  
ub. r .  za n ie  w y w ią z y w a n ie  się 
z o b o w ią zk ó w  tre n in g o w y c h  Besf 
b y ł u k a ra n y  2 -ty g o d n io w ą  d y s k w a ­
lif ik a c ją . Ż a  podobne p rz e w in ie ­
n ia  ro k  p ó źn ie j n a  Besta zostało  
n a łożone ró w n ie ż  2-tyg o d n io w e za­
w ie sze n ie , W res zcie  pod k o n ie c  
ubieg łego  sezonu B est, k tó ry  w cześ­
n ie j p rz y r z e k ł c a łk o w itą  zm ianę  
sw o je j p o staw y , bez uprzedzeni»; 
k lu b u  w y je c h a ł na w a k a c je  d« 
H is zp a n ii i za p o w ie d z ia ł, że „ o p u ­
szcza”  sport p iłk a rs k i .

IMPREZY SPORTOWE

G odz. 8.45 — basen W D S  — k o ­
re s p o n d e n c y jn e  m is trzo s tw a  Polski, 
s zk ó ł w y ższy ch  w  p ły w a n iu .

G odz. 11 — h a ła  p rzy  u l.  N a ru to -.  
w ie ża  —  m ecz p i łk i  rę c z n e j m ę ż ­
czy zn  o  m is trzo s tw o  1 l ig i  P o goń  —• 
S p a rta  K a to w ic e .

G odz. 12 30 — h a la  p rz y  u l.  N a «  
ru to w ic z a  — m ecz g im n a styc zn y  
S zc zec in  — R o sto ck  (N R D ).

G o d z . 18 — h a la  W D S  — m ecT  
k o s z y k ó w k i m ę żczy zn  o  m istrzostw «) 
I  l ig i  P o g o ń  — G ó rn ik  W a łb rz y c h u
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Sprzedaż
premiowa!
W  S K L E P A C H  P R Z E M Y S Ł O W Y C H  WSS „S PO ŁE M 1! 

N A  T E R E N IE  M . S Z C Z E C IN A  

w  okresie od 16 października do 31 grudnia br.

Każdy zakup powyżej 50 zł 
daje szansą wygrania

atrakcyjnych  nagród rzeczowych i  bonów tow arow yeh

N A G R O D Y :

T  A d a p te r s te reo fon iczn y  

T  P ra lk a  „F ra n ia *1 

,V F ro te rk a  d w uszczo tkow a  

▼ Ekspres do k a w y  

y  S uszarka  do w ło só w  

oraz

T  100 b onów  to w a ro w y c h  p o  200 z ł 

L oso w a n ie  nagród  odbędzie  się 1 lu teg o  1973 r. 

W y n i k i  lo sow an ia  zostaną podane w  p ra s ie !

Zapraszamy na Targi
do „Czerwonego Ratusza", K lu b  „Eureka" wejście od nL  

Dw orcow ej, obok dworca PKS

pa zafcupy upominków świątecznych
w  dniach od S— 20 grudnia br. w  godz. 11— 19.

N a  targach można kupić w yroby:

—  dziew iarskie

—  galanterię odzieżową

—  obuw ie I  galanterię skórzaną  

—■ zabaw ki i  art. sportowe

art. z 1091 drobiazgów.

W  d n ia ch  9, 11, 12, 14, 16 i  17 g ru d n ia  w  godz. 16.30— 18 odbę­
dą s ię  p okazy odzieży oraz d n ia  10 bm. w  godz. 11— 18 po­

kazy  sp rzę tu  ra d io w o -te le w iz y jn e g o . 
O rg a n iz a to rz y : W P T O , W P H O b, „A rg e d “ , W P H A P iS  i  P A H .

7118-K

S P Ó Ł D Z IE L N IA  IN W A L ID Ó W  IM .  7-go L IS T O P A D A  

W  S Z C Z E C IN IE , u ł. G rodzka n r 7

przyjmie do wykonania
w  U , I I I  i  IV  k w . 1973 r .  następu jące  w y ro b y :

—  p la n d e k i z tk a n in  techn icznych  na w szys tk ie  ty p y  
sam ochodów  c ię ża row ych , na w a go n y  i  ja ty  o ra z  
p la n d e k i m agazynow e,

—  s ia tk i p rze ład u nko w e , s tro py  odb ijacze , l in y  h o lo w ­
n icze  z l in  s iza lo w ych , s ta lo w ych  i  s tilo n o w y c h .

Z lecane  w y ro b y  w y k o n u je m y  z m a te r ia łó w  w ła sn ych  w  ko­

le jn ośc i zgłoszeń.

E w e n tu a ln y c h  w y ja ś n ie ń  u dz ie la  D z ia ł Techn iczn y  te l.

Sklepy Centrali Rybnej
oferują

mrożone wyroby 
garmażeryfne

—  pulpety rybne

—  paszteciki rybne

—  pierogi rybne

—  zrazy rybne

Paczkowane w  porcje a  1/2 kg

M in im u m  czasu na p rzyg o to w an ie , m a k s im u m  zado w o le n ia !
7117-K

Pracownicy poszukiwani
S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  R em o n tó w  S ta tk ó w  „R em -  
s ta t-S e rv ic e ”  w  Szczec in ie , uL  K u jo ta  6/8 za ­
tru d n i n a ty c h m ia s t in ż y n ie ra , w zg lę d n ie  tech ­
n ik a  z d łu g o le tn ią  p ra k ty k ą  w  za k re s ie  gospo­
d a rk i m o rs k ie j n a  s ta no w isk o  sze fa  p ro d u k c ji 
o ra z  k ie ro w n ik a  S e k c ji E k o n o m ic zn e j. Zg łosze­
n ia  n a leży  k ie ro w a ć  do S e k c ji K a d r  i S zk o le n ia  
S p ó łd z ie ln i p o k . n r  I ł  te le fo n  476-16 w e w . 68, 
w zg lę d n ie  421-43 w  god zin ac h  od  8— 13. 7122-K

S zczec ińsk ie  P rze d s ięb io rs tw o  B u d . Ogólnego  
1 w  S zc zec in ie  p rz y jm ie  do p ra c y  n as tę pu ­

ją c y c h  p ra c o w n ik ó w : in s p e k to ró w  k o n tro li zle ­
ceń , m u ra rz y , c ie ś li, b e to n ia rz y , z b ro ja rz y , szk lą  
r z y , d e k a rz y , la s try k a r z y , m a szy n is tó w  żu ra ­
w i  w ie żo w y c h  i sa m o ch o d o w y ch , in s tru k to ró w  
w  zaw o dzie  b la c h a rz -d e k a rz , p a laczy i  ro b o t­
n ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h . Z g ło sze n ia  p rz y j­
m u je  D z ia ł Z a tru d n ie n ia  S P B O  N r  1 p rzy  u l. 
B oh. W a rs za w y  34/35 p o k . 217 te l. 464-69. N ie  
w y m a g a  się sk ie ro w a ń  z  W y d z ia łu  Z a tru d n ie ­
n ia . 7127-K

Z a rzą d  P o rtu  S zczecin  z a tru d n i z a ra z  ro b o tn i­
k ó w  do p ra c  p rz e ła d u n k o w y c h  o ra z  ro b o tn ik ó w  
b u d o w la n y c h  w  zaw o da ch  m u ra rz y , b e to n ia rzy  
i  cieś li. P ra c a  ro b o tn ik ó w  p rz e ła d u n k o w y c h  w  
ak o rd z ie  n a 3 z m ia n y , w y m a g a n y  d o b ry  stan  
zd ro w ia  o raz  w ie k  od  19 do 45 la t, ro b o tn ik ó w  
b u d ow lan y ch  n a je d n ą  z m ia n ę  w ie k  od  18 do  
59 la t. R o b otn ic y  z a m ie js c o w i m a ją  m ożność  
o trz y m a n ia  za k w a te ro w a n ia  w  h o te lu  ro b o tn i­
c zy m  o ra z  k o rzy s ta n ia  o d p ła tn ie  ze sto łó w k i 
ro b o tn ic ze j. P rz y ję c ia  d o k o n u je  się bez sk ie ro ­
w a ń  W y d z ia łu  Z a tru d n ie n ia . K a n d y d a c i za m ie ­
s zk a li w  S ze zec in ie  w in n i zg łaszać się osobiście  
w  Z a rz ą d z ie  P o rtu  Szczec in , u ł. B y to m s k a  n r  
t  — D z ia ł K a d r . N a to m ia s t k a n d y d a c i zam iesz­
k a li  poza te re n e m  Szezec ina w in n i przes łać  
po d an ie  s w y s zc zeg ó ln ie n iem  im io n  ro d z ic ów , 
p an ie ń sk ie  n a zw is k o  m a tk i, datę  i m ie js ce  u -  
ro d zen ła , m ie js c e  sta łego z a m ie s zk a n ia , n a  k tó ­
re  zostaną p o in fo rm o w a n i o w a ru n k a c h  p ra c y  
l  p ła c y  o ra z  te rm in ie  p rz y s tą p ie n ia  do  p ra c y .

S zc zec iń sk a  S to czn ia  R e m o n to w a  p rz y jm ie  za­
ra z  n a s tę p u jąc yc h  p ra c o w n ik ó w  do p ra c y  w  
Z a k ła d o w e j S tra ży  P o ż a rn e j:  25 osób n a sta­
n o w is k o  s tra ża k a , 4 osoby n a s ta no w isk a  m e -  
c h a n ik ó w -k ie ro w c ó w . O d k a n d y d a tó w  w y m a g a ­
n e  je s t w y k s z ta łc e n ie  p o d staw o w e o ra z  k w a li­
f ik a c je  zaw o do w e — d la  k ie ro w c ó w  1 k a te ­
g o ria  p ra w a  ja z d y . D ia  osób n ie  po s ia d a jąc yc h  
k w a li f ik a c ji  zaw o d o w y c h  n a  s ta no w isk o  s tra ża ­
k a  zostan ie z o rg a n izo w a n y  k u rs  k w a li f ik a c y jn y .  
W a ru n k i p ła cy  w g U k ła d u  Z b io ro w e g o  P ra cy . 
O fe rty  n a le ży  zg łaszać w  D z ia le  K a d r  S toczn i, 
Szczecin u l. L u d o w a  13. te l. 292-329, 331. 7124- K

Z a k ła d y  C h em ic zn e  „ P o lic e ”  w  J a s ien ic y  Szcze­
c iń s k ie j za tru d n ią  n a ty c h m ia s t:  in ż y n ie ra  bu ­
d o w lanego , k ie ro w n ik a  d z ia łu  o rg a n iz a c ji i  n o r­
m o w a n ia  p ra c y , te c h n ik ó w  n o rm o w a n ia , re fe ­
re n ta  re nto w e g o, te c h n ik ó w  c h e m ik ó w , k o n tro ­
le ra  sp a w aln iczego  z u p ra w n ie n ia m i l  8 la t  
p ra k ty k i o raz  ś lu sa rzy , s p a w a czy , a p a ra to w y c h  
p rzem ys łu  ch e m ic znego , p ra c o w n ik a  ze śred ­
n im  w y k s z ta łc e n ie m  do  p rzy u c ze n ia  zaw o du  a -  
para tow eg o  p rze m y s łu  chem icznego , m u ra rz y  i  
d e k a rzy  o raz  p ra c o w n ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a ­
nyc h . P ra c a  w  sy ste m ie d n ió w k o w y m  i  czte­
ro b ry g a d o w y m . P ra c o w n ic y  zam ie js c o w i m a ją  
za p e w n io n e  za k w a te ro w a n ie  w  H o te lu  R obot­
n ic zym . D o ja zd  do Z a k ła d u  au tobusem  M P K  
n r  71 z e  S ze zec ina z  P la c u  H o łd u  P ru s k ieg o .

7125-K

D z ie ln ic o w y  Z a rz ą d  B u d y n k ó w  M ie s zk a ln y c h  
Szczecin N /O d rą  w  S zc zec in ie , u l. R obotn icza  
n r  5 z a tru d n i z a ra z : 2 c ieś li, spaw acza , 3 h y d ­
ra u lik ó w , 4 ła d o w a c zy , 3 m u ra rz y , 5 s to la rzy  
1 3 zd u n ów . P o n a d to  z a tru d n i do A d m in is tra c ji  
D o m ó w  M ie s z k a ln y c h  k o n s e rw a to ró w -h y d ra u li-  
k ó w , e le k try k ó w , s to la rz y , d e k a rz y  i m u ra rz y . 
Z g łoszen ia  p rz y jm u je  K o m ó rk a  K a d r  te ł. 216-11 
w e w . 22. 7073-K

N A U K A

M A G IS T E R  uczy ang ie l 
sk iego, lis ty , t łu m ac ze­
n ia , e g za m in y . T e l. 
420-85. 15614-3
M A Ł Ż E Ń S T W O  nauczy­
c ie ls k ie  uczy m a te m a ty  
k i, p o lsk iego. Tel. 
760-16. 15521-G

N IE R U C H O M O Ś Ć

K U P IĘ  d z ia łk ę  b u dów  
la n ą  na te re n ie  Szczeci­
na, w zg lę d n ie  z rozpo­
czętą b u d ow ą. O fe r ty :  
B iu ro  O głoszeń Szcze­
cin  15585.

R O Ż N E

G A R A Ż U  w  o ko licy  
M R N  poszu k u ję . F e l-  
cza ka  18-b— 19.

15551-G

S P R Z E D A Ż

G A R A Ż  b la sza ny , sa­
m och o d o w y — sprze­
d a m . Szczec in . B aza ro ­
w a  12—8. 156J8-G
O R Y G IN A L N E , w ło s k ie  
o p o ny  do „ L a ra b re tty ”  
L t, T V ,  L D  — sprze­
d a m . K o n o p n ic k ie j 39/2.

15615-G
„ T R A B A N T A ”  600 —

A l. P ias tó w  
15609-G 

w  d o b ry m  sta 
n ie  —  sp rze d am . T e ł. 
312-69 W godz. 16—22.

15589-G
„ W A R T B U R G A ”  353 -
sp rze d am . T e l . 36-488. 
d zw o n ić  po po łu d n iu .

M Ł O D E  p e k iń c zy k i — 
sp rze d am . B ogus ław a  
48—14. 15461-G

K A R O S E R IĘ  „ F ia ta ”  12S 
P  po w y p a d k u  sp rze ­
d am . W iad o m o ść : Szcze­
c in , u l. S z a ro tk i 11—5 w  
godz. 16 do 18.

15794-0

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  

S P Ó Ł D Z IE L C Z E

w y n a jm ie  na o kre  
do cze rw c a 1973 t

¡Mieszczenia
na biura

o p o w ie rzc h n i u ży t­
k o w e j 100—200 in  k w .

Z g toszen ia : 

te le fo n  285-54.

7 t29-K

ZETO
Z a k ła d  E le k tro n ic zn e j 

T e c h n ik i O b licze n iow e j 
w  S zczecin ie , 

u l. L  H e y k i 19

p iln ie  w y n a jm ie  całą  
w W ę  lu b  pom ieszcze­

n ia

N A  B IU R O  

P R O J E K T O W E

Z g łoszen ia  p ro s im y  
k ie ro w a ć  do D z ia łu  
A d m .-G o sp , i  Zao p a­
trze n ia , te l. 362-29.

D y re k c ja  B iu ra  S tu d ió w  i  P ro je k tó w  P rz e m y ­
słu  N ie o rg a n iczn e g o  „ B ip ro k w a s ’* G e n e ra ln y  
R e a liza to r  In w e s ty c ji Z a k ła d ó w  C h em ic zn yc h  
„ P o lic e “  p rz y jm ie  do p ra c y  6 in ż . b u d o w n ic tw a  
lą d ow eg o  o sp e cja lności k o n s tru k c je  s ta lo w e  
lu b  fu n d a m e n to w a n ie  z u p ra w n ie n ia m i p ro je k t  
to w y m i n a sta no w isk o  s t. p ro je k ta n tó w  lu b  p ro ­
je k ta n tó w . Z g ło sze n ia  p rz y jm u je  D z ia ł O rg a n i­
za c ji Z a tru d n ie n ia  P łac  i  K a d r  n a  te re n ie  
Z . C h . „P o lice“  w  Jas ien ic y  S zc zec iń sk ie j te le ­
fo n  17-46-14 w  godzinach  od  7—15. T074-K

P rze d s ięb io rs tw o  B u d o w n ic tw a  Je d n o ro dz in ne g o  
w  S zc zec in ie , u l. M a z u rs k a  44 z a tru d n i za ra z :  
m u ra rz y , b e to n ia rz y , p o s a d zk a rzy , s to la rzy , k ie ­
ro w c ó w , m e c h a n ik ó w , ty n k a rz y , o p e ra to ró w , 
z b ro ja rz y , m o n ta ży s tó w  1 c ieś li. W yn ag ro d ze n ie  
zgo d n ie  z  U k ła d e m  Z b io ro w y m  P ra c y  w  B u ­
d o w n ic tw ie . S k ie ro w a n ie  z  W y d z . Z a tru d n ie n ia  
P re z y d iu m  M ie js k ie j R a d y  N a ro d o w e j n ie  je s t  
w y m a g a n e . 7076-K

G m in n a  S p ó łd z ie ln ia  „S a m o p o m o c C h ło p sk a“  
w  P o lica ch , u l. G ru n w a ld z k a  15 z a tru d n i c 
la d n ik ó w  m a sa rsk ich  z u p ra w n ie n ia m i.

7069-K

Szczec ińska F a b ry k a  M as zyn  B u d o w la n y c h  
„ Z re m b -F a m a b u d “  w  S zczec in ie , u l.  S t. D u ­
bois 20 z a tru d n i s p a w a czy  e le k try c z n y c h  posia­
d a ją c y c h  m in im u m  ro k  p ra k ty k i,  in s tru k to ra  
sp a w a n ia  e le k try c zn e g o  z  d y p lo m e m  m is trza  
s p a w a ln ik a , to k a r z y  o ra z  p ra c o w n ik ó w  n ie w y ­
k w a li f ik o w a n y c h  ce le m  p rzy u c ze n ia  d o  au to g e-  
nicznego  p rze c in a n ia  m e ta li lu b  w y k o n y w a n ia  
p ra c  to k a rs k ic h . 7070-K

oferu ją  najlepszy w ybór w yrobów  czekoladowych i  innych  
słodyczy, produkowanych przez patronackie Z  PC W edel, W a­
w el, Goplana, Pom orzanka i  Bałtyk.

5974-K
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N IE D Z IE L A  

10 G R U D N IA

J U T R O : W a ld em ara

P O G O D A
R A N O  m g ły . W  c iągu  

d n ia  zachm urzen ie  duże i  
m ożliw ość  deszczu. Tem p. 
do 5 st. W ia try  słabe, p o łu ­
d n iow o-zachodn ie .

D Z IŚ  zachód  słońca — godz. 
15.46. J U T R O  w schód s łońca — 
godz. 8.04.

P O N IE D Z IA Ł E K

15.20 i 15.55 P o lite c h n ik a  T V .  16.30 
D z ie n n ik  T V .  16.40 „ Z w ie rz y n ie c ” . 
17.25 E c h o  sta d io nu . 17.50 F ilm  do - 
k u in , „ Id ź  ta m  g d z ie  są r y b y ” . 10.25 
„ K s ią ż k i i  p is arze” . 18.45 E u re k a .

T P P R  — W o j. P o l. 66 —  f i lm  „ J a k  19-20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V . 
ro zp ę ta łe m  I I  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  g. 20.05 T e a tr  T V  —  „ M a tk a ”  K . C ap - 
17, 20 — cz. I I  i I I I  —  p a n o ra m .; k a . 21.35 „ J a , A g a ta  i  T y ’ . 22.15 
S Ł O W IA N IN  — K o rz e n io w s k ie g o  - -  D z ie n n ik  T V .  22.40 P o lite c h n ik a  T V . 
D y s k o te k a  p rz e b o jó w  g. 16, 19.30; U W A G A ; T V  zas trzeg a  sobie zn n a -  
P IW N IC A  — a l N iep o d le g ło śc i 19 n y  w  p ro g ra m ie .
—  b a jk i  d la  d z ie c i g. 16; dan s in g  
g. 19; B U D O W L A N Y C H  — B o h . W a r
sza w y  34 — „ P o p o łu d n ie  n a s to la t-  , ,  . .
k ó w ” g. 16; T R Y G Ł A W  —  O d ro w ą -  8-25 G im n a s ty k a . 8.35 L e k c ja  j .  ang . 
ża 1 — re c ita l Z b ig n ie w a  Z a p a s ie - 9 L e k c ja  j. ros. 9.25 K ro n ik a . 10 
w ie ża  g. 12; Im p re z a  d la  m ło d z ie -  W id o w is k o  d la  d z ie c i. 11 O d p o w ie -  
ży  s z k o ln e j g. 15; W ie c z o re k  z rfz i. H  JO „O g ie ń  i  ś w ia tło ” . 1215 
A R S E M  g. 19; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  — W iad o m o śc i. 12.20 F ilm  w ę g . „ C z a : 
W o j. P o l. 20 — d ans ing  g. 19. ro d z ie js k i s u rd u t” . 13.40 „ P ira c i

rz e c z n i” . 14.30 „ W  k r a in ie  b a ś n i” . 
15 R o zm aito śc i. 17.15 W iadom ośc i.
17.20 T e le re k la m a . 17.30 S p o rt. 19.30 
K ro n ik a . 20 F ilm  w ę g . „ M ą ż  s w o je j  
żo n y ” . 21.15 P ro g ra m  ro z ry w k o w y .  
22.05 „ K a le jd o s k o p ” . 22.30 W ia d o ­
m ości.

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

WYSTAWY

TEATRY
M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 — P O N IE D Z IA Ł E K  
S ztu k a  P o m o rza  Z ac h odn iego  X I I I -  . . . . . .  . „ , .
X V I I I  w .;  W ła d z tw o  ks ią żą t p o m o r- 8S0 L e k c ja  j .  ros. 9.20 G im n a s ty k a , 
sk ic h ; S z tu k a  p o lsk a  g. 10—16; W A -  9-30 K ro n ik a . 10.05 F ilm  „ M ą z  sw o- 
Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls ka nad  je j  z o n y ” . 11.20 P ro g ra m  ro z ry w k o -  
B a łty k ie m  przed  1000 la t;  P rz y ro d a  w y- 1220 W iad o m o śc i. 15.35 L e k c ja  
m o rz a ; G o s po d a rka  m o rs ka  na P o - J- a»1®- 18 P ro g ra m  d la  szkół. 17 W ia  

‘P O L S K I — „J a n  M a c ie j K a ro l m o rzu  Z ac h o dn im  1945—1970: D a w n a  dom ośei. 17.05 F ilm  p o p u la rn o n a u k o -  
W ś c ie k lic a ” g. 19.30; W S P O Ł C Z E -  k u ltu ra  lu d o w a na P o m o rzu  Z a -  w y . 17.35 G im n a s ty k a . 17.45 T e le re -  
S N Y  — „R o m an s  z w o d e w ilu ” g. c h o d n im : K u ltu ra  A fr y k i  Z a c h ó d - k ła n ia . 19 P o ra d y  d la  fo to a m a to ró w . 
19.30; Z A M E K  —  „S e n  no cy  le tn ie j”  n ie j;  Z  d z ie jó w  rze m io s ła  i  m o n e ty  19 30 K ro n ik a . 21.25 „ C z a rn y  k a n a ł” . 
6- 10; M U Z Y C Z N Y  — „ K ra in a  na P o m o rzu  Z a c h o d n im ; W spółcze 21.55 K ro n ik a . 22.05 In fo rm a c je  d la
u śm iec h u ”  g. 15; „ H e lło  D o iły ”  g. sna sz tu ka lu d o w a reg ionu  szcze- n a u c z y c ie li.
19; P L E C 1 U G A  —  „ M a rc e lia n e k  m a j c iń sk ieg o  10—16; K L U B  G A R N IZ O -  
s le rk le p k a ”  g. 11, 16. N O W Y  — W a w rz y n ia k a  7 — P ra ce

p la s tyc zn e  ż o łn ie rz y  je d no s te k  w o j­
s k o w y ch  G a rn izo n u  S zczecin  g. 16—
20. Z A M E K  — W y s ta w a  p ro je k tó w  
la le k  te a tra ln y c h  Z b ig n ie w a  B u r -  
k a c k ie g o ; W ysta w a P la s ty k i A m a ­
to rs k ie j Z ie m  N a d o d rz a ń s k ic h ; W o j,
W y s ta w a  S z tu k i L u d o w e j 1 P ia s ty -  P R O G R A M  1 
k i A m a to rs k ie j;  X I I  A rc h ite k tu ra
— p la n o w a n ie  szw ed zk ich  c e n tró w  W IA D O M O Ś C I:  7, 8, 9, 12.05, 16, 28, 

D E L F IN  ( le i-  488-78) „ K o b ie la  m ia s t g , 10— 18; K L U B  R Y B A K A  23, 24.
« w a d ” g. 13, 15.30 — ja p . od la t  18 „ A T O L "  M a ło p o ls ka  23 — g ra f ik a  7.15 „ P o  je d n e j p iosence” . 7.30 W
—  p an o ra m .;  „ P o ra d n ik  żo natego  p la s tyc zk i a m a to rk i H e le n y  N o w o - ra n n y c h  p a n to fla c h , 9.05 F a la  72.
m ę ż c z y z n y ” g. 18, 20 — U S A  — od ś w ie c k ie j g. 1G--20. ' 9.15 M a g a zy n  w o js k o w y . 10 D la  dzie
la t  16; p o n ied z ia łe k :. „ P o s z u k iw a - c i „Je ż  i gu m a do  żu c ia” . 10.20 T a k -
c/.e” g. 10.30, 13, 15.30, 1«; „ K o b ie ta  ty  i fa k ty . 11 R ozgłośn ia  h arc ersk a,
o w a d ” g. 20; K O S M O S  ( le i . 353 02) ‘l11 'H i)m i l f lB  1140 C zy  znas z m a pę  św iata?  12.15
„ M a łż o n k o w ie  ro k u  I ł ” g. 9, 11.15, W iz e ru n k i lu d z i m y ślą cy ch . 12.45 M i
13.30, 15.45, 18, 20.15 — f r .  od la t  14 * M,jiB t L* A st r z owi e p o ls k ie j p iosenki. 13.15 M u -
(m c ii / .c !a  i p o i.u  <i : I i  ,v  t r y p ty k  14 K o m p o zy to r ty -
SICU M  ( te ł . 458-18) „ M ic h a ł S tro g o w  g o d n ia  — Ig o r  S tra w iń s k i. 14.30 „W
—  k u r ie r  c a rs k i” g. I3.;;tt, 16, ih ,30, J e z io ra n a c h ” . 15 K o n c e r t  życzeń.
21 — od la t  16 — p an o ra m .;  p o n ie -  S Z P IT A L E  16.05 P rze g lą d  w y d a rz e ń . 16.20 T e a tr
d z ia łe k : g . 9, 11.15, 13.30, 16; „ D a m -  P R  „ D o m  n ad  L o a rą ” . 17.40 M e la -
s k i g an g ” g. 18.30, 21 — ang. od ła t  M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — d ie  lu d o w e . 18 08 P ios en k a  m iesiąca. 
16 — p a n o ra m .;  B A Ł T Y K  (te ł. 733- W o jc ie c h a  7; C H IR . — I I I  P o m o rz a - 18.30 Z a p o m n ia n e  g w ia zd y  m u z y k i 
35) „ T y lk o  d la  o r łó w ” g. 13.30, 16.30. n y ;- P O Ł O Ż N IC T W O  — P o m o rz a n y ; ro z ry w k o w e j.  19 K a b a re c ik  re k la -  
19.30 — ang . od la t  14 - -  p an o ra m .;  w E W N . — P o m o rza n y ; P R Z Y C H Ó D  m o w y . 19.15 P rz y  m u zy c e  o sporcie , 
p o n ie d z ia łe k : g. 10.30, 13 30, 10.30, n ip ; : D Z IE C IĘ C A  — W o j. Po l. 72 — 20.30 „ M a ty s ia k o w ie " . 21 T a n g o  w
19.30; P O L O N IA  (te ł. 218 34) „D o m  12—7 (g a b in e t za b ie g o w y  od 9— ro li  g łó w n e j. 21.30 R a d io v a rie te . 22.30 
w a m p iró w ”  g. 12, 14, 16, 18.15, 20.30 j4 );  D O R O S Ł Y C H  — Je d n . N a ro d o -  w a lc  w  ro li  g łó w n e j. 23.10 R o ck  w

ang. od la t  14; p o n ie d z ia łe k : g, w e t jo  — ca łą  d obę (g a b in e t ż a b ie -  ro li  g łó w n e j.
10. 12 14, 16, 18.15, 20.30; P IO N IE R  gQw y  od 9 -1 6 ) ;  N R  2 -  N a d  O d rą
( te ł.  475-02) „ P o zw ó lc ie  im  żyć”  g. js  __ ca j ą d obę (w  ty m  g a b in e t z a -  P R O G R A M  I I
13, la ; „ Z y c ie  ro d z im ie ” g. 1», 20 — b ie g o w y );  S T O M A T O L O G IC Z N A  —
p ° l ,  od la t  16; „ N a r k o ty k ” g. 22 —  a! P ia s tó w  1 — g. 9—14 i  o d  g. W IA D O M O Ś C I:  6 30, 7.30, 8.30, 12.05,
LUM dn*A lTł«8 (n ieS Zle a pt” Ue.dZ1f :  20—7. 17 13, 22, 23.50; S E R W IS  R Y B A C K I:łe k ) ;  M A R S  — „ Z o n a  d la  A u s t ra h j _V30

ody S ' l 6 ;  p i l o S l E N 8-  g;T am “ gdz?e A P T E K , . * £ 2 k w i ‘*1 m e lo S ą  i
r riSłlaet  me I° n/  ą Ór”  g ‘ 14’ ip'""”. ^ a '  N R  33 (d o d a tk o w o  o d tr u tk i i t le n )  p iosenką . 8.35 R a d io p ro b le m y . 8.45 od la t  16, „ Z n ik a ją c y  p u n k t  g. 18, p i G ru n w a ld z k i 42; N R  2 — u l .  v ia g azv n  w o js k o w y . 9.05 M u zy c zn e  
20 — U S A  — od la t  18; E C H O  (K rz e  M ic k ie w ic z a  101, N R  7 —  u l.  5 L ip -  c ie k a w o s tk i. 9.40 „G losy i odgłosy” .

S ° /M A R A G n o w r -  « U  c*  ’ ■ » '  N o ta tn ik  k u l tu r a ln y  w y b rz e ż a .Jat li i .  S Z M A R A G D O W E  (Z tR o je )  M u s ic a l p o trze b n y  od zaraz .
„O c a le n ie ” g. 20 _  po i. pd la t  1«; P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K :  N R  „  57 „ N o w a  w ir s ia  s ta ry c h  b a je k ” .

no l Oli H t  1K- M F W A  11 ~  D ą b ie :  N ft  12 P o d ju c h y ;  j2.m  p o ra n e k  s y m fo n ic zn y . 13.30 Pod
. P ° * i  °.d  ,J t  lb - (Z e ‘  N R  62 -  Z d ro je ; w ie c z o re k  p rzy  m ik ro fo n ie . 15 T e a tr

„ P a n  A n a to l szuk a m il io n a ” g. 14,
16, 18 — ‘ ' ' ......................... .
le c h o w o ) „ G n ie w n a  podróż'
18

.. . .. 16, 
b u łg . od la t  14; P R Z Y J A Ź Ń d la  d z ie c i. 16.05 „ L e k c ja  h is to r ii”

ID a b ie )  12 k rz e s e ł”  g 14 17 30 — IN F O R M A C J A  K O L E J O W A  460-2S 1 16.30 K o n c e r t  ch o p in o w s k i. 17.05
ra d ź . od "lat 11; H U T N IK  (S to łc zy n ) 460-24; Poc iąg i p rzy je żd ża ją c e  — W ^ sz^ w s k l iR ,?T e a t^ ° 'p R
„7. d z ie w c z ą t k p r . Z b n i je w a ”  g 17 916; Poc iąg i o d jeżd ża ją ce  -  917. 17 *  n ,o se n ek 18 l e a t r  P R
—  ra dź. od la t  14; „ C z ło w ie k  o rk ie ­
s tra ”  g. 19 — fr . od la ł  14 — p a -  T O S , O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  
n o ra m .;  l  M A J  (Ż y d ó w c e ) „ N a  t ro -  K rzy w o u s te g o  10 
p le  S o k o ła ” g. 16 — N R D  ........................Od la t  D R O G O W A  —  O P D  1, S zc zec in , ał. 
at — p an o ra m .;  „ O b lic ze "  g. 18.15 — P ia s tó w  20 — te l. 453-26; O P D  2 —  
w ę g . od la t  16; B A J K A  (P o lic e ) Ś w in o u jś c ie , u l. B a r iic k ie g o  4, te ł.  
„ O M . S u re h a n d ” g. 17, 19 — ju g . od 33-88. 
ła t  I I  — p a n o ra m .; B IA Ł Y  Z A G IF .I.
(T rz e b ie ż )  „ T ru p  w  „ Y l i l j H Y  D E L IK A T E S Ó W

17.30 R e w ia  p iosenek . 18 T e a tr  P R  
„ Ż y j  sam ” . 19.15 G w ia z d y  o p e re tk i. 
19.45 W o js k o , s tra te g ia . 20 M ag a zy n  

o łite ra c k o -m u z y c z n y . 22.25 W iec zo rn e
8—16; P O M O C  ro zm o w y . 22.35 N ie d z ie ln e  sp o tka n ia

%. 18 — czeski Od la t  16; S Y R E N K A
(Ja s ie n ica ) „ S z e ro k ie j d ro g i k o c h a - N R  -  , W v 7 W 0 i pnia .
n ie ”  g. 17, 19 -  poi. od la t  16: S T O  t  _  W«D P o l 52
T C n f lT lf  A O im e rd  n i r-¡ii W e rw r . i i i io ”  „ K  1 . V ' . * •  _

g. 1 0 -

20; N R  8 -K R O T K A  (S m e rd n ie a ) „ W e z w a n ie ”  
g. 17 — po i. od ła t  16; W IS Ł A  (G o ­
le n ió w )  „S ied em  m a n ie k ” g. 10.15;
„ S o la r is ” g. 17, 20 — ra dź. od la t 
16 — p an o ra m , cz. I  i I I ;  D A R  (S ta r  
g a rd ) „P ie s  w  c y rk u ”  g. 12.30;
„ Ś m ie rć  na z a k rę c ie ” g. 18, 20 —
N R D  — Od la t  14; IN A  (S ta rg a rd )
„S ło ń  m a ru d a ” g. 13; „ T e n  o k ru tn y ,  
n ik c z e m n y  c h ło p a k ”  g. 17, 19 — po i. '  
od la t  16; R O B O T N IK  (P y rz y c e )
„ R y c e rz  s zk la n eg o  e k ra n u ”  w ę g . od P R O G R A M  P O L S K I  
Jat 14; G R Y F  (G ry f in o )  „ U w a g a , 
ż ó łw ”  g. 11; „ K a p ita n  F lo r ia n  z m ły . 8.10 T V  k u rs  ro ln ic z y . 8.45 P rz y p o -  ra . 16.15 J a k  n a „S zp ilk a c h ” . 16.45 
n a ”  g. 1«, 18 30 — N R D  — od la t  rn in a m y , ra d z im y . 9 T e le ra n e k . 10.20 P io s e n k i z  „ w ło s k ie g o  b u ta ” . 17.06

TELEWIZJA

m iz y k ą  0.05—3.00 P ro g ra m  nocny  
(1 p r.).

P R O G R A M  I I I

7.15 P o li ty k a  d la  w s zys tk ic h . 7.30 
S p o tk a n ie  z K . K r is lo ffe rs o n e m . 
8.10 „ Z e b ra ” . 8.35 N ie d z ie ln e  ry tm y .  
9 „ M a m in s y n e k ” . 9.10 G ra ją c e  lis ty  
9.35 „ G d y  się m ó w i A ” . 10 I lu s tr o ­
w a n y  T y g o d n ik  R o z ry w k o w y . 11.20 
Z a p o m n ia n e  k o n c e r ty  fo rte p ia n o w e . 
12.05 S łu c h o w is k o  „B u rza  nadeszła , 
ster n a le w o ” . 12.30 M ię d zy  B ob in o  
a O lim p ią . 13 T y d z ie ń  n a  U K F .
13.15 G ra  M o d e rn  Jazz Q u a rte t. 
13.38 L e k s y k o n  p io se n ka rzy . 14.05 
J a zz  do  za b a w y . 14.20 P e rys ko p . 
14.45 L e k s y k o n  p io se n ka rzy . 15.10 M u  
zyc zn e  p re m ie ry . 15.30 Ze s ta ryc h  
s z u fla d . 15.50 Z w ie rz e n ia  p rezen te -

Dziś od godz. 11-18
pokaz sprzętu
radiowo-telewizyjnego
o r g a n i z u j e  Z U R T  O /Szczecin 

w  k lu b ie  „E U R E K A ”  p rz y  u l.  D w o rc o w e j

(gm ach Czerwonego Ratusza)

Bardzo zapraszamy!

E L D O M  *  C E P E L IA  *  D O M  K S IĄ Ż K I

zapraszają na wspólny
0

Kiermasz Świąteczny
P r a k t y c z n e  i  m i ł e  u p o m i n k i  ku p is z  d la  każdego. 

Nasz adres: Szczecin, u l. S ta ro m łyńska , n ap rze c iw  M uzeum .

7144-K

6 g ru d n ia  1972 r. z m a rł w  In o w ro c ła w iu

Jó zef D a n iłó w
p rzeżyw szy la t «7

Pogrzeb odbędzie  się w  Szczecinie na C m en tarzu  C e n tra l­
nym  d n ia  11.X I I .  godz. 12.

W yp ro w a dze n ie  z w ło k  z k a p lic y  c m e n ta rn e j —  o czym  
za w ia d a m ia ją

Zona, C ó rka  z d z iećm i, B ra c ia  i  R odzina.

M Ę Ż C Z Y Z N A  z 14-let- 
n im  chłopcem  p rz y jm ie  
gosposię n a  sta le  w ra z  
z zam ies zka n iem . W a­
ru n k i bardzo  dobre. 
Szczecin . T ra u g u tta  68, 
le i. 702-74. 15613-G
P R Z Y J M Ę  za ra z  op ie­
k u n k ę  do 5-m iesięezne- 
go d z ie c k a  na 8 godzin  
d zie nn ie . K . K ró le w i­
cza 9—3. 15586-G

O P IE K U N K A  do 1-rocz  
nego d z ie ck a  p o trzeb ­
na. Szczecin , u l. R e y ­
m o n ta  19. 15525-G

S T R O J E N IE , n a p ra w a  i 
re n o w a c ja  in s tru m e n ­
tó w  m u zyc zn ye h . Z g ło ­
szen ia  lis to w n e : Szcze­
c in  M o n iu s z k i 6—la .

15696-G
Z A K Ł A D  T a p ic e rs k i w y  
k o n u je  re n o w a c je  k rz e -

7 g ru d n ia  1972 r. '/m a rła  nagle

Teresa Kalisiewicz
ukochana  żona i  s ios tra

Msza św ię ta  odbędzie  się dn. 
11.X II.72  r. o godz. I I  w  koście le  
p rz y  u l. P ocztow e j, po czym  nastąp i 
w yp ro w a dze n ie  z w ło k  na C m en tarz  
C e n tra ln y

M ąż z R odziną

14 — p an o ra m .

P O R A N K I

D I .A  D Z IE C I I  M Ł O D Z IE Ż Y

P R O M IE Ń  —  „ K o c h a n y  d ra ­
p ie ż n ik ”  g. 12; -E C H O  — „ D z ik i i 
sw o b o d n y ”  g. 16; S Z M A R A G D O W E
—  „Je że  rodzą, się bez k o lc ó w ”  g. 
12; M E W A  — „ B a jk a  o lis im  og o ­
n ie ”  g. 15; P R Z Y J A Z N  — „ J a k  po ­
lo w a łe m  na lw a ” g. 12; H U T N IK  — 
„ B a jk a  o M ro z ie  C z a ro d z ie ju ”  g. 
12; 1 M A J  — „ T u  m ie szk a  M u r z y ­
n e k ”  g. 15; B A J K A  — „ D w ie  s to k i 
za  ogon” , g. 11.15; - B IA Ł Y  Ż A G IE L
— „Ś le p y  p e lik a n ”  g. 16; S Y R E N ­
K A  — „ T a ń c zą c a  w io s n a ” g. 15; 
S T O K R O T K A  — „ O s ta tn ie  d n i” g. 
15.
R E P E R T U A R  K IN  — n a po d sta ­
w ie  in fo rm a c ji  W Z K .  
F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j. P o l. 36
—  „ W y s ta w a  ś w ia to w a  w  U S A ”  g. 
11—20.

se l, f o te l i ,  ta p c z a n ó w ,,  p o k o j e  z  n o w e g o  b u  ro  O głoszeń Szczecin , 
k a n a p o ta p c z a n o w  i lp .  o -  d o w n ie tw a , c e n tru m  za 15552.
ra z  o b ija n ie  d rz w i m a - m ien i(; na 2 k a w a le r k i. P O K Ó J, w y g o d y  o d n a jl 
te n a ła m i d zw ię k o e h ło n - T e l 442-86. 15556-G m ę sta rszem u p a n u .l
n y m i. U l. B a rb a ry  2. k o m f o r t o w e  m ie sz- T e l. 231-62, godz. 17.

I0124-G k a n ie  w ła sn o ś c io w e w  15516-Gl
W l  C Z Y Ś C IS Z  odziez je -  cen tru m  .— 3 p o k o je  za P O K O j  z  c . o . o d n a jm ę i 
szcze p rzed  Ś w ię ta m i za ¡n {e n i,% na dom elc l - r o -  panu . Pogodno, R e y -  
n o rm a ln ą  o p ła tą  w  P r a ł -  d z -n n w  O fe r ty :  B iu - m o n ta  53. 15484-G
n i  C h e m ic zn e j, B o h . '__________ '_______________________________________
W a rs za w y  7 (b lisk o  u l. j e  z a tru d n ie n ia  Szczec in , u l. T a m a  P o m o rza ń -  
M ic k ie w lc z a ). 15726-G s^ a 13. a te j 428-63, w e w . 18. P rz y ję c ia  d o k o -
B Y D G O S Z C 7 . — po ko i n u je  się bez s k ie ro w a ń  z W y d z . Z a tru d n ie n ia .'
z k u c h n ią  zam ien ię  na p ] a zam ie jsc ow yc h  p rac . fizy c zn y c h  g w a ra n tu -  
m ie s zk ą n ie  w  S zczec i- je m y  m ie js ca  w ho te la ch  ro b o tn ic zyc h  lub  k w a -  
nie . W iad o m o ść : Szcze- tfira<>h p ry w a tn y c h . P rze d s ięb io rs tw o  d ys p o nu je  
cin . Ja g ie llo ń sk a  18—6. s to łó w k a m i. 7143-W

15612-G —................... ........——... .....    —.........  ....................... ..
I -  O S O B O W Y  po kó j o d - p o m o rs k ie  P rze d s ięb io rs tw o  B u d o w y  E le k tro w -  
n a jm ę. U n ii L u b e ls k ie j ni j p rze m y s łu  w S zczecin ie , a l . Jedności N a ro -  ;
I I -  a . 15607-G d o w ej 42 z a tru d n i zaraz na b u d ow ie  E le k tro w n i:
P O K O J u m e b lo w a n y  od ..D o ln a -O d ra ” w N o w y m  C za rn o w ie  o raz  w
n a jm ę  bezd z ie tne m u  m a ł z a rz ą d z ie  P rze d s ięb io rs tw a  nas tę p u jąc yc h  p ra -  
żeń s tw u . M . B u c zk a  c e w n ik ó w : 2 in ży n ie ró w -m e c h a riik ó w . 1 in ż y -  
18—2. 15568-G n ie ta -e ie k try k a . 4 in ż y n ie ró w  budow m ictw a, 2 \

.... . m g r e k o n o m ii, 3 te c h n ik ó w -m e c h a n ik ó w , 3 te c h -
1 ------------- nilców b u d o w n ic tw a . R e fle k tu je m y  na p ra c o w n i­

k ó w  w ysoko  k w a lifik o w a n y c h  o raz zas trzeg a - 
b a w k a rs k in i D o b rz a n y . W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  rny Sob ie p raw o  d oboru . P ra c o w n ik o m  z a m ie j-  
do u zg o dn ien ia  n a  m ie js cu . 7071-K scow ym  z a p e w n ia m y  za k w a te ro w a n ie  w  h o te ­

lach  ro b o tn ic zyc h  o ra z  w y ż y w ie n ie  w  stołów ce  
p rz y j m c "

.......................  .  . .......... ............. ................  . ___m ie n ia  ’
re m o n tó w  z w y k s z ta łc e n ie m  w y żs zy m  o ra z  te ró w  ze w n ętrzn yc h  in s ta la c ji s a n ita rn y c h , c ie -  n o w ie , te l. 20-0!, w e w n . 139.

te c h n ik a  b ra n ż y  in s ta la c y jn e j. W a ru n k i p ra c y  "śli, m u ra rz y , b e to n ia rzy  — z b ro ja rz y , a s f a l c i a - ---------------------------------------------------------------------------------------------
i p ła c y  do u zg o dn ien ia . Z g ło sze n ia : S zc zec in - r z y , k ie ro w c ó w , o p e ra to ró w  k o p a re k  i s p y c h a - p r e  „ E le k tro m o n ta ż ”  w  Szczec in ie  za tru d n i 
sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e Szczecin , P I. H o łd u  re k , m e ch an ikó w  sa m o chodow ych , m o n te ró w  z-cę  k ie r . D z ia łu  Z a o p a trze n ia . W ym a ga n a  z n a -  
P ru s k ie g o  8 — D z ia ł K a d r  I I  p. p o k . 25. m aszyn  b u d o w lan y ch , sp a w a czy , ro b . t ra n s p o r-  jp m o ś ć b ra n ży  e le k try c z n e j i 5 -le tn ia  p ra k ty k a

— .— ---------------------------------------- —------------------------------------------- to w y c h  i n ie w y k w a lif ik o w a n y c h . K ie r o w n ik a  zaw o do w a. Zg łoszen ia  przyj‘ m u je  D z ia ł K adr,'
G ry fiń s k ie  Z a k ła d y  Przem 5rsłu  T e re n o w e g o  w  d z ia łu  w y k o n a w s tw a , st. in s p e k to ró w  w  d z ia le  te l. 450-02, w e w n . 16. 7067-K
G ry fin ie , u l. I -g o  M a ja  5 z a tru d n ią  tec hn o lo g a  w y k o n a w s tw a  i  p rzy g o to w a n ia  p ro d u k c ji, m a j - ------------------- ----------------------------- — ----------------------------------------
d re w n a  z  w y k s z ta łc e n ie m  w y żs zy m  lu b  ś re d - s tró w  i  k ie ro w n ik ó w  ro b ó t s a n ita rn y c h , st. in -  Z a rz ą d  P o r tu  S zc zec in  w z y w a  do p ra c y  w s zy s t-  
n im  i p ra k ty k ą  na s ta no w isk u  g łó w n e go  te c h - s p e kto ra  k o n tro li w e w n ę trz n e j. P ra c a  n a te re -  k ic h  ro b o tn ik ó w  re z e rw y  p o r to w e j z m ia n y  I I  
n o lo g a  p rzed s ię b io rs tw a  z  m ie js c e m  p ra c y  w  n ie  Szczecina i  w o j. szczecińskiego. Z a p e w n ia -  i  I I I  od d n ia  l l . X I I .  do 16 .X II.72  r .  zm . I I I  
G ry f in ie  o raz  tec hn o lo g a  d re w n a  n a  s ta no w isk u  m y  p e łn y  fro n t  ro b ó t w ‘ o kre s ie  z im o w y m , w łą c z n ie . W  z m ia n ie  I I I  o b o w ią zu je  godz. 14. 
starszego m is trza  p ro d u k c ji w  Z a k ła d z ie  Z a -  W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  do u zg o dn ien ia  w  D z ia -  7157-K

„P ió ro p u s ze  i  o s tro g i”  — re p o rta ż . „ M a m in s y n e k ” . 17.16 M ó j m a g n e to -  
11 S p o rt. 13 D z ie n n ik  T V .  13.20 „ M u  fo n . 17.4« L e k s y k o n  p io se n ka rzy . 18 
zyc zn e  w iz e ru n k i m ia s t” . 14 M a g a - L e k tu r y ,  le k tu ry . 18.15 P o lo n ia  śp ie- 
z y n  d la  w si. 14.30 „ M u z y  bez e ta tu ” , w a . 18.30 M in i-m a x . 19.05 S łuc h o w is ko  
15 K ra k o w s k i T e a tr  B aś n i — ,,L e -  „ P o ru c z n ik  S z p a k ” . 19.35 M u zyczn a  
genda o p ię k n e j W ity s ła w ie ” . 16 poczta U K F .  20,10 W ie lk ie  re c ita le . 

D E L F IN  — „ P rz v g o d y  T o m k a  S a - F ilm  „ P ra w a  buszu” . 16.25 F ilm  21.05 N a js ta rs ze  p o lsk ie  lis ty  m i-  
w y e r a ”  g. 10.30;" C O L O S S E U M  — dokurn . „ A z y l” . 17.10 K r y te r ia .  17.25 łosne. 21.25 P ły t y  nasze i naszych  
„ P rz y g o d y  m a łe j w y d r y ” g. 10, 12; E s tra d o w e  sp o tka n ia . 18.35 T e le -  p rz y ja c ió ł. 21.50 S u ita  tyg o d n ia . 22 
B A Ł T Y K  — „ M ły n a rc z y k  i  k o tk a ” echo. 19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  F a k ty  d n ia . 22.08 G w iazd a  7 w ieczo  
g. 16.30, 12; P O L O N IA "  — „ P ira c i 'TV. 20 F ilm  po ł. „ C h ło p i” . 20.55 ró w . 22.20 L u d z ie  s z tu k i. 22.35 L e k s y  
rz e c z n i” g. 10, 11; P IO N IE R  - -  „Ł e ś  P K F . 21.05 A lfa b e t  r o z r y w k i „ R ”  —  ko n  p io s e n k a rzy . 23 C h w ila  poezji, 
n a p rzy g o d a ”  g. 10. 11, 12, 17; ja k  r e w ia ” . 22.05 S p o rt. 23.05 M u z y k a  nocą.
M A R S  — „ P rz y g o d y  m is ia  Y o g i”  g.

Pracownicy poszukiwani
S zczec ińsk ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P r a -  S zczecińskie P rze d s ięb io rs tw o  R obót In ż y n ie -  z a k ła d o w e j. Zg łoszen ia  p rz y jm u je  i in fo rm a c ji 
sa” z a tru d n i za ra z  k ie ro w n ik a  d z ia łu  in w e s ty c ji ry jn y e h  w  Szczec in ie  z a tru d n i:  b ru k a rz y , m o n - udz ie la  D z ia ł k a d r  i S zk o len ia  w  N o w y m  C z a r -

7072-K

W Y D A W C A : S zczec ińsk ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R SW  „ P R A S A "  w  Szczec in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  Szczec in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8. R E D A G U J E  K O L E G T U M  
w  sk ła d z ie :  Z. C za p liń s k i ( re d a k to r  n ac ze ln y ), R. G o m e rs k l (z -c a  re d . naczelnego ), T .  R ek , M . S zy m c zy k  (s e k re ta rz  re d a k c ji) , J . T im e n . E. W itu s zy ń s k l. T E L E F O N Y : ce n tra la  
430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n ac zelne go  457-41; zastępca re d a k to ra  n ac ze lne g o  478-21; s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21; s e k re ta r ia t  tec hn iczn y  430-21 (w e w n . 83); d z ia ł m ie js k i 462-35; d zia ł 
m o rs k i 427-77; d z ia ł sp o rto w y  37-950; d z ia ł łącznośc i z c z y te ln ik a m i 450-21: B iu ro  O głoszeń 428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (po  g o d z in ie * 6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. p re n u m e ra tę  na  
k r a j  p rz y jm u ją  u rzę d y  pocztow e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h " , D r u k :  S zc zec iń sk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e . N a k ła d  100 466 egz. M -S
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Prawie 32-procentowy wzrost produkcji

„Odra“ już w 1973 r.

W C Z O R A J W  P O Ł U D N IE  
m aszyny  Z a k ła d ó w  P rzem ys łu  
O dzieżow ego „O d ra ”  opuśc iła  
¡ostatn ia  sztuka  odzieży za m yka ­
ją c a  p la n  p ro d u k c y jn y  1972 ro - 
|ku. O d godz. 12 za łoga „O d ry “  
¡zaczęła p racow ać na poczet ro ­
jk u  15)78.

Z a p la n o w a n a  n a ro k  1972 p ro d u k  
le ja Z P O  „ O d ra ” z a m y k a  się n ie b a ­
g a te ln ą  sum ą 205,5 m in  z ło ty c h  w  
ce nach  zb y tu : Z g łas za jąc  s w ó j akces  
d o  „ K lu b u  m il ia rd e ró w ” za ło ga tego  
z a k ła d u  zo b o w ią za ła  się d o d a tk o w o  
w y p ro d u k o w a ć  to w a ry  za 7,4 m in  
z ł.  O b e c n ie  m ożna ju ż  s tw ie rd z ić , 
że d o d a tk o w a  p ro d u k c ja  będzie  
p rz e d s ta w ia ła  w a rto ś ć  8,5 m in  z ło ­
ty c h . O znacza to , że n a ry n k u  k ra  
jo w y m  z n a jd z ie  się d o d a tk o w o  łą c z ­
n ie  8 tys. u b ra ń  m ło d z ie żo w y c h  i  
24 ty s  p o p u la rn y c h  spodn i „ te x a s ” . 
W  ciąg u  o sta tn ic h  2 la t  d z ię k i po ­
p ra w ie  o rg a n iz a c ji p ra c y  i  k l im a to  
W i zaa n g a żo w a n ia  za ło ga „ O d ry ”  
o siąg n ęła  31,8 p roc. p rz y ro s t w y r 
d a jn o ś c i p ra c y  w  sto su n k u  do w y ­
n ik ó w  1970 ro k u . P rz y ro s t  p ro d u k ­
c j i  p ra w ie  o je d n ą  trz e c ią  s ta w ia  
Z P O  „ O d ra ” w  g ro n ie  za łó g  w ła ś ­
c iw ie  p o d chodzących  do haseł o 
^ .dobrej ro b o c ie ”, (w it ).

N a  n as zym  z d ję c iu  — K a m e lia  
K ra u z e  p rz y  p ra c y . Z  ta ś m y  p ro ­
d u k c y jn e j schodzi o s ta tn ia  sztu ka  
o d z ie ży  końc ząc a  p la n  p ro d u k c y jn y  
ro k u  1972.

F o t. A l. W itu s z y ń s k i

Konferencja Sprawozdawczo-Wyborcza PZPR w MPK

Inwe /cje walne
dla całego Szczecina

W  UB. P IĄ T E K  w  M ie js k im  P rze ds ię b io rs tw ie  K o m u n ik a c y j nego przeznaczać się będzie 
n ym  odb y ła  się K o n fe re n c ja  S praw ozdaw czo  -  W ybo rcza  200 m in  z ł ro czn ie  (dotychczas 
PZPR . U czestn iczy ło  w  n ie j ponad 70 de lega tów . W  to ku  o b - —  100 m in ), 
rad  om ó w io no  w ie le  p ro b le m ó w  zw ią za nych  z  fu n k c jo n o w a ­
n iem  tego, ja kże  ważnego d la  życ ia  naszego m ias ta  p rzedsię - d, .^ 8f f 0ŝ usj|,0V “szoZn ^ r* p ^ z ^ 0,niU? 
b io rs tw a . p ro b le m y  d o ty c zy ły  lic zb y  i stanu

p o jazd ó w , sutnu d róg w  m irś e ia
O O S IĄ G N IĘ C IA C H  i  zada- now e  p oczeka ln ie  i  sza tn ie  na oraz wyposażenia w sprzęt, 

n iach  liczące j obecnie  ponad ko ńco w ych  p rzys tankach  l in i i  py.ama uczestników konfe-
400 cz łonków  o rg a n iz a c ji p a r- k o m u n ik a c y jn y c h , ś w ie tlic e  o raz ' n*iasta? odpowiedzią? rwlce-
ty jn e j m ó w ił I  sekre ta rz  K Z  p u n k ty  w y d a w a n ia  p o s iłk ó w  przewodniczący Prezydium M itu  
P ZP R  K a z im ie rz  S w ią tk ie w ic z . re g en e racy jnych . W ciągu n ie - 1 Aszkieło* er. Ucz.estnh
D z ię k i a k ty w n e j p os taw ie  c z ło n - spoina 2 la t  z rob iono  w  te j 
k ó w  p a r t i i za łoga szczecińskiego d z ied z in ie  w ięce j, n iż  w  po- 
M P K  o trz y m a ła  szereg n iezbęd- p rze dn im  10-leciu. W zros ły  
n ych  u rządzeń so c ja lnych  m . in . ró w n ie ż  średn io  o 21 proc. za­

ro b k i p ra c o w n ik ó w , choć częś­
c io w o  doko na ło  się to  kosztem  

p  |  •  zw iększen ia  lic z b y  godzin  n«d-
L r  I  A  liczb o w ych . M ów ca w sp om n ia ł

ze Zb. Zapasie wic zem
„ S Y L W E T K A  A K T O R A ”  — to  

n azw a now ego  c y k lu  s p o tka ń , z a ­
p o c zą tk o w an e g o  w g ru d n iu  w 
Z a m k u  K s ią żą t P o m o rs k ic h . D ziś  
s p o tka m y się ze Z b ig n ie w e m  Z a p a ­
sie w ie żo m , a k to re m  T e a tr u  D ra m a ­
tyc zne g o  w  W a rs z a w ie , z n a n y m  i 
łu b ia n y m  p rze z  sze ro ką  publiczność  
b o h a te re m  T e a tr u  X V , s łu ch o w is k  
ra d io w y c h  i  f ilm ó w . O godz. 18 w  
Z a m k u  odbędzie  się k r ó tk i re c ita l  
tego  a k to ra  a  p o p rzed zą  to  spo t­
k a n ie  d w ie  p ro je k c je  f ilm u  p t. 
„O c a le n ie ”  w  re ż . E . Ż e b ro w s k ie g o  
(p ie rw s za  o godz. 14, d ru g a  o godz. 
lfi). Z a ró w n o  n a  s p o tk a n ie , ja k  i  
f i lm  w s tę p  w o ln y . (U p .)

Notatnik szczeciński
T  N A  k o n c e r t  k a m e ra ln y  z  c y -  

(k lu  „ P o z n a je m y  .k o m p o zy to ró w  r a -  
ie c k ic h ”  zap ra sza K lu b  M ię d z y -  
ro d o w e j P ra s y  i  K s ią ż k i „ R u c h ”  

dziś , w  n ie d z ie lę  o godz. 17, do  S a- 
A n n y  J a g ie llo n k i Z a m k u .

T  O T W A R T E  p rz e d s ta w ie n ie  
■„M niszek”  E . M a n e ta  o d b ędzie  się 

„ K ry p c ie ” Z a m k u  dziś o godz. 
P rze d sp rze d aż  b ile tó w  od godz.

10.
T  O D  11 g ru d n ia  b r . W o j . P rz e d ­

s ię b io rs tw o  P a ń s tw o w e j K o m u n ik a ­
c j i  am o c h o d o w ej zaw ies za a ż  do  
o d w o ła n ia  re g u la rn e  k u rs o w a n ia  
au to b u s ó w  P K S  p o m ię d zy  PR L, a 
N R D .

Kronika wypadków
N A  T Z W . d u ży m  b asen ie  p ly w a l-  

jn i p rz y  p i. O rła  B ia łeg o  u to n ą ł 
¡w czora j po p o łu d n iu  14 -le tn i E u ­
g en iu s z  H ., k tó ry  p rz e b y w a ł n a  
p ły w a ln i z g ru p ą  ró w ie ś n ik ó w . 
P r ó b y  u ra to w a n ia  życ ia  ch łopcu  
¡przez zespół re a n im a c y jn y  pog o lo -  
iw ia  n ie  p rzy n io s ły , n ie s te ty , re z u l­
ta tó w . U sta len ie m  oko liczn o śc i w y -  
Ip a d k u  z a ję ła  się M O .

W  Ś W IN O U J Ś C IU , n a  te re n ie  b u ­
d o w y  a rm a to rs k ie g o  ośro d k a re ­
m o n to w e g o  P P D iU R  „ O d ra ” zg in ą ł 
tra g ic z n ie  m o n te r  poznańsk iego  
'„M o sto s ta lu ” , 21 -le tn i W ie s ła w  H . 
W ie s ła w  H . s ied z ia ł n a  b ło tn ik u  
ja d ąc eg o  d źw ig u , k tó r y  w  p ew ny m  
m o m e n c ie  z a w a d z ił podn ies io n ym  
iw  g ó rę  ra m ie n ie m  o p rze w o d y  w y -  
tuokiego n ap ię c ia . R a żo n y  p rąd e m  
¡m o n te r spadł n a z ie m ię  i  dostał 
ifiię pod ko ła  p o jazd u , k tó re  zg n io -  
ftty  m u  k la tk ę  p ie rs io w ą .

i O K O Ł O  godz. 17.40 w y b u c h ł p o -  
A a r od is k ry  a p a ra tu  sp a w a ln icze ­
g o  n a  t ra w le rz e -p rz e tw ó rn i „ s tu b -  
jp itz”  b a n d e ry  N R D , re m o n to w a ­
n y m  w  S toczn i R e m o n to w e j „ P a r -  
n ic a ” . W  a k c ji ra to w n ic ze j b ra ły  
tudział d w ie  je d n o s tk i p o rto w e j 
(s traży p o ża rn e j. S tra ża c y , po w y -

Íia le n iu  p rz y  p o m o cy  p a ln ik a  ace- 
ylen o w e g o  o tw o ru  w  b u rc ie  je d ­

n o s tk i, d o s ta li s ię  do ch łod n i sta­
tk u  i  u g as ili o g ień . W ysokość stra t  
hada specjalna komisja. (ap)

N a  ś w ią te c z n e  s to ły

Przed zakupieniem
-  degustacja

O R G A N IZ O W A N Y  ju ż  od W ie c zo rk u , n a w ig i l i jn ą  k o la c ję  lub 
k i lk u  la t  k ie rm a sz  g o to w ych  p o - J ,k  zroWĆ tew' • ” * * < * «  »»«*• 
t ra w  św ią tecznych  w  „K a ś k a -  N a  zakupy do  „E u ro p y ”  w y -  
d z ie ' cieszy się zawsze dużą  b ra ć  s i m ożna 22 b m . w  g0_ 
pop u la rno śc ią  w s rod  szczeci- dz ina cb  od 10 do 18 lu b  23 
n la n - .?» ka zdym  razem , p rzez b m . w  godzinach  od g do ł7 .

(zdań)w szys tk ie  d n i trw a n ia  k ie rm a ­
szu, w  lo k a lu  p a n u je  o lb rz y m i 
t ło k , a o fe ro w a ne  dan ia , p rz y ­
g o to w yw a ne  p rzez n a jlepszych  
szczecińskich  k u c h a rz y  m a ją  
o lb rz y m ie  pow odzen ie . D la tego  
też postanow iono , że p rzed  te ­
g o roczn ym i ś w ię ta m i zo rgan izo­
w ane zostaną d w a  k ie rm asze  z 
p o tra w a m i: jeden  —  ja k  z w y k le  
— w  „K a s k a d z ie ” , a d ru g i w  
„E u ro p ie ” .

W  „E u ro p ie ”  ku cha rze  p rzyg o ­
to w u ją  o ko ło  500 k ilo g ra m ó w  
w y ro b ó w  g a rm a ż e ry jn y c h  w  
20 rodza jach . K u p ić  tu  będzie 
można m . in . ja jk a  w  galarecie , 
ro la dę  z boczku, sa ła tkę  w łoską , 
barszcz cze rw ony, uszka z g rz y ­
bam i, gorącego k u rcza ka  prosto  
z rożna  itp . W p ra w d z ie  w  sto ­
iskach  z d a n ia m i ry b n y m i do­
m ino w a ć  będą w y ro b y  C e n tra li 
R yb ne j, a le i  „E u ro p a ”  p rz y ­
rządzi k ilk a  ty c h  p o tra w  w e ­
d łu g  w ła s n e j re ce p tu ry . Ponadto 
p rz y g o to w u je  się tu  o ko ło  500 
kg  różnego ro d z a ju  c iast, m . in . 
m akow iec , s e rn ik i, ro la d y  ow o­
cowe itp .

S p o d zie w ać  się m o żn a , że c u k ie r­
n ic y  „ E u ro p y ”  d o łożą w s ze lk ic h  sta 
ra ń , a b y  ic h  c ias ta  b y ły  ta k  do ­
b re , że „ p a lc e  liz a ć ” , bo k o n k u re n  
c ję  b ęd ą m ie li  b a rd zo  s iln ą . T u ż  
o bok ic h  sto isk sp rze d aw ać  b o w ie m  
b ęd ą sw e w y ro b y  (znane zre sztą  *z 
ja k o ś c i) — c u k ie rn ic y  k a w ia rn i  
„O rb is ” .

D Z IĘ K I in ic ja ty w ie  o rgan iza ­
to ró w  k ie rm a szu  w  „E u ro p ie ”  
szczecin ian ie  n ie  będą k u p o w a ­
l i  p o tra w  „ w  c iem no” . N im  zde­
cy d u ją  się na nabyc ie  jak iegoś 
dan ia  będą m o g li n a jp ie rw  
skosztować je  p rz y  s to łe  degu- 
s ta cy jn ym . Ponadto każdy  
k lie n t  o trzym a  na życzenie  re ­
cep tu rę  w y b ra n e j p o tra w y .

N a  „ E u ro p e js k im ” k ie rm a s z u  m oż  
n a b ęd z ie  n ie  ty lk o  p o sm a ko w a ć  i 
k u p ić . Z a in te re s o w a n i d o w ie d zą  się 
w  tra k c ie  p o k a zó w , ja k  n a le ż y  n a ­
k r y w a ć  s tó ł do świątecznego pod-

W Zamku-zjazd
twórców ludowych
Z  O K A Z J I  W o je w ó d z k ie j W y s ta ­

w y  S z tu k i L u d o w e j i  P la s ty k i  
A m a to rs k ie j Z ie m  N a d o d rza ń s k ic h  
i  P ó łn o c n y c h  dziś (10.X I I . )  o godz. 
I I  ro zp o czn ie  się z ja z d  T w ó rc ó w  
L u d o w y c h  i  P la s ty k ó w  A m a to ró w ,  
n a k tó r y  zaprasza W y d z ia ł K u ltu ­
r y  P re z . W R N , W K Z Z  i  W D K . Im ­
p re z a  ta  b ęd z ie  po d su m o w a n iem  
d o ro b k u  w  ty c h  d z ie dz in ac h  tw ó r ­
czości n ie p ro fe s jo n a ln e j i  zam k n ie  
e k sp o zy c ję . (U p .)

Z sali sądowej

Nożownik
S T E F A N  K U R D Z IE L ,  m ie szk an ie c  

u l. N a rc ia rs k ie j, m a ją c  zad a w n io n e  
u ra z y  do S tan is ła w a  P . cze ka ł na  
o k a z ję , ab y  z a ła tw ić  z n im  sw e po­
ra c h u n k i. P e w nego  w ie czo ru , k o rz y  
sta jąc  z po b ytu  zn ie naw idzonego  
przezeń  c z ło w ie ka  u  zn a jom yc h , 
za jm u ją c y c h  w spólne m ie szk an ie  z 
K u rd z ie le m  — cza tow ał n a  n iego w  
p rze d p o k o ju . G d y  te n  w y sze d ł —  
zag ro d z ił m u  drogę.- N a  p rośbę za­
trzym a n eg o , ab y  się u suną ł, za­
re ag o w a ł g roźbą „ w y p ru c ia  bebe­
ch ó w ” . W y w ią za ła  się b ija ty k a , w  
t ra k c ie  k tó re j K u r d z ie l d w u k ro tn ie  
u d e rzy ł nożem  w  p ie rś  p rze c iw n i­
ka . a następnie, k o rz y s ta ją c  z p ow ­
sta łego zam ieszan ia  —  zb ie g ł. R a n n y  
S tan is ła w  P . p rze w ie z io n y  został do 
szp ita la . N a  szczęście, odniesione  
w  b ó jce  o b ra że n ia  o k a z a ły  się n ie ­
groźne.

N astępnego d n ia  K u rd z ie l u dał 
się do k o b ie ty , będące j ś w iad k ie m  
zajśc ia  i  u s iło w a ł g roźbą w y m u sić  
na n ie j k o rzy s tn e  d la  siebie zezna­
n ia .

E p ilo g  te j s p ra w y  ro zeg ra ł się nie  
d aw no  przed  S ądem  W o jew ó d zk im  
w  S zczecin ie , k tó ry  u zn aw s zy  S. 
K u rd z ie la  (m ającego  o p in ię  p ija k a  
i  a w a n tu rn ik a ) w in n y m  zarzuc a­
n yc h  m u  p rzes tęp stw  — sk a za ł go  
n a k a rę  3 la t  p o zb a w ie n ia  w olności.

W yrok nie jest prawomocny.
,  ........  . ( Ig )

A szk le ło w : cz. U czestniczą-- 
K o n fe re n c ji s e k re ta rz  K-StT 

P Z P R  Z d z is ław  D rew niow sfcJ* 
p rze d s ta w ił w y n ik i osiągn ię te w  
ty m  ro k u  p rzez  gospodarkę szcze­
c ińską o raz  o m ó w ił ro lę  p a r t ii w  
z a k ła d z ie  p ra c y  ze szczególnym i 
u w zg lę d n ie n ie m  sp ra w  m ło d z ie ży  
o ra z  m e to d  p ra c y  z a k ty w e m  p a r­
ty jn y m  i  b e z p a rty jn y m . 

K o n fe re n c ja  do ko n a ła  w y b ó r «  
t a k ż e  n n iPd os la lka ch  nrat*v e g ze k u ty w y  K o m ite tu  Z ak ła d o w e g o , tdkze  o n ied o s ta tkach  p ia e y  k a m i8 ii re w iz y jn e j o ra z  deleg ató w  
p a r ty jn e j.  N ie m a l p o ło w ę  p ra -  n a k o n fe re n c ję  d z ie ln ico w ą , i se- 
c o w n ik ó w  p rze ds ię b io rs tw a  s ta - kc e ta rze m  k z  p z p r  zosta ł w y b ra -  
n o w i m łodz ież. O rg an iza c ja  J O * ™ *  Kazimierz 9 . . « M £  
Z M S  dz ia ła ją ca  w  zak ładz ie  
n ie  b y ła  do tąd  o toczona n a le - j 
ży tą  p ieczą ze s tro n y  p a r t i i,  j 
Spośród zadań, s ta w ia n y c h  p rzed i 
K o m ite te m  Z a k ła d o w y m  n o w e j \ 
k a de nc ji, w y p ra c o w a n ie  w ła ś c i-  j 
w ych  fo rm  p ra cy  z m łodz ieżą  j 
uznano za n a jp iln ie js z e .

O  P E R S P E K T Y W A C H  i  p la -  j 
nach  M P K  m ó w ił d y re k to r  | 
p rze ds ię b io rs tw a  M a ria n  Dec.J 
N a dalszy ro z w ó j k o m u n ik a c ji]  
w  obecnej 5-ła toe  p rzeznaczono i 
700 m in  z ł, t j .  ty le  i le  w y d a n o ' 
na ten  ce l w  Szczecinie w  c iągu  j 
m in io n y c h  25-c iu  la t.

D y n a m ic z n y  ro z w ó j b u d o w n ic tw a  j 
m ie szk an io w eg o  n a p e ry fe r ia c h  i 
w y m a g a  z n a c zn e j ro zb u d o w y  sie­
c i k o m u n ik a c y jn e j o raz p o p rą - ; 
w y  ja k o ś c i usług  św iad c zo ­
n yc h  p rzez M P K . W ią że  się to 
ze zw ię ks zen iem  lic zb y  au tobusów  
i  t r a m w a jó w , o o o raw ą p u n k tu a ln o - ' 
ści i sk ró ce n ie m  czasu p rze jazd u  
ś ro d k a m i m ie js k ie j k o m u n ik a c ji. 1 o 
ko ń c a  tego ro k u  M P K  p rz e w ie z ie . 
148 m in . p as aże ró w , a w  ro k u  
p rz y s z ły m  lic zb a  p as ażerów  w z ro ­
śnie do 180 n iin .

W  styczn iu  1973 tra m w a je  L in ii ’ 
7 i  8 ku rso w ać  będą do B a ­
senu W ęglow ego. W  1974 r. ro z­
poczn ie  się b ud ow a  to ru  t ra m - ,  
w a jo w eg o  łączącego u l. K o l ią - 1 
ta ja  ze S toczn ią  Szczecińską im . • 
A . W arsk iego. P la n u je  się ró w ­
n ież  u ru cho m ie n ie  l in i i  a u te b u - j 
sow ej do „D o ln e j O d ry ” . Od ; 
p rzyszłego ro k u  na n a p ra w y  i ; 
re m o n ty  ta b o ru  k o m u n ik a c y j-

„Mały podarek 

-  dużo radości“

Ongi tydzień 
zbiórki

R O Z P O C Z Y N A JĄ C  d ru ­
g i ty d z ie ń  naszej dorocz­
n e j z b ió rk i u p o m in k ó w  d la  
dz iec i, k tó ry m i o p ie ku je  
•się P o ls k i K o m ite t Pom ocy 
Spo łeczne j, p o n a w ia m y  a - 
pe l do C z y te ln ik ó w  „K u ­
r ie ra " .  C zekam y na  w szy­
s tk ic h  p ragnących  s p ra w ić  
radość n ieznanem u d z ie - 
sku, w s zys tk ich  lu d z i w ra ­
ż liw e g o  serca i  d o b re j 
w o li.

Nasz p u n k t z b ió rk i p rzy  
u lic y  S zym anow skiego  3 > 
czyn ny  jes t codz ienn ie  
(oprócz n ie d z ie l) do  godz. 
18. P ien iądze  na zakup  
p o d a rk ó w  p rz y jm u je m y  
ró w n ie ż  w  p un kc ie , a , 
także  na  k o n to  N B P  I  O M  
n r  1412-9-3599 P K P S  Ś ród- 
m ieście , z d o p is k ie m : M a­
ły  p od a rek“ .

Id e z y m y  na Waszą o f ia r ­
ność!

List do M ikołaju 
z „Posejdona4

S E R D E C ZN IE  P an ie  M i­
k o ła ju  d z ięku ję , że bp i 
P an u p rz e jm y  odw ied z ić  
m oje  d z iec i w  d n iu  6. X I I .  
b r. W izy tę  P ańską  p rz y ­
rz e k li m i p ra c o w n ic y  P D T  
w  godz. 17— 13. In fo rm u ję ,  
że c ie rp liw ie  czelcaliśm y  
ca ły  w ie czó r w  ro d z in n y m  
g ro n ie  na z ja w ie n ie  się P a­
na. D z iec i, ja k  to  dzieci. 
N ie  zn a ją  naszych d oro ­
s łych  zw ycza jó w . W ie rz y ­
ły  w ięc, że Pan s łow a  do­
trzym a . N ap ięc ie  w zras ta ło  
tu m ia rę  u p ły w u  godzin . 1 
chociaż je s tem  ju ż  dorosła , 
łz y  m i się w  oczach k rę ­
c iły ,  g dy  n ie  m og łam  im  
w y ja ś n ić  p rzyczyn  spóź­
n ie n ia  się Pana, ty m  b a r­
d z ie j, że m o je  zgłoszenie  
w p isa no  na lis tę  chyba  na  
szóstym  m ie jscu , a droga  
z P D T  n ieda leka  i  zasp 
śn ieżnych  n ie  ma.

P os ta no w iłam  sprawę w y ­
ja ś n ić  te le fon iczn ie . N u ­
m e r 446-84 n ie  o dp ow ia ­
d a ł. W y b ra ła m  się w ię c  do  
P D T  osobiście. W ró c iła m  
z  zapew n ien iem , że w  go­
dz ina ch  ra n n ych  w  d n iu  
7 bm . będę m og ła  u jrze ć

Parna K ie ro w n ik a  i  p rzed  
n im  w y p ła k a ć  m o je  żale.

P on iew aż m in ę ła  ju ż  go­
dz ina  26, M ik o ła ja  n ie  by­
ło, a d z iec iom  zaczę ły  się 
k le ić  oczy, p o ło ży ła m  je  
spać. P rze żyw a jąc  zawód, 
ja k i  s p o tka ł m n ie  i  m o je  
dziec i, z e rk a ła m  w  stronę  
m o ich  pociech  i  z uczu­
c iem  n iesm aku  i  rozgory­
czenia  sama p o ło ży ła m  się 
spać.

Z  p iertoszego snu w y rw a ł 
m n ie  d zw onek. To jednak, 
Pan, P anie  M ik o ła ju  d o -  
t rz y m a l s łow a i  p rz y b y ł do  
nas. Proszę m i w ybaczyć, 
że m o je , g łęboko  pogrążo­
ne w e  śnie, d z iec i n ie  w y ­
sz ły  Panu nap rzec iw . D zię ­
k u ję  ró w n ie ż  za uwagę, że 
u p o m in k i m ożna p rzecież  
w ło ż y ć  d z iec iom  pod p o ­
duszkę.

A  rń im o  to  m o ja  w ia ra  
w  M ik o ła ja  je s t ta k  w ie l­
ka, że p ew n ie  w  p rzysz łym  
ro k u  też Pana zaproszę.

Z  p ow ażan iem  —  M a ­
ma O skara i  Łukasza  
W ielgoszów , Szczecin, a l. 
N iepod leg łośc i 32/25.


